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Są takie miejsca ...

Są tacy ludzie ...

Be skid Ni ski i Beskid Są dec ki to kra ina ci szy i spo ko ju, bez kre snych łąk, pól

i la sów, pięk nych, cho ciaż czę sto za po mnia nych cer kwi, ka pli czek, sta rych ne kro -

po lii i dzi kich sa dów, w koń cu kra ina nie po spo li tych i nie zwy kłych lu dzi – tych

z prze bo ga tej hi sto rii, ale tak że współ cze snych.

Nie któ rzy twier dzą, że to ostat nie ta kie miej sce w Eu ro pie. Bo gdzież, tak jak

tu, moż na wę dro wać go dzi na mi po ci chych do li nach, prze past nych, cią gną cych się

ki lo me tra mi, bu ko wych la sach i nie spo tkać na swo jej dro dze czło wie ka. W za mian

ma my bo gac two i roz ma itość zwie rząt i pta ków, rzad ko spo ty ka nych w in nych re -

gio nach Pol ski, a tak że praw dzi wą mo zai kę pól i la sów, pięk nych, cho ciaż nie do -

stęp nych lub trud nych do prze by cia zi mą i wcze sną wio sną, ale wprost ma gicz nych

la tem i je sie nią, kie dy zło cą ce się bu ki, czer wie nią ce, zdzi cza łe cze re śnie i je sio ny

na da ją la som nie zwy kły cha rak ter. Ta cu dow na mo zai ka la sów i łąk po kry wa ją cych

gó ry, któ rych na wet naj wyż sze szczy ty nieznacznie tylko prze kra cza ją wy so ko ść

1000 m n. p. m., za pra sza i za chę ca do da le kich wę dró wek – pie szych lub kon nych.

Li czą cy pra wie 200 km łań cuch gór o ła god nych wznie sie niach, poprze ci na ny

licz ny mi po to ka mi i źró dła mi sta no wią cy mi na tu ral ne miej sca po pa su i wo do po ju

nie tyl ko dla ko nia, ale tak że dla jeźdź ca, to te ren wręcz stwo rzo ny do wę dró wek

na koń skim grzbie cie.

Za głę bia jąc się w las na naj po pu lar niej szym i bę dą cym swo istą wi zy tów ką te -

go re gio nu ko niu hu cul skim, z ła two ścią na tknie my się na dzi ką zwie rzy nę. Sar ny,

je le nie „ośmie lo ne” przy jem nym koń skim za pa chem, po zwa la ją zbli żyć się pra wie
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na od le głość wy cią gnię tej rę ki. Z dal szej od le gło ści mo że my uj rzeć prze my ka ją ce -

go wilka, a na wet niedź wie dzia. Roz ma itość ptac twa, w tym bo cian bia ły i czar ny,

so wa, or lik i wie le in nych do peł nia ją bo gac two tu tej szej fau ny.

Koń hu cul ski jest jak by stwo rzo ny dla tych gór. Je go sze ro ka pierś, moc ny, sil -

nie roz wi nię ty zad i ca ły tu łów, gru by, krót ki kark i moc ne ko py ta, uzu peł nio ne

przy pi sa ny mi mu ge ne tycz nie ta ki mi ce cha mi jak spo kój, zrów no wa że nie, a tak że

du ża si ła i wy trzy ma łość po zwa la ją na dłu gie, bez piecz ne, wspól ne wę drów ki. Ko -

nie hu cul skie, jak że dziel ne i pra co wi te, a jed no cze śnie spo koj ne i przy ja zne dla lu -

dzi, od dzie się cio le ci wzbu dza ją na sze za in te re so wa nie. Ta kie ce chy jak wy trzy ma -

łość, nie wy bred ność je śli cho dzi o pa szę (prak tycz nie od wcze snej wio sny do póź -

nej je sie ni pa sie się na gór skich łą kach, a ze staj ni „ko rzy sta” je dy nie w okre sie

cięż kich zim), od por ność na cho ro by, dłu go wiecz ność pod no szą ich za le ty. Dla te go

ko nik hu cul ski pod bił ser ca nie tyl ko ho dow ców, ale tak że mi ło śni ków ko ni – tych

do ro słych, ale tak że dzie ci, sta jąc się dla nich praw dzi wym przy ja cie lem pod czas

wę dró wek. W Be ski dzie Ni skim ulo ko wa ły się obec nie naj więk sze w Eu ro pie stad -

ni ny tej ra sy (przede wszyst kim Stad ni na Ko ni Hu cul skich Gła dy szów, Zoo tech -

nicz ny Za kład Do świad czal ny Od rze cho wa i pry wat na stad ni na ko ni hu cul skich

i arab skich w Izbach, ale tak że wie lu in nych mniej szych ho dow ców i użyt kow ni -

ków ko ni, któ rzy po ko cha li, a nie kie dy na wet zwią za li swo je ży cie z tą ra są). Znaw -

cy i ho dow cy ko ni zna ją wie le przy po wie ści, aneg dot i fak tów zwią za nych z ich po -

cho dze niem i chęt nie się ni mi dzie lą. Nam spodo ba ło się jed no: aby koń hu cul ski

roz wi jał się pra wi dło wo – przede wszyst kim nie na le ży mu prze szka dzać.

Fot. P. Krzysztoń
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Jak że traf ne prze sła nie, któ re w ca łej roz cią gło ści i z głę bo kim pod tek stem

moż na prze nieść tak że na lu dzi. Bo jak żeż od mien ny mó gł by być obraz Be ski du

Ni skie go i Są dec kie go gdy by lu dziom i na ro dom za miesz ku ją cym od po ko leń te

zie mie nikt cho ciaż by nie prze szka dzał?!

Rze czy wi ście, pej zaż tych ziem w du żej mie rze ma lo wa ła hi sto ria. Za rów no ta

sprzed wie lu wie ków, po któ rej po zo sta ły, wie lo krot nie prze bu do wy wa ne lub re stau ro -

wa ne drew nia ne cer kwie i ko ścio ły, jak i ta „młod sza”, z wie ku XIX i po cząt ków XX, ze

spu ści zną w po sta ci licz nych cmen ta rzy wo jen nych (naj czę ściej do dzi siaj pie lę gno wa -

nych przez współ cze snych z na le ży tą tro ską i sza cun kiem). Jed nak głów nym twór cą

obec ne go pej za żu by ła hi sto ria naj now sza. Rów no 60 lat te mu, prze lud nio ne za zwy czaj

wsie ga li cyj skie za miesz ka łe głów nie przez Lud ność Łem kow ską, zo sta ły bez myśl nie

i okrut nie po trak to wa ne w ra mach „Ak cji Wi sła”. Łem ko wie zo sta li wy sie dle ni i w więk -

szo ści ni gdy już na te zie mie nie po wró ci li. Do li ny, do tych czas ży zne i upraw ne, opu sto -

sza ły i po ro sły la sem. Wy lud nio ne wiej skie za bu do wa nia nisz cza ły i po wo li za ni ka ły.

Be skid Ni ski to nie zwy kła historyczna mie szan ka kul tur i na ro do wo ści – głów -

nie Łem ko wie, Pogó rza nie, Boj ko wie – a co za tym idzie, mno gość re li gii i wy znań,

głów nie chrze ści jań skich: ka to li cyzm, pra wo sła wie i gre ko ka to li cyzm. Na tra sach

wę dró wek moż na spo tkać tra dy cyj ne drew nia ne cer kwie i ko ścio ły, osta ły się

na tym te re nie sta re łem kow skie chy że, przy droż ne krzy że i ka plicz ki, czę sto za gu -

bio ne w nie ist nie ją cych już wio skach, bę dą ce świa dec twem mi nio nych kul tur, re li -

gii i lu dzi, któ rzy kie dyś tu miesz ka li.

Tę hi sto rię war to pie lę gno wać, wszyst ki mi moż li wy mi si ła mi oca lić od za po -

mnie nia i po ka zy wać ja ko wzo rzec dla in nych na ro dów na świe cie, któ re w imię

„swo je go” bo ga, ję zy ka lub od mien nej od in nych tra dy cji, kul tu ry czy ko lo ru skó ry,

go to we są znisz czyć wszyst ko co od mien ne. Przy kła dów, tak czę sto okrut nej, nie to le -

ran cji ma my aż nad to – i to nie tyl ko w za mierz chłej prze szło ści – tak że w cza sach,

w któ rych przy szło nam żyć. Wy da rze nia na Bli skim Wscho dzie, w Afry ce, a na wet

w bli skiej i, wy da wa ło by się, „ucy wi li zo wa nej” Eu ro pie (ca sus daw nej Ju go sła wii czy

by łe go Związ ku Ra dziec kie go) są te go „świe żym” i krwa wym do wo dem.

Jak że ina czej przed sta wia się ten pro blem w re gio nie, któ re mu po świe co na jest

ta książ ka. Oczy wi ście wi chry i za wi ro wa nia hi sto rii nie po zo sta wi ły Be ski du Ni -

skie go i Są dec kie go bez uszczerb ku. Ale na le ży pa mię tać, że są to zie mie, na któ -

rych obok sie bie ży li zgod nie Po la cy, Ukra iń cy, Sło wa cy, Wę grzy, Ży dzi, Cy ga nie,

a przede wszyst kim Lud ność Łem kow ska. Te kul tu ry przez wie ki wza jem nie się tu

prze ni ka ły, a ich obec ność wi docz na i ży wa jest tak że dziś. To tu taj od po ko leń re -

ali zo wa ne by ły idee mię dzy na ro do wej otwar to ści i tu moż li we by ło (i na dal jest)

zgod ne i twór cze współ ży cie lu dzi i na cji tak od mien nych pod wzglę dem na ro do -

wo ścio wym, re li gij nym, hi sto rycz nym i kul tu ro wym. 
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Ktoś mógł by w tym miej scu za py tać i po sta wić za rzut, że to je dy nie ha sła, cho ciaż

praw dzi we i prze siąk nię te głę bo ką tre ścią i prze sła niem. Czy jed nak ktoś wi dział gdzie -

kol wiek na świe cie miej sce kul tu, w któ rym te go sa me go dnia od by wa ją się ko lej no

po so bie 3 msze róż nych wy znań? Gdzie ka to lic ki ksiądz po za koń cze niu swo jej po słu -

gi wy cho dzi z cer kwi i wi ta się z pra wo sław nym po pem, a wier ni wy zna nia ka to lic kie -

go, pra wo sław ne go i grec ko ka to lic kie go po zdra wia ją się wza jem nie, z uśmie chem mi -

ja jąc przy wej ściu do Świą ty ni? A przy kład grec ko ka to lic kie go księ dza Ja na Pip ki, ka -

pła na i spo łecz ni ka, któ ry or ga ni zu jąc i pro wa dząc tur nu sy re li gij ne w swo jej Sa rep cie

w No wi cach, czę sto go ści mło dzież wy zna nia rzym sko ka to lic kie go na wspól nych mo -

dli twach, kon fe ren cjach i dys ku sjach. Prze cież to naj praw dziw sze przy kła dy eku me ni -

zmu, tak go rą co i sil nie sławionego przez Pa pie ża Ja na Paw ła II.

Fun da cja Edu ka cji Me dycz nej, Pro mo cji Zdro wia, Sztu ki i Kul tu ry ARS ME -

DI CA i Klub Ro ta ry War sza wa Ci ty, z któ ry mi zwią za ni są au to rzy pu bli ka cji, po -

mi mo od ręb no ści te ry to rial nej, od kil ku lat re ali zu je wspól nie z ośrod ka mi me dycz -

ny mi i To wa rzy stwa mi Na uko wy mi w Kra ko wie, a tak że w oko licz nych miej sco -

wo ściach woj. ma ło pol skie go przed się wzię cia zwią za ne z sze ro ko ro zu mia ną pro -

mo cją na uki i me dy cy ny (m. in. wy da wa nie spe cja li stycz nych cza so pism na uko -

wych, or ga ni za cja mię dzy na ro do wych kon gre sów i se mi na riów na uko wo -szko le -

nio wych w za kre sie kil ku spe cjal no ści me dycz nych in.). Więk szość pro jek tów me -

dycz nych zo sta ła prze pro wa dzo na przy współ pra cy i za an ga żo wa niu miej sco wych

władz sa mo rzą do wych. Do strze ga jąc wy jąt ko wy cha rak ter re gio nu „zie mi no wo są -

dec kiej”, po zna jąc je go wie lo kul tu ro wą i wie lo na ro do wo ścio wą hi sto rię,

przed trze ma la ty pod ję to po sta no wie nie o ob ję ciu wła śnie tej czę ści Pol ski pro mo -

cją i roz wo jem w ob sza rze sztu ki i kul tu ry. Za in te re so wa nie pro jek ta mi z za kre su kul -

tu ry i sztu ki po wsta ło na ba zie licz nych spo tkań i do kład nej ana li zy po trzeb i ocze ki -

wań za rów no ze stro ny władz sa mo rzą do wych, jak rów nież ar ty stów po cho dzą cych

i two rzą cych na tym te re nie, a za ło że nia za pla no wa nych pro jek tów zo sta ły wspól nie

przy go to wa ne i za ak cep to wa ne przez wszyst kich ww. za in te re so wa nych.

Spo śród pro jek tów już zre ali zo wa nych war to wy mie nić przede wszyst kim fakt,

że utwo rzo ny zo stał re gio nal ny Od dział Fun da cji miesz czą cy się pod ad re sem Ba -

ni ca 55 (gm. Uście Gor lic kie). Bar dzo uda nym przed się wzię ciem by ło prze pro wa -

dze nie w sierp niu 2006 r. „I-gi Mię dzy na ro do we go Ty go dnia Wie lo kul tu ro we go”

w Ba ni cy, w ra mach któ re go od był się mię dzy na ro do wy ple ner rzeź biar sko -ma lar -

ski, zor ga ni zo wa no jar mark i wy stę py ze spo łów folk lo ry stycz nych, wy gło szo no od -

czy ty na te mat prze bo ga tej hi sto rii re gio nu. Od by ła się rów nież tzw. „bia ła nie dzie -

la” – czy li bez płat ne, spe cja li stycz ne kon sul ta cje me dycz ne dla miesz kań ców.

Efek tem Ple ne ru by ło kil ka na ście ob ra zów, a tak że 6 rzeźb o wy so ko ści od 2,5

do 5 me trów, któ re, usta wio ne na po nad hek ta ro wym te re nie Fun da cji ARS ME DI CA
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sta ły się przy czyn kiem do or ga ni za cji Wie lo kul tu ro we go Skan se nu Lu do we go. Na -

to miast głów nym pro jek tem Fun da cji, któ re go re ali za cja, wy ma ga ją ca wspar cia ze

środ ków unij nych, za pla no wa na zo sta ła na kil ka naj bliż szych lat, to bu do wa Wie -

lo kul tu ro we go Cen trum Pro mo cji Sztu ki i Kul tu ry, po łą czo na z or ga ni za cją Wie lo -

kul tu ro we go Uni wer sy te tu Lu do we go. 

Na re ali za cję te go do ce lo we go pro jek tu Fun da cja prze zna czy ła i sfi nan su je ok.

1,5 hek ta ra zie mi (w miej sco wo ści Ba ni ca w gm. Uście Gor lic kie i na te re nie gm.

Kry ni ca Zdrój we wsi Czyr na).

Wię cej in for ma cji o do tych cza so wych do ko na niach, a tak że o pla nach Fun da cji

ARS ME DI CA i RC War sza wa Ci ty znaj dzie Czy tel nik we wnątrz książ ki. W tym

miej scu war to pod kre ślić, że, zda niem osób i or ga ni za cji za an ga żo wa nych w re ali -

za cję pro jek tu, po wsta nie Wie lo kul tu ro we go Cen trum Pro mo cji Sztu ki i Kul tu ry

na te re nie, gdzie od po ko leń re ali zo wa ne by ły idee mię dzy na ro do wej otwar to ści,

a na stęp nie od po wied nie spo pu la ry zo wa nie te go przed się wzię cia, mo gło by stać się

prze sła niem i wzo rem nie tyl ko dla róż nych re gio nów na sze go kra ju, ale tak że dla

Eu ro py i świa ta, uka zu ją cym moż li wość zgod ne go i twór cze go współ ży cia lu dzi

i na cji tak od mien nych pod wzglę dem na ro do wo ścio wym, re li gij nym, hi sto rycz -

nym i kul tu ro wym. Z praw dzi wą sa tys fak cją można dodać, że do Ko mi te tu Ho no -

ro we go re ali zo wa ne go pro jek tu zgo dzi ło się już przy stą pić wie le zna mie ni tych

i po wszech nie zna nych osób z krę gu nie tyl ko sze ro ko po ję tej kul tu ry i sztu ki, ale

tak że po li ty ki, na uki czy spor tu.

Fun da cja Edu ka cji Me dycz nej, Pro mo cji, Zdro wia, Sztu ki i Kul tu ry ARS ME -

DI CA i Klub Ro ta ry War sza wa Ci ty, przy współ pra cy z licz ny mi or ga ni za cja mi i in -

sty tu cja mi sa mo rzą do wy mi i po za rzą do wy mi, przy go to wu je ko lej ne przed się wzię -

cie pod ha słem „II Mię dzy na ro do we Spo tka nie Wie lo kul tu ro we ze Sztu ką” („2nd

In ter na tio nal Mul ti cul tu ral Me eting with Art”). W skład dzia łań zwią za nych z re ali -

za cją ww. pro jek tu wcho dzi prze pro wa dze nie:

• mię dzy na ro do we go ple ne ru rzeź biar sko -ma lar skie go (14 dni);

• warsz ta tów ma lar skich dla dzie ci (2 x 2 dni);

• ple ne ru fo to gra ficz ne go (5 dni);

• wie lo kul tu ro we go fe sti wa lu mu zycz ne go i ta necz ne go ze spo łów lu do wych 

(1 dzień);

• jar mar ku folk lo ry stycz ne go dla miesz kań ców (1 dzień);

• „bia łej nie dzie li” czy li zor ga ni zo wa nie ba dań me dycz nych i po rad spe cja li -

stycz nych dla miesz kań ców gmin Uście Gor lic kie i Kry ni ca Zdrój przez le ka -

rzy uczest ni czą cych w ple ne rze, jak rów nież in nych za pro szo nych spe cja li stów;

• wy sta wy ma lar stwa, rzeź by i fo to gra fii w for mie sta cjo nar nej i „prze no śnej”;

• opra co wa nie i druk ka ta lo gu po ple ne ro we go.
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Ter min: 20 sierp nia – 3 wrze śnia 2007 r.

Miej sce: Ba ni ca (gm. Uście Gor lic kie) i Kry ni ca Zdrój.

Głów nym ce lem przy go to wa ne go, dru gie go już przed się wzię cia pod na zwą

II Mię dzy na ro do we Spo tka nie Wie lo kul tu ro we ze Sztu ką, jest prze pro wa dze nie

ple ne ru rzeź biar sko -ma lar skie go, któ re go uczest ni ka mi bę dą ar ty ści po cho dzą cy

za rów no z Pol ski, jak i z kra jów są sied nich (Sło wa cja, Cze chy, Ukra ina, Bia ło ruś,

Ru mu nia). Stwo rzo na zo sta nie płasz czy zna wy mia ny do świad czeń twór czych, a wy -

ko na ne i po zo sta wio ne ob ra zy i rzeź by sta ną się przy czyn kiem do przy go to wa nia

mię dzy na ro do wej wy sta wy rzeź by i ma lar stwa, or ga ni za cji Wie lo kul tu ro we go

Skan se nu Hi sto rycz ne go, a w przy szło ści tak że Wie lo kul tu ro we go Cen trum Pro -

mo cji Sztu ki i Kul tu ry.

Mię dzy na ro do we, wie lo kul tu ro we spo tka nia ze sztu ką wpi sa ły się trwa le w co rocz -

ną tra dy cję waż nych wy da rzeń kul tu ro wych or ga ni zo wa nych w Ba ni cy i w Kry ni cy

Zdrój, pod kre śla ją cych wy jąt ko wy, wie lo kul tu ro wy i eku me nicz ny cha rak ter tego re gio -

nu zie mi no wo są dec kiej. Dzię ki za an ga żo wa niu w przy go to wa nie i prze pro wa dze nie

im pre zy wie lu firm, in sty tu cji i or ga ni za cji, a tak że mię dzy na ro do wy skład uczest ni ków

spo tkań (ma la rzy, rzeź bia rzy, chó rów i ka pel lu do wych, ale tak że po li ty ków, przed sta -

wi cie li władz sa mo rzą do wych, am ba sa do rów kra jów ościen nych i in.), ko lej ne mię dzy -

na ro do we spo tka nie ze sztu ką sta nie się przed się wzię ciem o zna czą cej ran dze i za się gu.

W tym ro ku Ple ner bę dzie od by wał się jed no cze śnie w 2 miej scach: we wsi Ba ni -

ca – na otwar tym te re nie są sia du ją cym z sie dzi bą współ or ga ni za to ra, tj. Fun da cji ARS

ME DI CA i w Kry ni cy Zdrój – w cen trum mia sta. Stwo rzy to moż li wość więk sze go

upo wszech nie nia i pro mo cji za rów no sa me go przed się wzię cia, jak rów nież je go prze -

sła nia, idei, a tak że po zo sta łych pro jek tów i za mie rzeń Fun da cji i RC War sza wa Ci ty. 

Pod su mo wa niem 14-dnio wej im pre zy bę dzie wie lo kul tu ro wy jar mark folk lo -

ry stycz ny, fe sti wal ze spo łów lu do wych, mię dzy na ro do wa wy sta wa rzeź by i ma lar -

stwa, tzw. „bia ła nie dzie la” dla miesz kań ców oko licz nych miej sco wo ści, któ re od -

bę dą się w nie dzie lę 2 wrze śnia 2007 ro ku. 

Ileż moż na – ta ki mógł by paść za rzut obiek tyw ne go Czy tel ni ka – roz wo dzić się

na te mat „wy jąt ko wo ści” czy „uni kal no ści” tych ziem i tych lu dzi? Au to rzy są prze -

ko na ni, że moż na, war to i trze ba. I że by jesz cze coś do dać w swo bod nej i lżej szej

to na cji, ale z peł nym prze ko na niem (tu oczy wi ście prze pra sza my znie cier pli wio ne -

go Czy tel ni ka), że i pod tym wzglę dem jest to re gion wy jąt ko wy, przy po mi na my,

że Be skid Ni ski był ko leb ką nie tyl ko pol skie go, ale tak że świa to we go gór nic twa

naf to we go. Tu roz po czę to wy do by cie ro py naf to wej, a w mu zeum w Gor li cach mo -

że my obej rzeć pierw sze urzą dze nie do de sty la cji ro py skon stru owa ne przez Igna ce -

go Łu ka sze wi cza, wy na laz cę lam py naf to wej. 
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I ostat nia już cie ka wost ka (tu także je ste śmy na pierw szym miej scu!). Otóż

w gmi nie Uście Gor lic kie, w Be ski dzie Ni skim, we wsiach Kun ko wa i No wi ca znaj -

du ją się dwie naj mniej sze szko ły w Pol sce, ale chy ba też w Eu ro pie. W jed nej uczy się

tro je uczniów, a w dru giej je den uczeń i trój ka przed szko la ków. Na do da tek, nie ży ją cy

już mi ni ster i spo łecz nik Ja cek Ku roń (szko ła w Kun ko wej no si je go imię) fun du jąc

szko le sześć kom pu te rów spra wił, że na jed no dziec ko przy pa da ją teraz aż dwa kom -

pu te ry. Nie mar nu ją się jed nak, dzię ki te mu mo że z nich ko rzy stać mło dzież z ca łej wsi. 

Chy ba już ro zu miesz, Dro gi Czy tel ni ku, dla cze go ta książ ka po świę co na została

konkret nie Be ski do wi Ni skie mu i Są dec kie mu, spo śród wie lu gmin – wła śnie dwóm

sąsia du ją cym – gmi nie Uście Gor lic kie i gmi nie Kry ni ca Zdrój, a spo śród wie lu

miej sco wo ści znaj du ją cych się na te re nie tych gmin – dwóm wsiom naj bliż szym

au to rom tej książ ki – Ba ni cy i Czyr nej. Tu to czy ła się wie lo wie ko wa hi sto ria, tu

w po zy tyw nym te go sło wa zna cze niu, „mie sza ły” się kul tu ry i re li gie, tu w koń cu

ży li daw niej i miesz ka ją obec nie lu dzie ro zum ni, war to ścio wi, na któ rych za wsze

moż na li czyć. 

Ktoś jesz cze nie daw no pi sał, że ze wszyst kich pol skich ziem Be ski dy Ni ski i Są -

dec ki za cho wa ły naj wię cej au ten ty zmu. Nie po prze ci na ły ich jesz cze we wszyst -

kich kie run kach no we, szyb kie dro gi, nie po bu do wa no ogrom nych ho te li z dys ko -

te ka mi, nie na szpi ko wa no każ de go zbo cza wy cią ga mi nar ciar ski mi, nie po sta wio -

no roz licz nych kio sków z pa miąt ka mi, a ży cie lu dzi z tu tej szych wio sek nie zo sta -

ło pod po rząd ko wa ne i uza leż nio ne od po trzeb do cho do we go tu ry stycz ne go biz ne -

su. To na dal kra ina nie ska la nej, dzi kiej przy ro dy w nie wiel kim jesz cze stop niu

oswo jo nej i prze two rzo nej przez czło wie ka. Jed nak wy star czy nie od wie dzać te go

re gio nu choć by przez rok, aby do strzec szyb ko po stę pu ją ce zmia ny, któ re już

wkrót ce od mie nią ten ci chy i spo koj ny pej zaż. Jest to nor mal ny pro ces roz wo ju cy -

wi li za cji, zresz tą po żą da ny i ocze ki wa ny przez miesz kań ców i wła dze sa mo rzą do -

we. Ale nie za po mnij my, by w tym pę dzie do cy wi li za cji uchro nić i za cho wać wy -

jąt ko we war to ści Be ski dów Ni skie go i Są dec kie go. Lu dzi, któ rzy mo gą i po tra fią

te go do ko nać, tych, któ rzy z tej zie mi wy ro śli, tych, któ rzy osie dli li się tu na sta łe

po dru giej woj nie świa to wej, ale też ta kich, któ rzy kil ka na ście lub kil ka lat te mu

przy je cha li tu ja ko tu ry ści, a za uro cze ni tym co za sta li i zo ba czy li, po sta no wi li po -

zo stać na za wsze – jest wie lu. Je ste śmy prze ko na ni, że bę dzie nas co raz wię cej.

Wie sław To ma szew ski

Do mi nik Ka czo rek
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BE SKID SĄ DEC KI

PO ŁO ŻE NIE I KLI MAT

Be skid Są dec ki to pa smo Kar pat w po łu dnio wo -wschod niej Pol sce. Roz cią ga

się po mię dzy Sta rym Są czem, No wym Są czem, Kro ścien kiem, Mu szy ną i Kry ni cą.

Pół noc no-za chod nią oraz za chod nią gra ni cę Be ski du Są dec kie go sta no wi do li -

na Du naj ca, któ ra od dzie la pa smo od Pie nin Czorsz tyń skich, Gor ców i Be ski du

Wy spo we go. Na po łu dniu rze ka Graj ca rek oraz prze łęcz Roz dzie la od dzie la ją Be -

skid Są dec ki od Ma łych Pie nin. Pół noc no – wschod ni oraz wschod ni skraj Be ski du

Są dec kie go wy zna cza ją do li ny rzek Ka mie ni ca i Mu szyn ka oraz prze łęcz Ty lic ka,

za któ ry mi po ło żo ny jest Be skid Ni ski. Prze pły wa ją ca przez Be skid Są dec ki rze ka

Po prad dzie li go na dwie czę ści: Pa smo Ra dzie jo wej le żą ce na za chód od Po pra du

oraz roz ciąga ją ce się na wscho dzie Pa smo Ja wo rzy ny Kry nic kiej. Po prad sta no wi

tak że gra ni cę po mię dzy Pol ska i Sło wa cją.

Naj wyż szym szczy tem Be ski du Są dec kie go jest Ra dzie jo wa (1262). In ny mi

waż ny mi szczy ta mi w pa śmie Ra dzie jo wej są: Wiel ki Ro gacz (1182), Zło mi sty

Wierch (1226), Skał ka (1163), Dzwon ków ka (982). We wschod niej czę ści Be ski du

Są dec kie go Ja wo rzy na Kry nic ka (1114) jest naj wyż szym szczy tem w swo im pa -

śmie. Wzno szą się w nim po nad to Wierch nad Ka mie niem (1082), Ru nek (1080) 

i Gó ra Krzy żo wa (982).

Ze wzglę du na znacz ne uroz ma ice nie rzeź by, Be skid Są dec ki cha rak te ry zu ją

zróż ni co wa ne wa run ki kli ma tycz ne. Efek tem róż nic wy so ko ści jest, po dob nie jak
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w ca łych Kar pa tach, wy stę po wa nie pię ter kli ma tycz nych. Naj ni żej, do 600-650 m

n. p. m. się ga, wy zna cza ne przez izo ter mę rocz ną 6°C, pię tro umiar ko wa nie cie płe.

Ko lej ną stre fą się ga ją cą do wy so ko ści oko ło 1100 m n. p. m., wy zna cza ną przez

śred nią rocz ną tem pe ra tu rę 4°C, jest pię tro umiar ko wa nie chłod ne. Po wy żej wy stę -

pu je pię tro chłod ne z izo ter mą rocz ną 2°C. Naj cie plej szym mie sią cem w ro ku jest

li piec, naj chłod niej szym sty czeń. Wio sna roz po czy na się w do li nach 11 do 15 dni

wcze śniej niż w szczy to wych par tiach gór. Po czą tek zi my przy pa da w ob sza rach

gra ni czą cych z Ko tli ną Są dec ką na I de ka dę grud nia, na to miast w wyż szych par -

tiach gór na wet na I de ka dę li sto pa da. Licz ba dni z po kry wą śnież ną wa ha się od 63

do 154. Czę stym i nie ko rzyst nym zja wi skiem w Be ski dzie są wcze sno je sien ne

i póź no wio sen ne przy mroz ki po tę go wa ne przez in wer sję.

La tem słoń ce świe ci śred nio przez 6,2 do 6,6 go dzi ny, zi mą prze cięt nie oko ło 2

go dzi ny. Rocz na su ma opa dów w par tiach przy szczy to wych wy no si ok. 1000 mm,

na to miast po ni żej, w osło nię tych do li nach, 750 do 800 mm. Naj bar dziej desz czo -

wym mie sią cem jest li piec, naj mniej opa dów przy pa da na okres zi my.

Układ do lin wy zna cza głów ne kie run ki wia trów z po łu dnia na pół noc ny za -

chód. Więk szość z nich na le ży do cie płych wia trów ty pu fe no we go, wy stę pu ją cych

naj czę ściej w okre sie zi my i wio sny. Lo kal ną od mia ną te go ty pu wia tru jest, wie ją -

cy do li ną Po pra du, wiatr ry ter ski.

Ubogi w zieleń początek kwietnia – okolice Krynicy-Zdroju (fot. D. Kaczorek)
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HI STO RIA

Pierw sze śla dy czło wie ka
Pierw sze śla dy obec no ści czło wie ka na te re nie Są dec czy zny po cho dzą z przej -

ś cio wej epo ki ka mie nia – me zo li tu (9000-2500 lat p. n. e.). Skrom ne śla dy w po sta -

ci krze mien nych to por ków od na le zio no na sta no wi sku ar che olo gicz nym w No wym

Są czu. 

W epo kach brą zu i że la za te ren Kar pat Za chod nich za miesz ki wa ła rol ni cza

lud ność kul tu ry łu życ kiej. Naj więk szy roz kwit osad nic twa tej kul tu ry przy pa da

na 650-400 lat p. n. e., czy li okres halsz tac ki oraz po czą tek okre su la teń skie go. Ko -

tli na Są dec ka i do li na Du naj ca sta no wi ły je den z głów nych re gio nów kar pac kie go

osad nic twa. Naj waż niej szym od kry tym za byt kiem z te go okre su jest gro dzi sko

w Masz ko wi cach.

Śre dnio wie cze
O ludności zamieszkującej tereny, którym poświęcona jest książka (czy li obec -

nej Kry ni cy i jej oko lic) dowiadujemy się przede wszyst kim z czter na sto wiecz nych

do ku men tów do ty czą cych ist nie nia ob szer ne go bi sku pie go Klu cza Mu szyń skie go,

w ob rę bie któ re go le ża ły zie mie od Łom ni cy i Po pra du na za cho dzie, po źró dła Ka -

mie ni cy i Bia łej na wscho dzie oraz od gra ni cy wę gier skiej na po łu dniu, po pa smo

Ja wo rzy ny Kry nic kiej na pół no cy. O za lud nie niu tych te re nów przed ist nie niem

w/w kom plek su bi sku pie go mó wi do ku ment z 1209 ro ku, w któ rym pa da na zwa

Mu szy ny. Wia do mo tak że, że nie ja ki Mi ko łaj z Me st czy, miesz cza nin mia stec ki,

w 1359 r. wy stę po wał w cha rak te rze za sadź cy kró lew skie go wsi Ptasz ko wej.

Opi sy wa na cześć Be ski du Są dec kie go za miesz ki wa na by ła przez lud ność pol -

ską, ale więk szość sta no wili Łem ko wie. Pierw sza wzmian ka o lud no ści łem kow -

skiej (po cząt ko wo na zy wa nej Ru sna ka mi) za no to wa na na Są dec czyź nie po cho dzi

z 1400 r. (o po cząt kach tej gru py lud no ści w roz dzia le „Hi sto ria Be ski du Ni skie go”).

Łem ko wie i lud ność pol ska za miesz ki wali wspól ne te re ny, jed nak nie spo-

tykano wsi mie sza nych. Cer kwie, wschod ni ob rzą dek, ka len darz ju liań ski, śpiew,

księ gi li tur gicz ne za pi sa ne cy ry li cą by ły zna mie niem ich od ręb no ści.

Ka zi mierz Pu ła ski i Ry ce rze Ma ryi 
Wraz z wy bu chem po wsta nia prze ciwko rzą dom ro syj skim w Pol sce w ro ku 1769,

w oko li ce Ty li cza przy by li kon fe de ra ci bar scy. Nad Izba mi, na wzgó rzu Basz ta
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(zbo cza Lac ko wej) był sza niec prze zna czo ny był do obro ny obo zu, któ ry miał być

za ło żo ny w Izbach. Ko ło Mu szyn ki, na szczy cie Ja wo ra znaj do wał się obóz utwo -

rzo ny po okre sie roz bi cia i roz pro sze nia kon fe de ra tów. W mar cu 1769 r. bi wa ko wa -

ły tu woj ska póź niej sze go zdraj cy kon fe de ra cji mar szał ka Jó ze fa Bier żyń skie go,

a nad Woj ko wą znajdowały się oko py usy pa ne na sa mej li nii gra nicz nej, naj praw -

do po dob niej utwo rzo ne przez Au stria ków. 3 i 4 czerw ca 1770 ro ku w Izbach roze-

grała się bitwa z woj ska mi ro syj ski mi. Potyczka za koń czy ła się klę ską kon fe de ra -

tów, a nieprzy go to wa ny do obro ny sza niec stał się łu pem Ro sjan.

Ostat nim dzia ła niem kon fe de ra cji by ła bi twa na sto kach gó ry Czer też (Hu za -

ry) nad Ty li czem. I tym ra zem kon fe de ra ci po nie śli klę skę. Na sto kach góry zna le -

zio no sza blę z da tą 1747 r. oraz gra nat ar mat ni z XVIII w., a w pniu sta re go drze -

wa na Hu za rach ku lę o śred ni cy 2 cm.

I woj na świa to wa
Głów ne fron ty I woj ny świa to wej omi nę ły Be skid Są dec ki. Po od zy ska niu nie -

pod le gło ści przez Pol skę, na te re nie Be ski du Są dec kie go przy wró co no przed ro zbio -

ro wą gra ni cę. Po po łu dnio wej stro nie no wym są sia dem sta ła się Cze cho sło wa cja.

Po mnik i ko piec ku czci Ka zi mierz Pu ła skie go i kon fe de ra tów bar skich wznie sio ny w 1926 r.

W tle wie ża wiert ni cza (sta ra pocz tów ka)
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Po ro ku 1918 część za chod niej Łem kowsz czy zny ob jął łem kow ski ruch na ro -

do wo ścio wy z ośrod kiem we Flo ryn ce. Ruch po stu lo wał stwo rze nie or ga nu po li -

tycz ne go i ad mi ni stra cyj ne go, któ ry miał by za pew nić Łem kom au to no mię i swo bo -

dy spo łecz no -po li tycz ne. Po ja wi ły się pla ny zjed no cze nia pół noc nej Łem kowsz -

czy zny z Cze cho sło wa cją. W koń cu utwo rzo no Ru ską Lu do wą Re pu bli kę Łem ków,

któ ra dzia ła ła od li sto pa da 1918 ro ku. Aresz to wa nie i osą dze nie dzia ła czy po ło ży -

ło kres tej dzia łal no ści w mar cu 1920 ro ku. Unie win nio no ich pod czas pro ce su

w No wym Są czu. Uzna no, iż nie dzia ła li ze złej wo li i „speł nia li wo lę lu du”.

II woj na świa to wa
We wrze śniu 1939 ro ku, na sku tek pod po rząd ko wa nia Sło wa cji hi tle row skim

Niem com, Be skid Są dec ki stał się za gro żo ny bez po śred nim ata kiem wro ga. Głów -

ne na tar cie nie miec kie na te re nie Są dec czy zny zo sta ło prze pro wa dzo ne na po cząt -

ku wrze śnia przez 2 Ty rol ską Dy wi zję Gór ską. Od dzia ły nie miec kie i sło wac kie

ata ku ją ce jed no cze śnie w re jo nie Piw nicz nej zo sta ły od par te. Te re ny Be ski du Są -

dec kie go le ża ły na sty ku obro ny Ar mii „Kra ków” i „Kar pa ty”, ob sa dzone przez

2 Bry ga dę Gór ską i 24 Dy wi zję Pie cho ty.

Nie przy ja ciel opa no wał więk szą część pa sma Ra dzie jo wej już 3 września 1939

ro ku, a dwa dni póź niej za jął Kry ni cę. Na stęp nie ude rzył do li na mi Po pra du i Ka -

mie ni cy i zaj ął Sta ry i No wy Sącz. 7 września Ar mia „Ma ło pol ska” (po łą czo ne Ar -

mie „Kra ków” i „Kar pa ty”) wy co fa ły się z te re nu Są dec czy zny.

Czyn ny opór lud no ści pol skiej na Są dec czyź nie w okres oku pa cji po wo du je za -

wią za nie się w li sto pa dzie 1939 ro ku ,w Piw nicz nej, ko mór ki Związ ku Wal ki Zbroj -

nej pod do wódz twem Ja na Po lań skie go „Li sa”. Po nie speł na 1,5 ro ku od dział li czył

już 250 osób, a w sierp niu 1944 r. włą czo ny zo stał do 9 Kom pa nii 1 Puł ku Strzel -

ców Pod ha lań skich do wo dzo nej przez wcze śniej sze go or ga ni za to ra szla ku ku rier -

skie go bie gną ce go przez Ko sa rzy ska i Elia szów kę do Bu da pesz tu – Ju lia na Zub ka

„Ta ta ra”.

Dzia łal no ścią ku rier ską i prze rzu to wą zaj mo wa li się miesz kań cy Piw nicz nej

i oko lic. Aby nie kom pli ko wać dzia łal no ści ku rier skiej, otwar tą wal kę par ty zanc ką

roz po czę to sto sun ko wo póź no. Oprócz od dzia łów AK dzia ła li tu par ty zan ci ra -

dzieccy, od dzia ły Ba ta lio nów Chłop skich oraz par ty zant ka PPS -GL.

Hi tle row cy mordowali miej sco wą lud ność oraz mniej szość ży dow ską, któ ra

za miesz ki wa ła głów nie w mia stach i ma łych miejscowościach. Zbio ro we eg ze ku -

cje od by wa ły się m.in. w Sta rym i No wym Są czu, Piw nicz nej, są sied nim Mło do -

wie, a tak że w Mu szy nie.
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W stycz niu 1945 ro ku na cie ra ją ce do li ną Po pra du i Ka mie ni cy oraz od stro ny

Gor lic woj ska IV Fron tu Ukra iń skie go wypar ły Niem ców z te re nu Be ski du Są dec -

kie go. Wkro czy ły naj pierw do No we go Są cza, 22.01.1945 ro ku do Kry ni cy, a na -

stęp nie do Piw nicz nej i Sta re go Są cza. 

Po woj nie…
Tuż po wkro cze niu od dzia łów pol sko -ra dziec kich za czę ły się wy sie dle nia.

W 1947 ro ku ty sią ce Łem ków zo sta ło wy pę dzo nych ze swej oj co wi zny w ra mach

ak cji „Wi sła”. Z tej przy czy ny opu sto sza ła część wsi be skidz kich wcze śniej za -

miesz ki wa nych wła śnie przez lud ność łem kow ską.

W la tach pięć dzie sią tych opu sto sza łe, po łem kow skie wsie za czę ła osie dlać

lud ność z te re nów ca łej Są dec czy zny. Dziś są to wsie za miesz ka łe nie mal w ca ło -

ści przez lud ność pol ską, a ma te rial ny mi śla da mi byt no ści pier wot nych miesz kań ców

są przede wszyst kim cer kwie (obec nie najczęściej świą ty nie ob rząd ku rzym sko ka to -

lic kie go) z przy cer kiew ny mi cmen ta rza mi, przy droż ne krzy że i ka plicz ki oraz za -

cho wa ne gdzienie gdzie drew nia ne chy że. 

Od ro ku 1975 Be skid Są dec ki na le żał do no wo po wsta łe go wo je wódz twa no -

wo są dec kie go. Od ro ku 1992 na ob sza rze Be ski du Są dec kie go przebiega gra ni ca

z no wym pań stwem – nie pod le głą Sło wa cją, a po ostat nich zmia nach ad mi ni stra -

cyj nych w ro ku 1999 le ży on w po wie cie no wo są dec kim, na le żą cym do wo je wódz -

twa ma ło pol skie go.

ATRAK CJE TU RY STYCZ NE

Naj bar dziej zna ny mi atrak cja mi Be ski du Są dec kie go są ośrod ki nar ciar skie.

Do naj więk szych na le żą m.in. Kry ni ca i Wier chom la.

W Kry ni cy od 1997 ro ku funk cjo nu je naj dłuż sza w Pol sce ko lej gon do lo wa.

W ko lej nych la tach sta cja nar ciar ska po więk sza ła się o dalsze ki lo me try nar to strad.

Obec nie na Ja wo rzy nie Kry nic kiej jest 7 tras nar ciar skich: 

– Tra sa I FIS o dłu go ści 2600 m

– Tra sa II FiS o dłu go ści 900 m

– Tra sa IIa FIS o dłu go ści 900 m

– Tra sa III o dłu go ści 650 m

– Tra sa IV o dłu go ści 1000 m

– Tra sa V o dłu go ści 1000 m

– Tra sa VIIa o dłu go ści 250 m.
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Wszyst kie tra sy wy po sa żo ne są w wy cią gi or czy ko we. Od 2006 ro ku funk cjo -

nu je też ho tel bę dą cy czę ścią dol nej sta cji ko lej ki. Po za tym w do li nie Czar ne go Po -

to ku ist nie ją in ne obiek ty ho te lo we oraz ga stro no micz ne o wy so kim stan dar dzie.

Oprócz Ja wo rzy ny moż na w Kry ni cy po jeź dzić na nar tach tak że na Sło twi -

nach. Funk cjo nu ją tam czte ry wy cią gi: trzy or czy ko we o dłu go ściach 800 m, 350 m

i 560 m oraz no wowy bu do wa ny wy ciąg krze seł ko wy, dzie sięć pro fe sjo nal nie utrzy -

ma nych tras zjaz do wych o róż nym stop niu trud no ści, a tak że punk ty ga stro no micz -

ne. Od nie daw na na wet w cen trum Kry ni cy ist nie je wy ciąg nar ciar ski. 

No wo cze sne wy cią gi i sze ro kie tra sy pla su ją Sta cję Nar ciar ską Wier chom la

w czo łów ce naj no wo cze śniej szych te re nów nar ciar skich w Pol sce. Sko rzy stać tu

moż na z 1600 me tro we go wy cią gu krze seł ko we go, róż ni ca po zio mów wy no si

300 m, sze ro ko ści 100-300 m, jest oświe tlo ny i sztucz nie śnie żo ny. Po nadto

funkcjonuje tu jesz cze sześć wy cią gów or czy ko wych.

Nad Po pra dem po wstał niedaw no no wy ośro dek nar ciar ski – Ry cer ski Raj.

W Ry trze ist nie ją do dys po zy cji nar cia rzy 3 tra sy o dłu go ści 800, 1000 i 1200 me -

trów, któ re roz po czy na ją się na szczy cie Ja strzęb skiej Gó ry oraz 2 tra sy 400-me tro -

we dla mniej za awan so wa nych.

Nie da le ko na po łu dnie od Ry tra cze ka ją jesz cze tra sy zjaz do we w Su chej Do li -

nie w Piw nicz nej. Do stęp nych jest tu wie le tras o różnych dłu go ściach, od 100 do 880 m.

Bli żej Kry ni cy po szu so wać moż na jesz cze w Ty li czu, w zi mie czyn nych jest

tam 8 wy cią gów, a naj dłuż sze tra sy zjaz do we ma ją po 800, 900 i 1000 m.

Te re ny Be ski du Są dec kie go ide al nie na da ją się tak że do tu ry sty ki nar ciar skiej.

Na tu ry stycz nych szla kach nar ciar skich czę sto spo tkać moż na ludzi upra wia ją cych

ski -to uring lub nar ciar stwo bie go we.

Przy wszyst kich sta cjach nar ciar skich są par kin gi, a dla nie zmo to ry zo wa nych kur -

su ją licz ne pry wat ne fir my prze wo zo we, au to bu sy, a w Kry ni cy rów nież ko mu ni ka cja

miej ska. Na miej scu moż na sko rzy stać z usług in struk to rów nar ciar stwa i snow bo ar du.

W Kry ni cy i oko li cach od by wa ją się licz ne im pre zy i za wo dy w spor tach zi -

mo wych, rów nież ran gi mię dzy na ro do wej, za rów no na sto kach nar ciar skich, jak

również w ha li lo do wej czy na to rze sa necz ko wym

La tem rów nież nie bra ku je atrak cji. Dzia ła tu wspo mnia na wcze śniej ko lej gon do -

lo wa w Kry ni cy i wy ciąg krze seł ko wy w Wier chom li. Ist nie je bar dzo du żo szla ków tu -

ry stycz nych, za rów no pie szych, ro we ro wych, kon nych, jak hi sto rycz nych i przy rod ni -

czych, a na Gó rze Par ko wej spo ro jest ale jek, wśród któ rych prze bie ga tzw. ścież ka

zdro wia. Na gó rę par ko wą moż na rów nież wje chać, niezmie nio ną od 1937 ro ku, ko lej -

ką li no wo -to ro wą. Moż na tak że po jeź dzić na łyż wach w ha li lo do wi ska, za rów no la tem,
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jak i zi mą, gdzie w se zo nie li go wym tre nu je miej sco wa dru ży na Kry nic kie go To wa rzy -

stwa Ho ke jo we go. W po bli żu ha li znaj du ją się rów nież kor ty te ni so we oraz sta dion pił -

kar ski. W upal ne dni ochło dę można znaleźć na od kry tym ba se nie al bo chło dzić się wia -

trem szy bu jąc na glaj cie po nad Be ski dem. W desz czo we dni moż na wy brać się do Pi jal -

ni Głów nej i skosz to wać kry nic kich zdro jów, wy słu chać kon cer tu Or kie stry Zdro jo wej,

po spa ce ro wać wśród ca ło rocz nej zie le ni, nie rzad ko eg zo tycz nej lub obej rzeć ak tu al ną

wy sta wę. Na wy sta wę moż na tak że udać się do dwóch kry nic kich ga le rii i do Mu zeum

Ni ki fo ra w za byt ko wej Ro ma nów ce. 

Także w innych mia stecz kach nie bra ku je miej sca na spa ce ry. Licz ne alej ki w uzdro -

wi skach Piw nicz nej, Że gie sto wa, Mu szy ny i Kry ni cy peł ne są prze pięk nych za kąt ków,

drew nia nych al ta nek oraz rzeźb bę dą cych jed no cze śnie pa miąt ką po od by wa ją cych się

tu ple ne rach. Do Kry ni cy od lat zjeż dża li róż ni ar ty ści. Ma la rze i rzeź bia rze, a tak że po -

eci i ar ty ści scen es tra do wych. Od prze szło 40 lat, póź nym la tem każ de go ro ku od by wa

się w zdro ju kry nic kim Eu ro pej ski Fe sti wal im. Ja na Kie pu ry. Na tę im pre zę mu zycz ną

przy jeż dża ją mu zy cy i me lo ma ni z ca łe go świa ta. Od by wa się tu tak że od kil ku na stu lat

Mię dzy na ro do wy Kon kurs Gi ta ro wy.

Na pie sze wy ciecz ki moż na wy brać się or ga ni zu jąc so bie czas według własnego

uznania i wy bie ra jąc szla ki dostosowane do swoich możliwości. Często warto jednak

sko rzy stać z ofert to wa rzystw lub biur tu ry stycz nych dzia ła ją cych na te re nie ca łe go Be -

ski du Są dec kie go. Dla amatorów dalszych wypraw są również do wy bo ru trzy przej -

ścia gra nicz ne.

Wy bie ra jąc się w gó ry war to od wie dzić tu tej sze schro ni ska. Schro ni sko na Ha -

li Ła bow skiej pło żo ne jest w cen tral nej czę ści pa sma Ja wo rzy ny Kry nic kiej na wy -

so ko ści 1061 m. n. p. m. Dojść moż na zna ko wa ny mi szla ka mi z Kry ni cy, Łom ni -

cy -Zdrój, Piw nicz nej, Ry tra i Ła bo wej. Więk szość proponowanych i wytyczonych

szla ków to sto sun ko wo ła twe przejścia, więc bez pro ble mu moż na wyjść oraz wy -

je chać ro we rem, a zi mą na nar tach.

Rów nież w pa śmie Ja wo rzy ny znaj du je się szcze gól nej uro dy schro ni sko – kry ta

gon tem Ba ców ka nad Wier chom lą. Naj szyb ciej do trzeć tam moż na ze Szczaw ni cy lub

z We rchom li – pie szo lub wy cią giem. Zi mą warto tu tra fić na wy ści gi psich za przę gów.

In ne schro ni sko w tej czę ści Be ski du Są dec kie go znaj du je się na po łu dnio wych

sto kach Ma kow icy, a naj szyb ciej można tam dojść z Ry tra. Z Ry tra war to skie ro -

wać się w gó ry pa sma Pra dzie jo wej, tam na Prze chy bie, obok bli sko 100-me tro we -

go prze kaź ni ka sto ją na wet dwa bu dyn ki schro ni sko we. 

Wę dru jąc mię dzy schro ni ska mi po win no się tak że od wie dzić miej sco we ba -

ców ki, w któ rych po wsta ją m.in. słyn ne oscyp ki, bundz czy żę ty ca. Mo że się uda
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tra fić na strzy że nie owiec, któ re gó ra le wy ko nu ją od se tek lat ta ki mi sa my mi no ży -

ca mi, z nie by wa łą pre cy zją.

Trze ba wie dzieć, iż od kry wa jąc za kąt ki Be ski du Są dec kiego zwie dza się jed-

nocześnie Po pradz ki Park Kra jo bra zo wy z licz ny mi re zer wa ta mi i po mni ka mi przy ro dy.

PPK utwo rzo ny zo stał w 1987 ro ku. Je go po wierzch nia li czy oko ło 52 tys. ha, na to miast

po wierzch nia otu li ny – po nad 23 tys. ha, dzię ki cze mu na le ży do naj więk szych w Pol sce.

Nie mal że 70% po wierzch ni par ku sta no wią la sy, licz ne źró dła wód mi ne ral -

nych (oko ło 60% wszyst kich szczaw znaj du je się wła śnie na tym te re nie) wy róż -

niają go spo śród in nych par ków w Pol sce. La sy Par ku to głów nie bu czy na kar pac -

ka i jo dła, a w niż szych par tiach czę ścio wo za cho wa ny jest drze wo stan li ścia sty

– li pa, la sy ol cho we i za ro śla łę go we. Jed nym z cen niej szych kom plek sów w ob rę -

bie PPK jest re zer wat Las li po wy „Ob ro ży ska” w Mu szy nie. Drze wo stan ten uwa -

ża ny jest za re likt po lo dow co we go opti mum kli ma tycz ne go okre su atlan tyc kie go

(oko ło 4000-2000 lat p. n. e.), w któ rym do szło do roz prze strze nie nia się li ścia stych

drzew cie pło lub nych i po wsta nia wie lo ga tun ko wych la sów.

Spo ty ka ne tu taj ga tun ki zwie rząt to: ryś, żbik, bor suk, rza dziej – niedź wiedź.

Naj czę ściej jed nak moż na się ze tknąć z dzi kiem, je le niem, sar ną, ku ną czy wil kiem.

W po bli żu Kry ni cy -Zdro ju moż na spo tkać bo bry. Naj cie kaw sze ga tun ki wśród pta -

ków to głu szec, cie trzew, my szo łów, orzeł przed ni, dzię cioł czar ny, pu chacz, a na wet

bo cian czar ny. Pa trząc uważ nie pod no gi trafiamy często na sa la man drę pla mi stą.

Dzika róża – to także urok Beskidu Sądeckiego (fot. P. Krzysztoń)
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GMI NA KRY NI CA -ZDRÓJ

IN FOR MA CJE OGÓL NE 

Gmi na Kry ni ca -Zdrój le ży w po łu dnio wo -wschod niej czę ści po wia tu no wo są -

dec kie go na wy so ko ści 590 m n. p. m. Jest dru gą pod wzglę dem wiel ko ści gmi ną

(po gmi nie Gry bów) i zaj mu je ob szar o po wierzch ni 145 km2, co sta no wi 9,35% po -

wierzch ni po wia tu. Gmi na Kry ni ca-Zdrój cha rak te ry zu je się śred nim wskaź ni kiem

gę sto ści za lud nie nia, wy no szą cym 124 oso by/km2. Za miesz ku je ją 17 979 osób,

z cze go 70% w sa mej Kry ni cy.

Gmi na Kry ni ca -Zdrój jest jed ną z 4 gmin miej sko -wiej skich po wia tu no wo są -

dec kie go. Od po łu dnio we go za cho du gmi na są sia du ję z gmi ną Mu szy na, od za cho -

du z gmi ną Piw nicz na i Ła bo wa. Od wscho du gra ni czy z gmi ną Uście Gor lic kie, tu

tak że prze bie ga gra ni ca po wia tów. Zaś po łu dnio wo -wschod nią czę ścią gmi ny bie -

gnie gra ni ca pań stwo wa Pol ski i Sło wa cji.

Moż li wo ści ko mu ni ka cyj ne za pew nia ją: dro ga kra jo wa nr 75 Brze sko  – No wy

Sącz – Kry ni ca -Zdrój, dro ga wo je wódz ka nr 977 Tar nów – Gry bów – Hu ta i da lej

dro gą nr 75, dro ga wo je wódz ka nr 971 Kry ni ca  – Mu szy na oraz dro gi po wia to we

i gmin ne. Kry ni ca po łą czo na jest tak że li nią ko le jo wą z Mu szy ną. Na te re nie gmi -

ny funk cjo nu je pol sko -sło wac kie przej ście gra nicz ne Mu szyn ka-Ku rov oraz przej -

ścia gra nicz ne w są sied nich gmi nach: Le lu chów -Cirć (gmi na Mu szy na) oraz Piw -

nicz na -Mni sek nad Po pra dem (gmi na Piw nicz na).
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Ob szar gmi ny Kry ni ca -Zdrój umiejscowiony jest w za się gu kli ma tu gór skie go.

Cha rak te ry zu je się on du żym zróż ni co wa niem w za leż no ści od wy so ko ści nad po -

ziomem mo rza oraz lo kal nych wa run ków to po gra ficz nych, wy stę pu je tu więk sza niż

na ni zi nach ilość opa dów, czę sto też wieją wia try, a ty po wym zja wi skiem dla te re nów

gór skich i pod gór skich jest wiatr fe no wy (hal ny) czyli two rzą ca się na przed po lu Tatr

fa la cie płe go po wie trza o wy so kiej pręd ko ści, która kie ru je się ku pół no cy. Śred nio

wie ją one tu w cią gu 24 dni w ro ku, ale czę sto osią ga ją nawet licz bę oko ło 40 dni, naj -

czę ściej wy stę pu jąc w okre sie wio sen nym.

Ze wzglę du na swo je po ło że nie Kry ni ca po sia da własny mi kro kli mat. Wa run -

ki me te oro lo gicz ne są tu mniej ko rzyst ne niż na pozostałych te re nach Są dec czy zny. 

Śred nia rocz na tem pe ra tu ra po wie trza w gmi nie wy no si 5,6°C (śred nia tem pe -

ra tu ra w po wie cie no wo są dec kim ok. 8,5°C). Naj chłod niej szym mie sią cem jest sty -

czeń. Przy mroz ki wy stę pu ją tu od wrze śnia do ma ja. Naj cie plej szym mie sią cem

jest li piec – la to krót kie – trwa prze cięt nie od koń ca czerw ca do koń ca sierp nia. No -

tu je się wów czas oko ło 20 dni z mak sy mal ną tem pe ra tu rą po wy żej 25°C. 

Na terenie gminy śnieg zalega nawet do późnej wiosny – tu kwiecień

(fot. D. Kaczorek)
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Opa dy desz czu nasilają się w sierp niu, a najrzadsze są w lu tym – mar cu. Śnieg

pa da śred nio 58 dni w ro ku. Pierw sze opa dy po ja wia ją się już w dru giej po ło wie

paź dzier ni ka, a ostat nie w koń cu kwiet nia. Zi my są tu dłu gie, zwar ta po kry wa

śnież na utrzy mu je się śred nio 124 dni w ro ku.

Naj sło necz niej szy mi mie sią ca mi są li piec, sier pień i wrze sień, na to miast naj -

mniej dni sło necz nych wy stę pu je w paź dzier ni ku i grud niu. Skró ce nie dnia po przez

opóź nie nie świ tu i wcze śniej sze za pa da nie zmro ku jest efek tem gó rzy ste go ukształ -

to wa nia te re nu. Naj bar dziej od czu wal ne jest to w mie sią cach zi mo wych. Po za tym

wy stę pu ją tu czę ste mgły (ok. 60 dni w ro ku), dłu go „za wie szo ne” w do li nach.

Śred nie za chmu rze nie się ga 20% w dniach po god nych, ta kich dni wy stę pu je

naj wię cej we wrze śniu, sierp niu i kwiet niu, a naj mniej w okre sie li sto pad – lu ty.

W dniach za chmu rzo nych po kry cie nie ba wy no si śred nio 80%.

Nie ko rzyst nym zja wi skiem kli ma tycz nym jest tzw. in wer sja tem pe ra tur. Zja -

wi sko to wy stę pu je w ciągu oko ło 200 dni w ro ku, naj czę ściej w okre sie od ma ja

do paź dzier nik, rzad ko w grud niu.

HI STO RIA KRY NI CY

Z cza sów naj daw niej szych
Chcąc mó wić o po cząt kach Kry ni cy na le ży prze nieść się do cza sów funk cjo -

no wa nia wspo mnia ne go już Klu cza Mu szyń skie go na ów cze snym po gra ni czu pol -

sko -wę gier skim, zwa ne go też kre sem mu szyń skim lub pań stwem bi sku pim. Był to

zbiór dóbr bi skup stwa kra kow skie go obej mu ją cy sto łecz ną Mu szy nę oraz Miast ko

(obec nie Ty licz) wraz z przy le gły mi wsia mi. Choć po cząt ki bi skup stwa w Mu szy -

nie się ga ją dru giej po ło wy XIII w., za po czą tek klu cza mu szyń skie go uwa ża się da -

tę 30 lip ca 1391 ro ku, kie dy to Wła dy sław Ja gieł ło nadał wspo mnia ne wcze śniej

do bra bi sku po wi kra kow skie mu Ja no wi z Ra dli czyc.

Wsi w ob rę bie klu cza mu szyń skie go przy by wało, pod ko niec XVI w. by ło ich

kil ka na ście, a w dru giej po ło wie XVII już 35. Wśród osad po mię dzy Mu szy ną

i Miast kiem le ża ła wieś Krze ny cze. Przy wi lej so łec twa tej zie mi otrzy mał Dan ko

z Miast ka, z rąk bi sku pa kra kow skie go Sa mu ela Ma cie jew skie go w 1547 ro ku.

Dan ko „vir ho ne stus de Miast ko” zo stał pierw szym soł ty sem so łec twa Kry ni ca.

W XVII w. Kry ni ca, obok Po wroź ni ka, Mi li ka, Flo ryn ki, Moch nacz ki Niż nej i Izb

na le ża ła do naj więk szych wsi na „Bi sku opsz czyź nie”, każ da li czy ła po oko ło 200-220

miesz kań ców. Szyb ko się roz wi ja ła, a licz ba lud no ści wzra sta ła. Ze źró deł pi sa nych do -

ty   czą cych Kry ni cy wia do mo jesz cze, iż w XVII w. na 25 ła nach go spo da rzy ło 59 kmieci.

23



Lud ność te re nów, na któ rych le ży Kry ni ca by ła bar dzo zróż ni co wa na pod wzglę -

dem po cho dze nia et nicz ne go. W osa dach wiej skich prze wa żała lud ność łem kow ska

wy zna ją ca chrze ści jań stwo w grec kim ob rząd ku, zaś w mia stecz kach i nie któ rych bli -

żej im po ło żo nych wsiach lud ność pol ska. Po za tym owe te re ny zaj mo wa ła lud ność ży -

dow ska, jed nak miesz kań cy wy zna nia moj że szo we go sta no wi li nie wiel ką część ogó łu.

Nim przej dzie my do „cza sów uzdro wi sko wych” przy pa da ją cych na wiek

XVIII, kie dy to w ca łej Eu ro pie za czę to in te re so wać się źró dła mi mi ne ral ny mi

i lecz nic twem kli ma tycz nym, zapro po nu jemy czytelnikowi za po znanie się z tre ścią

le gen dy ujawniającej po cho dze nie kry nic kiej wo dy o szcze gól nych wła ści wo ściach.

„Za daw nych, bar dzo daw nych cza sów, w jed nym z oko licz nych za mecz ków – naj -
praw do po dob niej w po bli skiej Mu szy nie – miesz kał mło dy ry cerz, sły ną cy z mę stwa i od -
wa gi, nie ustra szo ny w bo ju, zwy cię ski w tur nie jach i szczę śli wy w mi ło ści. Ko chan ką je -
go by ła mło da pa ster ka, któ rej imię, za rów no jak i na zwi sko ry ce rza, za tar ło się w pa -
mię ci ludz kiej, zo sta wiw szy po so bie tyl ko wspo mnie nie o ich obo pól nej mi ło ści.

Ali ści po nie ja kim cza sie przy szły wi ci kró lew skie, po wo łu ją ce ry cer stwo pod cho -
rą gwie, bo za gon ta tar ski wtar gnął w gra ni ce Rze czy po spo li tej, nisz cząc i łu piąc wszyst -
ko, co zna lazł na dro dze. Ry cerz wy ru szył w bój sro gi, a dzie wi ca zo sta ła w trwo dze
i ocze ki wa niu, śląc kor ne mo dły do Pan ny Najśw. o ła skę i opie kę nad uko cha nym.

Mi ja ły ty go dnie i mie sią ce – rok jak wiek dłu gi upły nął, a ry cerz z woj ny nie
wra cał.

Po kil ku la tach da rem ne go ocze ki wa nia, stra ciw szy już na dzie ję uj rze nia kie -
dy kol wiek uko cha ne go mło dzia na, pięk na pa ster ka po sta no wi ła mło dość swo ją
i ca łe dal sze ży cie po świę cić Bo gu i w tym ce lu uda ła się w te stro ny, gdzie w le śnej
pusz czy po bu do wa ła so bie cha tyn kę i tak w tej pu stel ni, na go rą cej mo dli twie, po -
stach i umar twie niu, pę dzi ła dni swo je, bła ga jąc o opie kę nad uko cha nym, je śli jest
jesz cze przy ży ciu, lub o kró le stwo nie bie skie dla nie go, gdy by po legł w bo ju.

Kie dy tak pew ne go ra zu klę cza ła, za to pio na w mo dli twie, na raz usły sza ła ci -
che ję ki w po bli żu. Prze rwa ła więc mo dły i po spie szy ła w to miej sce skąd głos ją do -
cho dził. Któż jed nak opi sze jej zdu mie nie, gdy w tym nie szczę śli wym po zna ła uko cha -
ne go przez sie bie mło dzień ca. Szu ka jąc jej po la sach, zo stał on zra nio ny przez dzi kie -
go zwie rza, a te raz nu rzał się we krwi i omdla łym gło sem pro sił o ra tu nek.

Ra dość i prze strach mło dej pu stel ni cy na wza jem ze so bą to czy ły w niej wal kę.
Ra dość z po wo du, że uj rza ła go zno wu – strach i prze ra że nie, że go utra cić mo że,
je śli szyb kie go nie przy nie sie mu ra tun ku. A tu na oko ło głu cha pusz cza i ni gdzie ani
kro pli wo dy w po bli żu!
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– Mat ko Naj święt sza, ra tuj go! – krzyk nę ła roz pacz li wym gło sem, pa da jąc obok
nie go na ko la na i wy cią ga jąc ku nie bu rę ce w bła gal nej mo dli twie. Na raz pusz cza ob -
la ła się sło necz nym bla skiem, z wy so ko ści nie bios ze szła Bo ża Ro dzi ciel ka i ująw szy
za rę kę dziew czy nę, po pro wa dzi ła ją do źró dła, któ re cu dem wy try sło w po bli żu.

– Ob myj tą wo dą mło dzień ca – rze kła – a przy wró cisz mu zdro wie i ży cie. Ta -
kim to spo so bem, we dług lu do wej le gen dy, po wsta ło źró dło kry nic kie, któ re od kry -
ła go rą ca mi łość, a sil na wia ra nada ła mu moc uzdra wia ją cą.

Od tąd nad tym cu dow nym zdro jem czu wa oko Mat ki Mi ło sier dzia i od tąd też
lud uwa ża Ją za je go Pa tron kę”.

Tak usły sza ną le gen dę o kry nic kich zdro jach za pa mię tał, na zy wa ny piew cą

pol sko ści, Wła dy sław Beł za.

Po cząt ki uzdro wi ska
Oczy wi stym jest, że roz bio ry nio sły dla kra ju stra ty i nie szczę ścia, jed nak dla

Kry ni cy pierw szy roz biór Pol ski, dzię ki jej już zna nym zło żom wód lecz ni czych,

przy niósł po czą tek świet no ści.

20 kwiet nia, 214 lat te mu, Fran ci szek Stix von Saun ber gen – ów cze sny ko mi -

sarz ob wo do wy na Są dec czyź nie za ku pił dwa źró dła: obec ny Zdrój Głów ny oraz

„Qu el le”, zwa ne póź niej źró dłem Ka ro la, a tak że trzy mor gi zie mi od miej sco wych

chło pów. I wła śnie rok 1793 przy ję to za po cząte k Kry ni cy.

Sta tua Mat ki Bo żej – Kró lo wej Kry nic kich Zdro jów z 1864 r. (sta ra wi do ków ka)
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Stix pod jął pierw sze kro ki i przed się wzię cia zwią za ne z na by ty mi źró dła mi,

spro wa dził tak że pro fe so ra Uni wer sy te tu Lwow skie go Bal ta za ra Ha cqu eta, który

do ko nał pierw szej ana li zy wód kry nic kich – dla przy szłe go ku ror tu brzmia ła ona

bar dzo ko rzyst nie. Stix wy bu do wał na stęp nie drew nia ne obiek ty w są siedz twie źró -

deł, jed nak in te res nie był nadzwy czaj owoc ny – nie tyl ko z po wo du nienaj lep szej

do stęp no ści, ale też ist nie ją cych już kon ku ren cyj nych ku ror tów na te re nie obec nej

Sło wa cji. I tak Stix von Saun ber gen po dej mu je de cy zję o sprze da ży Kry ni cy, w któ -

rej ist nia ło już ocem bro wa ne źró dło przy ze spo le za bu do wy skła da ją cej się z trzech

obiek tów drew nia nych i jed ne go mu ro wa ne go.

Na byw cą zo sta je w 1800 ro ku rząd au striac ki, pła cąc za Kry ni cę 150 zło tych

– o 90 zło tych mniej niż po przed ni na byw ca. Oka za ło się, że in we sty cja się opła ca -

ła – po nie speł na dwóch la tach zwra ca ją się kosz ty za ku pu i po wsta ją no we obiek -

ty słu żą ce przyj mo wa niu co raz licz niej przy by wa ją cych go ści. W 1806 ro ku po -

wsta je drew nia ne za da sze nie Zdro ju Głów ne go, któ re w przy szło ści prze nie sio ne

zo sta nie do Par ku Sło twiń skie go na miej sce znaj du ją ce go się tam źró dła. Jest to naj -

star szy za by tek Kry ni cy, ist nie jący do dnia dzi siej sze go. W ko lej nym ro ku po wsta je

pierw szy trzy pię tro wy mu ro wa ny bu dy nek „Pod Or łem”. W na stęp nych la tach roz po -

czy na ją się bu do wy dróg do No we go Są cza i Du kli, re gu la cja po to ku oraz bu do wa

nad nim dro gi do Mu szy ny. Po wsta ją ła zien ki i do my dla ku ra cju szy oraz no we uję cie

zdro jów, park oraz fa bry ka ka mio nek na wo dę. Or dy na cję za czął tak że sta ły le karz.

Pawilon nad Zdrojem Głównym (stara widokówka)
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W czerw cu 1807 ro ku utwo rzo no „c. k. Za kład Ką pie lo wy”. Kry ni ca na zwa -

na zo sta ła zdro jem ką pie lo wym. W ko lej nym ro ku po wsta je no wy sty lo wy bu dy -

nek nad Zdro jem Głów nym. W na stęp nych la tach utwo rzo no spa ce ro wą ale ję

nad Kry ni czan ką (dzi siej szy Dep tak), po wstał ko lej ny bu dy nek ką pie lo wy, an giel -

ski park na obec nej Gó rze Par ko wej. Ko lej ne in we sty cje są co raz więk sze; po wstał

du ży dom go ścin ny z sa lą re stau ra cyj ną miesz czą cą 100 osób, no we bu dyn ki ką -

pie lo we, a oko li ce źró dła zo sta ły ska na li zo wa ne. W se zo nie licz ba go ści do cho dzi -

ła do 500, a Kry ni ca sta ła się jed nym z naj zna mie nit szych „uzdrowisk” Mo nar chii

Au striac kiej.

Niestety, wy da rze nia z 1815 ro ku od bi ły się nie ko rzyst nie na lo sach Krynicy,

upa dła ona do po zio mu pro win cjo nal ne go uzdro wi ska. I tak funk cjo no wa ła przez

ko lej ne kil ka na ście lat. Pomimo niesprzyjającej koniunktury, po wsta ło jesz cze kil -

ka obiek tów, m.in. dom le ka rza zdro jo we go, bu dy nek Urzę du Zdro jo we go oraz pa -

wi lon nad Zdro jem Głów nym. Osa dzo no tak że to po la mi dep tak spa ce ro wy, a w ro -

ku 1831 wy bu do wa no ka pli cę na zbo czu Gó ry Par ko wej.

Jed nak z ro ku na rok go ści przy by wa ło co raz mniej. W związku z tym w po ko -

jach bu dyn ków go ścin nych umiejscowiono urząd po dat ko wy, a in ne obiek ty, jak

np. ła zien ki mi ne ral ne słu ży ły za ma ga zy ny miej sco wym chło pom.

\Ma ło bra ko wa ło, aby be skidz kie uzdro wi sko zu peł nie prze sta ło ist nieć, bo -

wiem roz po rzą dze nie władz na ka zywa ło ro ze brać obiek ty zdro jo we i na za wsze

usu nąć ca ły za kład ką pie lo wy. Na szczę ście tak się nie sta ło.

„Zło ty Wiek Kry ni cy” i „Epo ka No wo tar skie go”
Gdy w ro ku 1856 swo ją dzia łal ność roz po czął w Kry ni cy pio nier pol skiej bal -

ne olo gii i póź niej szy pre zy dent Kra ko wa, dr Jó zef Dietl, dla Kry ni cy otwo rzył się

no wy, prze szło pół wiecz ny okres świet no ści. Dietl kie ro wał wie ko po mną ko mi sją

zdro jo wą, po stu lu jącą sze reg re form, co ura to wa ło be skidz kie uzdro wi sko nadając

nowy kierunek rozwoju. Pod ję to de cy zję o roz bu do wie Kry ni cy.

W tym okre sie po wsta ły, słu żą ce do dnia dzi siej sze go i sta no wią ce jed no cze -

śnie cen ne za byt ki, m.in. Sta re Ła zien ki Mi ne ral ne, Sta re Ła zien ki Bo ro wi no we,

Sta ry Dom Zdro jo wy zwa ny czasami Dwor cem Zdro jo wym, ukształ to wał się dep -

tak. Po wsta ła drew nia na pi jal nia, na miej scu któ rej stoi obec nie gmach Pi jal ni

Głów nej. Do roz wo ju ku ror tu przy czy ni ła się tak że bu do wa li nii ko le jo wej z Tar -

no wa do są sied niej Mu szy ny, za koń czo na w 1887 ro ku.

Pod ko niec XIX w. Kry ni ca był mod nym i eli tar nym miej scem spo tkań, a ku -

ra cje nie od łącz nym ele men tem po by tu. Go ści ło tu nie ma ło zna nych oso bi sto ści
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świa ta polityki, kul tu ry i sztu ki, m.in. Jan Ma tej ko, Hen ryk Sien kie wicz, Jó zef

Igna cy Kra szew ski, Ar tur Grot t ger czy Jó zef Pił sud ski.

Jesz cze przed pierw szą woj ną świa to wą, w 1908 ro ku, Kry ni ca otrzy mu je

świa tło elek trycz ne oraz po łą cze nie te le fo nicz ne mię dzy mia sto we. Do Kry ni cy

wje chał też pierw szy po ciąg, prze dłu żo no bo wiem w 1911 ro ku li nię ko le jo wą

Nowe Łazienki Mineralne w nocy (fot. D. Kaczorek)

Stare Łazienki Mineralne (fot. D. Kaczorek)
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z Mu szy ny, co sta ło się du żym udo god nie niem dla ku ra cju szy. W 1912 ro ku roz po -

czę to, pod kie run kiem inż. Le ona No wo tar skie go, re gu la cję po to ku Kry ni czan ki.

Przy stą pio no tak że do wier ce nia szy bów w po szu ki wa niu wo dy mi ne ral nej do ką -

pie li. Roz po czy na ją się pierw sze la ta tzw. Epo ki No wo tar skie go.

Jed nak wy buch pierw szej woj ny świa to wej ha mu je roz wój Kry ni cy. Do pie ro

od ro dzo na Pol ska da je szan se na jej dal szą rozbudowę. Wspo mnia na „Epo ka No -

wo tar skie go” trwała ca łe dwu dzie sto le cie mię dzy wo jen ne. Od re stau ro wa no wte dy

część obiek tów i wy bu do wa no wie le no wych. Po wsta ły m.in. Pi jal nia Ja na, No we

Ła zien ki Mi ne ral ne, sa na to rium Lwi gród. 

Kry ni ca w okre sie mię dzy wo jen nym by ła nie tyl ko no wo cze snym ku ror tem,

ale tak że cen trum spor tów zi mo wych, i to na ska lę świa to wą. W 1927 ro ku zbu do -

wa no sta dion ho ke jo wy, tor sa necz ko wy i skocz nię nar ciar ską. Ale w tych latach nie

tyl ko spor tow cy ko rzy sta li z obiek tów Kry ni cy. Kurort odwiedzali znani artyści i

politycy. By wali tu Lu dwik Sol ski i He le na Mo drze jew ska, któ rzy wy stę po wa li

w nie ist nie ją cym obec nie Te atrze Mo drze wio wym. Na za pro sze nie Ja na Kie  pu ry,

w wy bu do wa nej przez nie go luk su so wej Pa trii, go ści ła rów nież księż nicz ka ho len -

der ska Ju lia na. Pa tria sta ła się naj no wo cze śniej szym wów czas ho te lem w Kry ni cy, za -

opa trzo nym w win dy, zra dio fo ni zo wa na, z cen tral nym ogrze wa niem, cen tra lą te le fo -

nicz ną, luk su so wą re stau ra cją, po ko ja mi o wy so kim stan dar dzie, z wi do ko wym ta ra -

sem na da chu, ob ro to wy mi drzwia mi wej ścio wy mi i no wo cze snym za ple czem. Ho tel

nie ustę po wał naj lep szym te go ty pu obiek tom w al pej skich ku ror tach. Daw niej do ho -

te lu na le żał tak że ba sen ką pie lo wy i kor ty te ni so we. Za ło ga ho te lu to naj lep si z naj lep -

szych, prócz ku cha rzy ścią gnię tych na wet z „Da ru Po mo rza”, by li cu kier ni cy, naj lep -

sza eki pa ho te la rzy, któ rą za wia dy wał po cząt ko wo nie miec ki dy rek tor, tak że pra cow -

ni cy tech nicz ni o wy so kich kwa li fi ka cjach. Za chwy ca ją do dzi siaj mar mu ry i ala ba stry,

bu dow la na szczę ście opar ła się mo dom i bu rzom prze mian, za cho wu jąc swój ory gi -

nal ny styl. 

W ro ku 1938 licz ba ku ra cju szy w Kry ni cy do szła do 40 000 osób. 

Dru ga woj na świa to wa i cza sy po wo jen ne
Po raz ko lej ny roz wój Kry ni cy zo stał prze rwa ny. Tym ra zem przez dru gą woj -

nę świa to wą. W dniu 5.09.1939 r. ata ku ją ca z re jo nu Bar dio wa 1 Ba war ska Dy wi -

zja Gór ska za ję ła Kry ni cę. Nisz czą ce dzia ła nia wo jen ne nie obej mo wa ły uzdro wi -

ska, jed nak oku pant, eks plo atu jąc lecz ni cze mia stecz ko, nie czy nił w nim żad nych in -

we sty cji, więc nie uchro ni ło się ono od znisz czeń i strat. W 1942 ro ku Kry ni ca zo sta je

za mknię ta dla lud no ści pol skiej, za peł nia się głów nie dzieć mi nie miec ki mi z ob sza rów
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do tknię tych bom bar do wa niem. W stycz niu 1945 ro ku miasto zo sta ło uwol nio ne przez

oddzia ły Ar mii Czer wo nej. Po now nie dy rek to rem uzdro wi ska zo stał inż. Le on No wo -

tar ski, który po świę cił roz wo jo wi Kry ni cy pra cę pra wie ca łe go ży cia. Za czę to po wo li

usu wać znisz cze nia wo jen ne, zno wu roz po czę ła się roz bu do wa uzdro wi ska. W ro -

ku 1948 od bu do wa ny zo sta je tu nel ko le jo wy w Że gie sto wie, znisz czo ny przez Niem -

ców w stycz niu 1945 ro ku. Po wsta ły no we sa na to ria, za kład przy ro do lecz ni czy, pi jal nia

z sa lą kon cer to wą oraz obiek ty spor to we. Te ostat nie, nie ste ty, z bie giem lat zo sta ły bar -

dzo za nie dba ne, nie któ re znik nę ły na za wsze. 

Mi ja ły ko lej ne la ta, podczas których Kry ni ca nie sta wia ła już ta kich wiel kich

kro ków na drodze swo jego roz wo ju jak daw niej. W ro ku 1989, po do ko na niu ana -

li zy sta nu uzdro wi ska pod ką tem or ga ni za cyj nym, eko no micz nym, ko mu nal nym

i eko lo gicz nym oraz re kre acyj nym i spor to wym oka za ło się, że… jest źle. Roz po -

czął się więc trud ny pro gram od bu do wy.

Od po cząt ku lat dzie więć dzie sią tych po wsta ły m.in. ta kie obiek ty jak: ha la lo do -

wa, ko lej gon do lo wa na Ja wo rzy nę Kry nic ką, nar to stra dy i licz ne wy cią gi, od re mon to -

wa no wie le obiek tów, głów nie przez pry wat nych przed się bior ców, ra tu jąc je przed ru -

iną. Po wsta ły tak że no we ho te le, re stau ra cje i pen sjo na ty o naj wyż szym stan dar dzie,

Obec nie w Kry ni cy nie bra ku je ni cze go (mo że je dy nie ob wod ni cy), za rów no pod

wzglę dem wy po czyn ko wym i lecz ni czym, jak rów nież re kre acyj nym i spor to wym. 

Ówczesny dyrektor rozlewni wód mineralnych Wacław Jędrzejowski przed wyjściem z pijalni 

(fot. z archiwum Alicji Jędrzejewskiej)
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Wnętrze pijalni wód w 1948 roku (fot. z archiwum Alicji Jędrzejewskiej)

Humorystyczna pocztówka z sanatorium
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ZA BYT KI

Obok licz nych atrak cji spor to wych, roz ryw ko wych i re kre acyj nych, znaleźć tu

można wie le róż nych za byt ków będącym trwałym wspomnieniem wiekowej his-

torii regionu. Warto sku pić się na tych naj bliż szych gmi nie Kry ni ca.

Mu ro wa na cer kiew grec ko ka to lic ka pw. Ob ja wie nia Pań skie go. Zbu do wa -

na w la tach 1865-75 na miej scu drew nia nej. Po wy sie dle niu rdzennej ludności w

1947 roku, peł ni ła ro lę ko ścio ła rzym sko ka to lic kie go – aż do ro ku 1997. Z wy po -

sa że nia cer kiew ne go za cho wa ła się po li chro mia, gór na stre fa iko no sta su oraz czte -

ry drew nia ne oł ta rze bocz ne.

Sta ry Dom Zdro jo wy, bu dy nek neo re ne san so wy z 1889 ro ku. Cha rak te ry stycz -

na pięk na sa la ba lo wa. 

Po mnik Ada ma Mic kie wi cza z 1906 ro ku na kry nic kim dep ta ku.

Pierw szy w Kry ni cy ko ściół zdro jo wy pw. Prze mie nie nia Pań skie go, zwa ny

par ko wym. Zbu do wa ny zo stał w 1862 ro ku na zbo czach Gó ry Par ko wej.

Ko ściół Naj święt szej Ma rii Pan ny Wnie bo wzię tej. Zbu do wa ny zo stał w la -

tach 1887-92 w sty lu wcze sne go re ne san su wło skie go. 

Po mnik J. I. Kra szew skie go. Po wstał w 1879 ro ku, zo stał od sło nię ty dwa la ta

póź niej. Znaj du je się w miej scu zwa nym „za kąt kiem Kra szew skie go”, u pod nó ża

Gó ry Par ko wej.

Cerkiew greckokatolicka pw. Objawienia Pańskiego w Krynicy-Zdroju

(fot. D. Kaczorek)
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Pi jal nia Sło twin ka w Par ku Sło twiń skim. Obiekt zbu do wa ny w 1806 ro ku, po -

cząt ko wo słu żył ja ko za da sze nie zdro ju głów ne go. 

Fi gu ra Mat ki Bo skiej w Par ku Zdro jo wym wznie sio na w 1864 ro ku, pro jek tu

Ar tu ra Grot t ge ra. 

Licz ne wil le, głów nie przy dep ta ku nad Kry ni czan ką. Na uwa gę za słu gu ją

głów nie:

Wil la „Ro ma nów ka”, obec nie obiekt Mu zeum Okrę go we go w No wym Są czu.

W „Ro ma nów ce” mie ści się Mu zeum Ni ki fo ra Kry nic kie go.

Wil la „Wę gier ska Ko ro na” z 1880 ro ku. Stoi w bez po śred nim są siedz twie

z „Ro ma nów ką”. Obec nie w bu dyn ku mie ści się ka wiar nia oraz piz ze ria.

Wil la „Wi sła” z II po ło wy XIX wie ku. Obec nie pen sjo nat i ka wiar nia. 

Wil la „Bia ły Orzeł” zbu do wa na przed 1857 ro kiem, czę ścio wo zmo der ni zo wa na.

Na uwa gę za słu gu ją rów nież drew nia ne za byt ki sa kral ne oko lic Kry ni cy.

Moch nacz ka, drew nia na cer kiew grec ko ka to lic ka pw. Św. Mi cha ła Ar cha nio ła.

Wy bu do wa na w 1846 ro ku. By ła wie lo krot nie re mon to wa na. Jest trój dziel ną świą -

ty nią z wie żą kon struk cji słu po wej z izbi cą. Pre zbi te rium jest wie lo krot nie za -

mknię te. We wnątrz iko no stas ba ro ko wo-kla sy cy stycz ny, dwa oł ta rze i am bo na. 

Moch nacz ka Niż na, drew nia na ka pli ca z 1787 ro ku. Pier wot nie słu ży ła ona ja -

ko cer kiew. Po sia da oł tarz i iko no stas.

Cerkiew w Tyliczu (fot. D. Kaczorek)
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Sło twi ny, drew nia na cer kiew grec ko ka to lic ka pw. Opie ki Bo gu ro dzi cy. Wznie -

sio na zo sta ła w 1888 ro ku w miej scu po przed niej z 1796 ro ku. Jest to bu dow la trój -

dziel na z wie żą słu po wą. We wnątrz za cho wa ła się po li chro mia oraz po cho dzą ce

z po przed niej cer kwi iko ny pa triar chów. Część wy po sa że nia po cho dzi z ko ścio ła

w Kry ni cy  Zdro ju. 

Ty licz, cer kiew grec ko ka to lic ka pw. śś Ko smy i Da mia na z 1743 ro ku. Jest

trój dziel nym, drew nia nym bu dyn kiem z wie żą kon struk cji słu po wej. We wnę trzu

cer kwi znaj du je się iko no stas z XVIII wie ku, po li chro mia z 1938 ro ku. 

PRO PO NO WA NE WY CIECZ KI GÓR SKIE

„W gó ry, w gó ry, mi ły bra cie!
Tam swo bo da cze ka na cię.”
(Win cen ty Pol)

Na opi sy wa nym te re nie jest wie le szla ków tu ry stycz nych i niezna ko wa nych

tras, ide al nie na da ją cych się do spa ce rów lub dłuż szych wy cie czek gór skich. Za pre -

zen to wa ne po ni żej trasy wy cieczkowe są tyl ko niewiel ką czę ścią licz nych moż li -

wo ści i przy kła dem na zor ga ni zo wa nie wy ciecz ki.

1. Na Ja wo rzy nę Kry nic ką (1114)
Wa riant I: Kry ni ca Dep tak – Czar ny Po tok – Ja wo rzy na Kry nic ka. Czas przej -

ścia ok. 3 godz.
W po łu dnio wej czę ści Dep ta ku, przy po łą cze niu ulic Eber sa, Kra szew skie go

i Zdro jo wej, przy ta bli cy in for ma cyj nej PTTK znaj du je się krzy żów ka szla ków.

Prze cho dzi tę dy m.in. czer wo ny Głów ny Szlak Be skidz ki im. Ka zi mie rza So snow -

skie go. Szla kiem kie ru je my się na po łu dnie wzdłuż uli cy Kra szew skie go. Po kil ku -

na stu mi nu tach zbli ża my się do skrzy żo wa nia i za zna ka mi wcho dzi my w uli cę Hal -

ną ku za cho do wi, na zbo cza Ho li cy (697), mi ja jąc cen tra lę Gru py Kry nic kiej

GOPR. Wy żej mi ja my Mu zeum Przy rod ni czo -Ło wiec kie „Łu cza ków ka”. Da lej la -

sem, na pół noc ny -za chód w gó rę, a na stęp nie na po łu dnie, w dół do do li ny Czar ne -

go Po to ku. Da lej dro gą pro wa dzą cą do dol nej sta cji ko lei gon do lo wej na Ja wo rzy -

nę Kry nic ką do cie ra my do po zo sta ło ści niefunk cjo nu ją ce go od kil ku lat ośrod ka

cam pin go we go Aka de mii Rol ni czej w Kra ko wie, mi ja jąc wcze śniej m.in. Karcz mę

Re gio nal ną. Czas przej ścia oko ło 1 godz.
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Tu szlak zmie nia kie ru nek na za chod ni, a na stęp nie pół noc no-za chod ni. Szlak

pro wa dzi po cząt ko wo za rów no la sem, jak i po la na mi, na któ rych od kwiet nia do

paź dzier ni ka moż na za ob ser wo wać pa są ce się owce z po bli skiej ba ców ki. Na stęp -

nie prze ci na dro gę sto ko wą i kie ru je się w gó rę do po mni ka przy ro dy „Dia bel ski

Ka mień”. Szlak sty ka się tak że miej sca mi z nar to stra dą i prze cho dzi pod li nią ko -

lej ki, a w oko li cy ostań ca łą czy się ze zna ka mi zie lo ny mi, któ re po chwi li od bi ja ją

do schro ni ska pod szczy tem Ja wo rzy ny oraz do Ośrod ka Kul tu ry Tu ry sty ki Gór -

skiej PTTK i dy żur ki GOPR. Zaś szlak czer wo ny bie gnie da lej do szczy tu, gdzie

znaj du je się wę zeł szla ków, gór na sta cja ko lej ki gon do lo wej, prze kaź nik TV oraz

sze ro kie za ple cze ga stro no micz ne. Czas przej ścia oko ło 2 godz.

Wa riant II: Czar ny Po tok – Przełęcz Krzy żo wa – Przy słop – Ja wo rzy na Kry -
nic ka. Czas przej ścia ok. 3 godz.

Z pę tli au to bu so wej przy dol nej sta cji ko lej ki gon do lo wej na Ja wo rzy nę Kry -

nic ką, w do li nie Czar ne go Po to ku idzie my na po łu dnie w kie run ku par kin gów oko -

ło 100 m, na stęp nie skrę ca my w le wo na szlak zie lo ny w kie run ku pół noc no -

-wschod nim i po oko ło 15 min. do cie ra my do Prze łę czy Krzy żo wej (760). 

Na stęp nie tra są ozna czo ną ko lo ra mi żół tym i nie bie skim kie ru je my się ku pół noc -

ne mu za cho do wi. Tra sa wie dzie grzbie tem przez las oraz gra ni cą la su i po lan. Wi do ki

na Gó ry Le lu chow skie na po łu dnio wym wscho dzie i Be skid Ni ski. Mi ja my gór ne sta -

Kirkut w Muszynie (fot. D. Kaczorek)
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cje wy cią gów nar ciar skich w Sło twi nach. Za Dra bia ków ką zna ki żół te od cho dzą w pra -

wo w stro nę Ja wo rzyn ki (899), my zo sta je my na szla ku nie bie skim, któ ry za ta cza łuk

na po łu dnio wy za chód i zbli ża my się do Przy sło pu (944). Czas przej ścia oko ło 45 min.

Z Przy sło pu, po oko ło 1 go dz. mar szu do cie ra my do miej sca, gdzie nie bie skie

zna ki łą czą się z czer wo ny mi idą cy mi z Ja wo rzy ny i ra zem, przez Czu ba kow ską

(1062) bie gną na Ru nek (1080). My opusz cza my szlak nie bie ski i da lej czer wo nym

na po łu dnie i po łu dnio wy-wschód, tra wer su jąc zbo cza Bu ko wej (1077), do cie ra my

na szczyt Ja wo rzy ny Kry nic kiej po oko ło 1 godz.

Wa riant III: Mu szy na – Złoc kie – Ja wo rzy na Kry nic ka. Czas przej ścia ok. 3 godz.
Do Mu szy ny naj ła twiej do je chać z Kry ni cy au to bu sa mi ko mu ni ka cji miej skiej

(li nia nr 3) lub ko mu ni ka cją mię dzy mia sto wą. Ce ny jed nej i dru giej nie róż nią się

od sie bie.

W Mu szy nie tra sę za czy na my od Ryn ku, od po cząt ku szla ku zie lo ne go, kie ru jąc

się po cząt ko wo dro gą wio dą cą do Że gie sto wa w kie run ku po łu dnio wo -za chod nim.

Po dro dze mi ja my osiem na sto- i dzie więt na sto wiecz ne po zo sta ło ści pod zam ko we -

go ze spo łu dwor skie go; dwór sta ro stów po le wej stro nie i po prze ciw nej kor de gar -

dę, a da lej za jazd, w któ rym obec nie mie ści się Mu zeum Re gio nal ne PTTK. Tu do

szla ku zie lo ne go do łą cza szlak żół ty. Na stęp nie prze cho dzi my to ry ko le jo we i no -

wy most nad Mu szyn ką. Znaj du je my się te raz pod gó rą zwa ną Basz to wą, na któ rej

sto ją ru iny zam ku. Skrę ca my za zna ka mi w kie run ku pół noc nym i idzie my uli cą

Za zam cze w gó rę po to ku Szczaw nik, mi ja jąc ośrod ki sa na to ryj no -wy po czyn ko we.

Po oko ło 25 min. szlak skrę ca w pra wo, od dzie la jąc się od żół te go, a na stęp nie

pod gó rę, znowu w kie run ku pół noc nym, do cho dzi po oko ło 20 min. do miej sca,

gdzie stoi daw na cer kiew (obec nie ko ściół rzym sko ka to lic ki) i cmen tarz. Idzie my

da lej na pół noc nieza le sio nym grzbie tem nad do li ną po to ku Szczaw ni czek z le wej

stro ny oraz Płoc kie go Po to ku z pra wej. Mi ja my dwa nie wiel kie wy cią gi nar ciar skie

z przy siół ka Pod Ja sień czy kiem. Da lej szlak wie dzie la sem i po oko ło 45 min. do -

cho dzi do prze łącz ki po mię dzy do li ną Szczaw nicz ka i Ja strzę bia, gdzie prze kra cza

niewiel ki stru mień. Stąd droga jest już nie co bardziej stro ma, ale po go dzi nie z

„kawałkiem” do cie ra my do szczy tu Ja wo rzy ny Kry nic kiej.

Na Ja wo rzy nę Kry nic ką pro wa dzi jesz cze kil ka in nych tras, za rów no zna ko wa -

nych, jak i niezna ko wa nych. A zejść da się na ty le spo so bów, na ile moż na na nią

wejść, więc kom bi na cji jest bar dzo du żo. 

2. „Do oko ła Kry ni cy”. Czas przej ścia ok. 6 godz.
W po łu dnio wej czę ści Dep ta ku, przy po łą cze niu ulic Eber sa, Kra szew skie go

i Zdro jo wej, przy ta bli cy in for ma cyj nej PTTK roz po czy na się żół ty szlak pro wa -
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dzą cy wraz z nie bie skim na Gó rę Par ko wą (741). Szczyt osią ga my po oko ło 30 mi -

nu tach mar szu utwar dzo ny mi alej ka mi spa ce ro wy mi.

Prze cho dząc przez po la nę na po łu dnio wym sto ku Par ko wej, uka zu je się do li -

na Kry ni cy i ota cza ją ce ją wznie sie nia. Na po łu dniu, wśród wy róż nia ją cych się

szczy tów, wi dać Sza lo ne (832), w czę ści wschod niej Wy so kie Be re cie (894), a od

za cho du Dub ne (904), Zim ne (918) i Kra czo nik (934). Da lej widać także Ma gu rę

Ku ryń ską (893) na Sło wa cji.

Po na cie sze niu oka gór skim kra jo bra zem, z po la ny kie ru je my się na dal żół to -

-nie bie skim szla kiem, scho dząc na po łu dnio wy wschód. W oko li cy al ta ny Ja ni -

na zna ki nie bie skie od cho dzą na po łu dnie pro wa dząc na Sza lo ne, my kie ru je my się

na dal na wschód, do chodząc do dro gi Kry ni ca – Wy licz, któ rą po chwi li do cie ra my

do miej sca, gdzie szlak zmie nia kie ru nek na pół noc no -wschod ni. Kie ru je my się

w gó rę, po mi nię ciu po la ny do zna ków żół tych do cho dzą czar ne i ra zem pro wa dzą

na Hu za ry (865). Czas przej ścia 40 min.

Na szczy cie krzy żu ją się czte ry szla ki. Żół ty przyj mu je kie ru nek pół noc no -za -

chod ni, bie gnąc na prze mian la sa mi i po la na mi przez Ja ku bik i zbo cza Haw ry la -

ków ki do Kop cio wej. Z po lan nad Ja ku bi kiem wi dzi my do li nę Moch nacz ki. Pa trząc

na po łu dnio wy wschód dostrzec można naj wyż sze szczy ty Be ski du Ni skie go: Lac -

ko wą (997), Bu sov (1002) na Sło wa cji oraz Ostry Wierch (938) i Bia łą Ska łę (903).

Po po łu dnio wo -wschod niej stro nie, nad Moch nacz ką, pię trzą się Mi zer ne (770),

Pio run (743) i Roz dzie le (789). Do Kop cio wej do cho dzi my po oko ło 1 godz.

W miej scu gdzie stoi ta bli ca in for ma cyj na z ma pą i szla kow skaz, ko ło re stau ra cji

Ci chy Ką cik, roz po czy na się szlak nie bie ski idą cy ku pół no cy, zaś żół ty prze ci na szo sę

Kry ni ca – Krzy żów ka i da lej na za chód do cie ra do Ja wo rzyn ki (899), gdzie znaj du je się

sta ra wie ża prze kaź ni ka te le wi zyj ne go. Czas przej ścia oko ło 45 min.

Idąc da lej żół tym szla kiem uda je my się w kie run ku po łu dnio wo -za chod nim,

a na stęp nie po łu dnio wym, do cie ra jąc przez Prze łęcz Bia łą (792) na szczyt Bu ko -

win ki (750), na któ ry bie gnie tak że szlak nie bie ski z Run ka (1080). Tra sa wie dzie

grzbie tem przez las oraz gra ni cą la su i po lan. Mi ja my tu gór ne sta cje wy cią gów nar -

ciar skich w Sło twi nach, wi do ki na wspo mnia ne już gó ry Be ski du Ni skie go i nie co

niż sze wznie sie nia nad Kry ni cą. Da lej zna ki żół te i nie bie skie mi ja ją po le wej stro -

nie po zo sta ło ści wy cią gu bie gną ce go nie gdyś do li ną Czar ne go Po to ku. Po za Gó ra -

mi Le lu chow ski mi na po łu dnio wym wscho dzie i Be ski dem Ni skim od wscho du,

wi dzi my stąd bar dzo do brze szczyt Ja wo rzy ny Kry nic kiej po prze ciw nej stro nie.

Na stęp nie, wcho dząc w las, do cho dzi my za zna ka mi do Prze łę czy Krzy żo wej. Czas

przej ścia oko ło 40 min.
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Na prze łę czy, przez któ rą prze cho dzi tak że szlak zie lo ny, zna ki żół te pro wa dzą

na szczyt Krzy żo wej (812), a nie bie skie ob cho dzą gó rę jej pół noc no -wschod ni mi

zbo cza mi. Na szczy cie stoi me ta lo wy krzyż w miej scu wcze śniej sze go, drew nia ne -

go po sta wio ne go w ro ku 1868 w set ną rocz ni cę za wią za nia kon fe de ra cji bar skiej.

Ze szczy tu szlak po cząt ko wo pro wa dzi na pół noc, po tem, po ze tknię ciu się znów ze

szla kiem nie bie skim bie gną ra zem w kie run ku po łu dnio wo -wschod nim. Do cie ra my

ni mi do uli cy Ko ściusz ki w Kry ni cy. Na stęp nie uli cą Pocz to wą i Zdro jo wą do cho -

dzi my do miej sca, skąd roz po czy na li śmy wy ciecz kę. Czas przej ścia 45 min.

Pomnik Nikifora (Epifaniusz Drowniak) na krynickim deptaku (fot. D. Kaczorek)
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BE SKID NI SKI

PO ŁO ŻE NIE I KLI MAT

Be skid Ni ski obej mu je ob szar gór ski cią gną cy się od do li ny rze ki Ka mie ni cy

(pra wo brzeż ny do pływ Du naj ca) na za cho dzie, po do li ny Osła wi cy i Osła wy na

wscho dzie. Po łu dnio wą gra ni cę Be ski du two rzy głów ny wo do dział Kar pat, wzdłuż

któ re go prze bie ga gra ni ca pań stwo wa ze Sło wa cją. 

Panorama Lackowej z widokiem na cerkiew w Izbach (fot. P. Krzysztoń)
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Krań ce Be ski du Ni skie go wy zna cza ją Prze łęcz Ty lic ka (683) na za cho dzie

i Przełęcz Łup kow ska (640) na wscho dzie. Be skid Ni ski na le ży do Be ski dów Za -

chod nich i sta no wi naj niż szy łań cuch gór ski na szych Kar pat. Szczy ty są w więk -

szo ści ła god ne. Je dy nie nie któ re grzbie ty i szczy ty są bar dziej ostre i stro me. Wy -

so ko ści wznie sień są bar dzo zróż ni co wa ne i wy no szą w gra ni cach 600-900 m n. p.

m. Wy ją tek sta no wi tu tyl ko gru pa Lac ko wej (997). W ob rę bie Be ski du Ni skie go

wy róż nia się: Gó ry Gry bow skie, Gó ry Hań czow skie, Pa smo Ma gur skie, Gó ry Du -

kiel skie oraz Pa smo Bu ko wi cy. 

Na po gó rzu wy stę pu je: Po gó rze Cięż ko wic kie, Po gó rze Strzy żow skie oraz Po gó -

rze Dy now skie. Po gó rze i Be skid Ni ski na le żą do ty pu gór fał do wych sys te mu al pej -

skie go. Po wsta ły w trze cio rzę dzie. Zbu do wa ne są ze skał osa do wych (fli szu kar pac kie -

go), w któ rych wy stę pu ją na prze mian le gle war stwy łup ków i pia skow ców.

W XIX wie ku w Be ski dzie Ni skim eks plo ato wa no ro pę naf to wą, świad czą o tym cho -

ciaż by po ło żo ne mię dzy Iwo ni czem a Ry ma no wem szy by wiert ni cze. In te re su ją cym

bo gac twem są wo dy mi ne ral ne, zwłasz cza szcza wy wo do ro wo wę gla no wo -chlor ko wo -

-so do we w Wy so wej. W Iwo ni czu -Zdro ju eks plo ato wa ne są szcza wy bro mo wo -jo do we

i so lan ki jo do wo -brom ko we. Ry ma nów -Zdrój sły nie ze szczaw chlor ko wo -jo do wych,

a Wa pien ne z wód siarcz ko wych. W Ty li czu wy stę pu ją szcza wy że la zi sto-ma gne zo we.

Be skid Ni ski za li cza ny jest do kar pac kiej dziel ni cy kli ma tycz nej. Na wa run ki kli -

ma tycz ne wpły wa tu ukształ to wa nie te re nu. Na te re nie Be ski du Ni skie go moż na wy róż -

nić dwa pię tra kli ma tycz ne: umiar ko wa nie cie płe (śr. rocz na temp. 6-8 st. C) i umiar ko -

wa nie chłod ne (śr. rocz na temp. 4-6 st. C). Gra ni ca po mię dzy ni mi prze bie ga na wy so -

ko ści ok. 500 m. Wie ją tu po nad to cha rak te ry stycz ne wia try du kiel sko – ry ma now skie

Widok z Ptaszkowej (fot. P. Krzysztoń)
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przez naj niż szą prze łęcz w Kar pa tach zwa ną Du kiel ską (500 m n. p. m.). Na swej dro -

dze wy su sza ją gle by oraz ob ni ża ją opa dy i wil got ność po wie trza. Zi ma w Be ski dzie Ni -

skim cha rak te ry zu je się dłu go za le ga ją cą po kry wą śnież ną, w gór skich re jo nach Be ski -

du czas jej trwa nia wy no si do 150 dni. Licz ba dni z po kry wą śnież ną za le ży od wy so -

ko ści i for my te re nu. Naj dłu żej śnieg za le ga w za chod niej i płd.-zach. części Be ski du

Ni skie go. Pierw sze śnie gi spa da ją tu w po ło wie li sto pa da i utrzy mu ją się do po ło wy

kwiet nia. Dni z tem pe ra tu rą po ni żej ze ra liczy się na oko ło 70-75. 

HI STO RIA

To wie my od ar che olo gów
Na opi sy wa nym te re nie, po dob nie jak na zie miach są sied nie go Be ski du Są dec -

kie go, pierw sze śla dy byt no ści czło wie ka po cho dzą z me zo li tu. Po ja wi ły się tu wte -

dy gro ma dy ło wiec kie, ich osa dę od kry to w Uściu Gor lic kim.

Wia do mo, że Kar pa ty od daw na by ły prze mie rza ne przez różne ludy, nie sta -

no wi ło bo wiem więk szych trud no ści ich po ko ny wa nie. Świad czą o tym m.in. roz -

sie dle nia lud no ści cel tyc kiej po obu stro nach grzbie tu Kar pat. Na te re nie ca łe go

Pod kar pa cia znaj do wa ne są mo ne ty cel tyc kie, a w Wy so wej od ko pa no miecz, któ -

re go po cho dze nie da tu je się na VII w. p. n. e.

W trze cim okre sie epo ki że la za zwa nym okre sem wpły wów rzym skich, w Kar -

pa tach na si lił się ruch han dlo wy, któ ry przebiegał przez prze łę cze kar pac kie. Bie -

gły ni mi trak ty han dlo we na po łu dnie i wschód. Zna le zio no na tych te re nach spo ro

mo net rzym skich i grec kich.

W okre sie śre dnio wie cza na te re nie obec ne go Be ski du Ni skie go ist nia ło kil ka

gro dzisk, naj praw do po dob niej two rzą cych (jak wy ni ka z ich roz miesz cze nia) umoc -

nio ną ru bież. Bar dziej za in te re so wa nych VIII -wiecz ny mi gro da mi w Kar pa tach od -

sy łamy do lek tu ry obej mu ją cej swą tre ścią ca ły te ren Be ski du Ni skie go, a w szcze -

gól no ści je go część za chod nią.

Po wróć my jed nak w stro ny bliż sze opi sy wa nym w ni niej szym opra co wa niu

i w cza sy, w któ rych ro bi ło się tu coraz lud niej.

Jus mu ni ci pa le mag de bur gen se 
Gdy w okre sie in ten syw nej ko lo ni za cji gra ni cy pol sko-wę gier skiej ob sza ry Be ski du

Ni skie go nada wa ne by ły Ko ścio ło wi, ry cer stwu lub możnowładcom, do Pol ski do tar ło

pra wo nie miec kie, zwa ne rów nież mag de bur skim. Zre wo lu cjo ni zo wa ło ono pro ces two -

rze nia wsi. Wsie „na pra wie nie miec kim” po cząt ko wo two rzo ne by ły przez Niem ców

oraz Sło wian, któ rzy przy by wa li ze wschod nich państw nie miec kich. Wkrót ce wsie za -

czę li two rzyć i pol scy wła ści cie le, a ist nie ją ce już osady prze no szo no na pra wo nie miec -
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kie. Już na po cząt ku XIV w. wg pra wa nie miec kiego lo ko wa no m.in. Bru na ry (1335 r.),

Ro pi cę Dol ną (1342 r.), Jasz ko wą (1343 r.), Gry bów (1345 r.). W 1359 ro ku Jan Gła dysz

otrzy mał przy wi lej na ko lo ni za cję do li ny gór nej Ro py. Nie dłu go po tym za ło żył Szym -

bark, zaś je go po tom ko wie jesz cze 19 wsi. W 1366 r. kanc lerz Ja nusz Su chy wilk otrzy -

mał m.in. Du klę. Do koń ca XIV w. po wsta ło tu jesz cze 18 no wych wsi.

W ko lej nym stu le ciu po wsta ło pra wie trzy dzie ści wsi, m.in. Uście, Wy so wa,

Zdy nia, Kwia toń.

Ko lo ni za cja wo ło ska
W pierw szej po ło wie XV w. osad ni ka mi są Po la cy, jed nak od koń ca XIV w. po -

ja wia się już no wa for ma cja spo łecz no -go spo dar cza – pra wo wo ło skie, któ re od ra -

zu roz prze strze nia się w ca łych Be ski dach. By ło ono bo wiem du żo bar dziej atrak -

cyj ne dla osad ni ków niż pra wo nie miec kie. Otóż czyn sze re gu lo wa ne by ły w na tu -

rze, a wsia mi kie ro wa li knia zio wie. Po za tym pra wo wo ło skie nie prze wi dy wa ło ja -

kiej kol wiek pańsz czy zny. W XVI w. za ło żo no prze szło 100 wsi. Wszyst kie no wo -

pow sta łe wsie lo ko wa no na pra wie wo ło skim, a wie le ist nie ją cych prze nie sio no

z pra wa nie miec kie go na wo ło skie. Wsie te za miesz ki wa ła w więk szo ści lud ność

zwa na po cząt ko wo Czu choń ca mi lub Kur ta ka mi, obec nie zna ni ja ko Łem ko wie

(wię cej o Łem kach w roz dzia le im po świę co nym).

Od Kon fe de ra cji Bar skiej do Bi twy pod Gor li ca mi
Pod ko niec XVIII w. po gra ni cze Be ski du Ni skie go i Są dec kie go sta no wiło waż -

ny ob szar w cza sie Kon fe de ra cji Bar skiej. By ło jed ną z jej ostoi. W 1770 ro ku Ka -

zi mierz Pu ła ski wal czył w Izbach z woj ska mi ro syj ski mi. Bi twa pod Lac ko wą za -

koń czy ła się klę ską kon fe de ra tów. Po la cy zmu sze ni by li się wy co fać, tra cąc w bi -

twie pra wie 180 lu dzi.

Kie dy Kon fe de ra cja upa dła, Be skid Ni ski wraz z ca łą Ma ło pol ską prze szły

w rę ce Ce sar stwa Au striac kie go. Część za chod nia była oku po wana już w 1770 ro -

ku pod po zo rem ochro ny przed epi de mią dżu my. 

Na po cząt ku I woj ny świa to wej Be skid Ni ski stał się te re nem walk na cie ra ją -

cych wojsk car skich z od dzia ła mi au stro -wę gier ski mi. W 1915 ro ku ro ze gra ła się tu

jed na z naj więk szych bi tew I woj ny świa to wej zwa na Ope ra cją Gor lic ką lub Bi twą

pod Gor li ca mi. Wal ki po zy cyj ne trwa ły bli sko pół ro ku, jed nak nie spo dzie wa ny atak

wojsk nie miec kich i au stro -wę gier skich przy niósł de cy du ją ce rozstrzygnięcie. W dniach

2-5 ma ja 1915 ro ku pod Gor li ca mi zo stał prze rwa ny front ro syj ski. 

Stra ty obu ar mii po nie sio ne pod czas dzia łań na fron cie mię dzy Gor li ca mi a Bar djo -

wem oraz pod czas dzia łań pod Gor li ca mi się gnę ły licz by 20 tys. za bi tych i 75 tys. ran -

nych. Na te re nie Be ski du Ni skie go po wsta ło w tamtym okresie po nad 140 cmen ta rzy.
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Dru ga woj na świa to wa
Na po cząt ku wrze śnia 1939 ro ku woj ska sło wac kie, przy bo ku ar mii nie miec -

kiej, pro wa dzi ły dzia ła nia wo jen ne prze ciw ko Pol sce. Obro na te go re jo nu by ła

przy dzie lo na Ar mii Kar pa ty. Dla obro ny od cin ka od Ci snej do Czorsz ty na stwo rzo -

na zo sta ła gru pa ope ra cyj na „Ja sło” zło żo na z 17 ba ta lio nów pie cho ty. Po nieuda -

nych działaniach zdez or ga ni zo wa nej pol skiej obro ny, Niem cy 9 wrze śnia za ję li Du -

klę i Ry ma nów, a na za jutrz Ko mań czę. 

W cza sie oku pa cji hi tle row skiej Be skid Ni ski znaj do wał się na te re nie dys tryk -

tu kra kow skie go. Od po cząt ku oku pa cji dzia ła ło tu zor ga ni zo wa ne pod zie mie, jego

za da niem by ła ko mu ni ka cja ze Sło wa cją przez prze łę cze gór skie. Prze no szo no głów -

nie pocz tę, broń i pie nią dze, a tak że prze pro wa dza no ludzi. W 1942 ro ku Niem cy

roz po czę li wy sie dla nie Ży dów. Młod szych wy wo żo no do obo zów, na to miast sta -

rych, cho rych i dzie ci roz strze li wa no. We wrze śniu 1944 ro ku roz po czę ła się jed -

na z naj bar dziej krwa wych ope ra cji II woj ny świa to wej na te re nie Du kielsz czy zny

– Ope ra cja Du kiel ska. Jej ce lem by ło prze kro cze nie głów ne go grzbie tu Kar pat

w re jo nie Prze łę czy Du kiel skiej i przyj ście z po mo cą an ty hi tle row skie mu po wsta -

niu na Sło wa cji. Niem cy jed nak za cie kle bro ni li każ de go wzgó rza, miej sce naj -

więk szych walk na zwa no „Do li ną Śmier ci” – po chło nę ła po nad 100 ty się cy ofiar

i wy rzą dzi ła nie zmier ne stra ty w do byt ku tu tej szej lud no ści.

Osta tecz nie pod ko niec 1944 ro ku re jon ca łe go Be ski du Ni skie go zo stał za ję ty

przez Ro sjan.

Od dziel nym roz dzia łem Dru giej Woj ny Świa to wej jest kwe stia dzia łal no ści

UPA. By ło to zbroj ne ra mię ra dy kal nej frak cji Or ga ni za cji Ukra iń skich Na cjo na li -

stów (OUN). Ukra iń ska Po wstań cza Ar mia po wsta ła w paź dzier ni ku 1942 ro ku.

Po dej mo wa ła ak cje wy mie rzo ne prze ciw cy wil nej lud no ści pol skiej za miesz ku ją cej

te te re ny oraz pro wa dzi ła dzia łal ność dy wer syj ną. Po ustą pie niu fron tu w 1944 ro -

ku na si li ła swo ją aktywność. UPA po cząt ko wo dzia ła ła bez kar nie. La tem 1945 ro -

ku skie ro wa no w Be ski dy od dzia ły Wojska Polskiego do ochro ny wy sie dla nej lud -

no ści. Bez za ple cza ka dro we go i żyw no ścio we go żoł nie rze ukra iń scy nie by li w sta -

nie sta wiać czo ła prze wa dze wojsk pol skich. W trud nych wa run kach UPA wal czy ła

jesz cze przez kil ka lat, a na prze ło mie lat 46-47 wal czy ła już tyl ko o prze trwa nie.

Do kład nie 60 lat te mu – w kwiet niu 1947 ro ku ze stro ny sił LWP, KBW i MO roz -

po czę ła się naj więk sza ak cja wy sie dleń cza po zo sta łej w Pol sce lud no ści ukra iń skiej oraz

miesz ka ją cych tu wcze śniej Łem ków na Zie mie Za chod nie i Pół noc ne – „Ak cja Wi sła”.

Ak cja Wi sła
„Ofi cjal nie ope ra cję wy sie dleń czą tłu ma czo no po trze bą zli kwi do wa nia za ple -

cza ukra iń skiej par ty zant ki. De cy du ją cym ar gu men tem sta ła się śmierć gen. Ka ro -

43



la Świer czew skie go, któ ry 28 mar ca 1947 r. – w po dej rza nych oko licz no ściach – zgi nął

w za sadz ce UPA pod Ja błon ka mi. Już na stęp ne go dnia Biu ro Po li tycz ne KC PPR zde -

cy do wa ło, by w ra mach ak cji re pre syj nej „w szyb kim tem pie prze sie dlić Ukra iń ców

i ro dzi ny mie sza ne na te re ny od zy ska ne (przede wszyst kim Pru sy Pół noc ne), nie two -

rząc zwar tych grup”. W pra sie i ra diu roz pę ta no rów no cze śnie zma so wa ną na gon kę an -

ty ukra iń ską. (…) Część hi sto ry ków jest prze ko na na, że wła dze w War sza wie dzia ła ły

na roz kaz Mo skwy, dą żą cej do osta tecz ne go skłó ce nia Po la ków i Ukra iń ców. „Zro bi li -

śmy pa skud ną ro bo tę, ale pod pre sją ZSRR” – twier dzi prof. Ry szard To rzec ki. Ta te -

za – wy god na, bo od cią ża ją ca pol skie su mie nie – nie zo sta ła jed nak do tych czas udo wod -

nio na. Praw do po dob na wy da je się także wersja, że ini cja to rem wy sie dleń były ówczesne

władze pol skie, dzia ła ją ce za wie dzą i zgo dą Sta li na. Był i dru gi waż ny aspekt: wi do -

wi sko wa roz pra wa z ban de row ca mi mia ła umoc nić po zy cję no wych władz. Le gi ty mi zo -

wa ła rzą dy ko mu ni stów w oczach na sta wio ne go an ty ukra iń sko spo łe czeń stwa.” 

Prze bieg wy da rzeń w ra mach dzia łań wy sie dleń czych na te re nach m.in. Be ski -

du Ni skie go wy glą dał na stę pu ją co: o świ cie woj sko wkra cza ło do wsi ota cza jąc ją,

by nie do pu ścić do uciecz ki lud no ści do la su, na stęp nie gro ma dzo no miesz kań ców

w jed nym miej scu ogła sza jąc pod ję cie ak cji wy sie dleń czej i jej wa run ki – mo gli oni

za brać tyl ko ży wy in wen tarz, pod stawo wy sprzęt rol ni czy oraz nie zbęd ną odzież,

na czy nia ku chen ne i za pas żyw no ści na dro gę. Ba gaż ten nie mógł prze kra czać 25

kg na oso bę, a na przy go to wa nie się da wa no mieszkańcom od 2 do 5 go dzin. Po zo -

sta ły ma ją tek ru cho my miał być prze wie zio ny w póź niej szym cza sie i roz dzie lo ny

wśród prze sie dleń ców, jed nak zwy kle po zo stawał na miej scu. Na stęp nie wę dro wa -

Ak cja Wi sła – prze szu ki wa nie miej sco we go Łem ka (źró dło: dwutygodnik „Wprost”)
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li pod eskor tą woj ska do tzw. punk tów zbior czych, któ re znaj do wa ły się za zwy czaj

przy sta cjach ko le jo wych. Tam prze słu chi wa no wszyst kich i przy dzie la no od po -

wied nią ka te go rię za gro że nia (od A do C). Po dej rze wa nych o współ pra cę z UPA od -

da wa no w rę ce są du woj sko we go. Część, głów nie in te li gen cję ukra iń ską, wy sy ła no

do obo zu w Ja worz nie (zmar ło tam ok. 160 osób). Cza sem na wet wyse lek cjo no wa -

na lud ność prze by wa ła w punk tach zbio ro wych do miesiąca nim skie ro wa na zo sta -

ła do prze zna czo nych im, wg ka te go rii, wa go nów.

Mi mo za ka zów, część prze sie dleń ców de cy do wa ła się na po wrót na wet pie szo spod

od le głej Le gni cy czy Olsz ty na. Po wra ca ją cych naj czę ściej po now nie de por to wa no.

Pu ste wsie
Opu sto szałe na te re nach Be ski du Ni skie go wsie po zo sta łe po tu tej szych Łem kach

czę ścio wo zasie dla ne by ły w la tach pięć dzie sią tych przez lud ność z in nych te re nów

Polski. Dla te go też te obszary nie sta no wią już dzi siaj jed no li te go kul tu ro wo te re nu. 

Po 1956 ro ku część rdzen nej lud no ści łem kow skiej po wró ci ła na utra co ne zie -

mie i po wra ca do dnia dzi siej sze go. Wie le jed nak wsi znik nę ło z map na za wsze. Je -

dy ny mi po nich śla da mi są dziś cmen ta rze, ka plicz ki czy cer kwie, a czę ściej miej sca

po nich, któ re by ły i są sym bo lem sa kral ne go sty lu łem kow skie go. W niektórych miejs-

cach, w do li nach na tknąć się moż na na stare drze wa owo co we, ro sną ce jesz cze i przy po -

mi na ją ce o ist nie niu w tym miej scu wsi.

Kie run ki wy sie dleń w ra mach Ak cji Wi sła (źró dło: dwutygodnik „Wprost”)
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ŁEM KO WIE I ŁEMKOWSZCZYZNA

Ja kiś ty
Pew noś Po lak
Nii
A mo że Ru sin
Nii
To Ukra iniec
Nii
Jam Dem ko
Łem ko
(Pe tro Mu rian ka) 

Opinie do ty czą ce ge ne zy Łem ków są po dzie lo ne. Pierw sza i do niedawna naj -

bar dziej roz po wszech nio na teo ria zwa na wo ło ską mó wi (w skró cie) o mi gra cji Wo -

ło chów, któ rzy mie li by wę dro wać wzdłuż łu ku Kar pat na pół noc. Na te re nach obec -

nych Kar pat ukra iń skich ele men ty ich kul tu ry prze mie sza ły się z ję zy kiem i kul tu -

rą ru ską. Po do tar ciu nad San osie dli li się za kła da jąc wsie na pra wie wo ło skim, się -

ga ją ce aż za Po prad i wpro wa dza jąc na te te re ny kul tu rę pa ster sko -rol ni czą. 

Teo ria ta jest bar dzo po pu lar na, ale i z wie lu stron pod wa ża na. Co skło nić mia -

ło by bał kań skich pa ste rzy do da le kiej mi gra cji od mien nej prze cież od ich tra dy cyj -

nych wę dró wek? Po za tym wspo mnia na ru te ni za cja mia ła by się do ko nać po mię dzy

Kar pa ta mi ru muń ski mi a pol ski mi, trud no jed nak by na tak krót kim od cin ku Wo ło -

si prze ję li tak wie le ele men tów kul tu ry i ję zy ka ru skie go. Mie li wę dro wać łu kiem

Kar pat, za tem pierw sze wsie win ny znaj do wać się na te re nie dzi siej szych Biesz cza -

dów, stop nio wo przez Be skid Ni ski ku za cho do wi, zaś do naj wcze śniej za ło żo nych

osad łem kow skich na le żą m.in. Ha dle Szklar ski na Po gó rzu Dy now skim (1377 r.).

W 1416 ro ku za ło żo no Ochot ni cę Gór ną w Gor cach. Na stęp nie po ja wia ją się Owcza -

ry (1417 r.) i ko lej ne wsie w Be ski dzie Ni skim, a do pie ro później w Biesz cza dach,

a więc od wrot nie niż opisywana tra sa ich wę drów ki.

Au to chto nicz na teo ria po cho dze nia tej gru py lud no ści wy ra ża po gląd, że Łem -

ko wie po cho dzą od pa ste rzy trac kich. Sko ro gó ry Al py, An dy czy gó ry Ira nu by ły

za miesz ki wa ne już w cza sach sta ro żyt nych, a prze cież stanowiły nie po rów ny wal -

nie trud niej szy obszar do sko lo ni zo wa nia niź li Kar pa ty, to dla cze go Tra ko wie nie

mie li by w nich miesz kać? 

Jest to oczy wi ście skró to we przed sta wie nie dwóch (z co naj mniej czte rech) hi -

po tez do ty czą cych po cho dze nia lud no ści łem kow skiej.
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Lud zie za miesz ku ją cy te zie mie pier wot nie okre śla ni by li ja ko Ru si ni, Ru śnio -

ki, oni sa mi mó wi li o so bie Ru sna ky. Do pie ro w XIX wie ku zde fi nio wa no ich ja ko

Łem ko wie. Sło wo Łem ko po cho dzi od sło wac kie go sło wa łem – tyl ko, lub. Za po -

ży czo ne przez Ru sna ków sło wo „łem” na miej sce ukra iń skie go „ły sze” po słu ży ło

Boj kom1 do okre śle nia swo ich są sia dów Łem ka my. 

W Pol sce ży je ok. 6 ty się cy Łem ków2, z cze go oko ło dzie się ć pro cent miesz ka

na Łem kowsz czyź nie. Oni sa mi sza cu ją swo ją licz bę na dzie się cio krot nie więk szą.

Do Pol ski wciąż wra ca ją Łem ko wie z ca łe go świa ta. Przy jeż dża ją tak że na róż ne -

go ro dza ju fe sti wa le i ob cho dy. Ma ją sil ne po czu cie od ręb no ści, na co dzień uży -

wa ją ję zy ka łem kow skie go – gwa ry ję zy ka ru sin skie go.

W ję zy ku łem kow skim po wsta wa ły tek sty cer kiew ne (naj star sze za cho wa ne

po cho dzą z XVI wie ku), li te ra tu ra pięk na, po ezja i pro za. Wy da wa ne by ły i są

po dzień dzi siej szy bro szu ry, ga ze ty, cza so pi sma. W ostat nich cza sach po wsta ły

tak że stro ny in ter ne to we pi szą ce w dia lek cie łem kow skim. Z wy żej wy mie nio nych

war to zwró cić uwa gę na po ezję. Łem ko wie w for mie po etyc kiej opi sy wa li swo je

zie mie i uczu cia bar dzo pro sto i zwy cza jo wo.

Boh dan Ihor An to nycz (1909-1937) w swej twór czo ści opie wał Łem kowsz czy -

znę, pięk no przy ro dy, oba wiał się po stę pu tech nicz ne go i zwią za nej z tym de ge ne -

ra cji sto sun ków mię dzy ludz kich.

Po tra gicz nych wy da rze niach w la tach czter dzie stych w po ezji łem kow skiej za go -

ścił ból i tę sk no ta za oj czy zną, po ja wia się ona w li te ra tu rze i po zo sta nie już na za wsze. 

Wła dy sław Gra ban – wy bit ny przed sta wi ciel współ cze snej li te ra tu ry łem kow -

skiej, o ra nach po zo sta wio nych przez hi sto rię pi sze przez pry zmat przy ro dy. W je -

go twór czo ści pta ki, owa dy i drze wa są świad ka mi tam tych wy da rzeń.

Nie wąt pli wie jed nym z naj wy bit niej szych współ cze snych po etów łem kow -

skich jest uro dzo ny w 1947 ro ku w Bi na ro wej Pe tro Mu rian ka (właśc. Piotr Tro cha -

now ski). „Za war tość ide owa wier szy Mu rian ki de cy du je o ich istot nej dla spo łecz -
no ści łem kow skiej funk cji, po rów ny wal nej do funk cji po ezji ro man tycz nej wśród
spo łe czeństw o za gro żo nym by cie na ro do wym. Su ge styw na, peł na eks pre sji for ma
okre śla ich wy so ką war tość ar ty stycz ną. Nie zwy kle cen na jest stro na ję zy ko wa twór -
czo ści Mu rian ki. Czy sta, tra dy cyj na „be si da” Łem ków pod pió rem po ety da je świa -
dec two swych moż li wo ści wy stę po wa nia w funk cji two rzy wa ar ty stycz ne go współ -
cze sne go wier sza.”3 Oprócz po ezji Mu rian ka zaj mu je się tak że mu zy ką, pro wa dzi

chór przy kry nic kiej cer kwi pra wo sław nej, peł ni funk cję re dak to ra na czel ne go

1 Ludność rusińska zamieszkująca Bieszczady
2 Dane wg spisu powszechnego w 2002 r.
3 Helena Duć-Fajfer 
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Kwar tal ni ka Za rzą du Głów ne go Sto wa rzy sze nia Łem ków „Be si da”. Jest tak że na -

uczy cie lem i au to rem pod ręcz ni ków do na uki ję zy ka łem kow skie go.

Ko lej ny zna ny łem kow ski po eta i dzia łacz spo łecz no - kul tu ral ny to Pa weł Ste -

fa now ski z Bie lan ki ko ło Gor lic. Pu bli cy sta i po eta. Et no graf i mistrz rze mio sła ar -

ty stycz ne go. Wie le wier szy Ste fa now skie go we szło na sta łe do re per tu aru łem kow -

skich ze spo łów ar ty stycz nych.

Pi sząc o łem kow skich przed sta wi cie lach po ezji war to wspo mnieć tak że in nych

ar ty stów wy wo dzą cych się z tej kul tu ry, zna nych na ca łym świe cie.

Najbardziej jest dziś zna ny Ni ki for Kry nic ki (właśc. Epi fa niusz Drow niak),

ma larz -pry mi ty wi sta. Ni ki for uro dził się w 1895 ro ku. Żył sa mot nie w bie dzie, ma -

lo wać za czął oko ło 1915 ro ku, głów nie na skraw kach pa pie ru pa ko we go, dru kach

urzę do wych, zu ży tych ze szy tach szkol nych oraz opa ko wa niach po za pał kach czy

cze ko lad kach, wy ko rzy stu jąc każ dą wol ną do za ma lo wa nia powierzchnię pa pie ru.

Pra ce za opa try wał w in skryp cje, trud no, a cza sem w ogó le nie zro zu mia łe ze wzglę -

du na swój anal fa be tyzm. Zwa ny był tak że kry nic kim Ma tej ko – ta kie pod pi sy ist -

nie ją na nie któ rych je go pra cach. Twór czość ofe ro wał prze chod niom w róż nych

miej scach kry nic kie go uzdro wi ska. Uży wał naj chęt niej akwa re li, cza sa mi łą czył ją

z tem pe rą bądź far bą olej ną, uży wał tak że kre dek. Za cho wa ły się również ry sun ki

wy ko na ne ołów kiem, są szki ce, któ rych ar ty sta nie zdą żył wy peł nić ko lo rem. Do -

ro bek ar ty stycz ny Ni ki fo ra li czy kil ka dzie siąt ty się cy prac. Wie le z je go ob ra zów

zo sta ło spa lo nych, wła ści cie le ma lun ków po zby li się ich w ten spo sób, kie dy do -

Portret cmentarny na łemkowskim cmentarzu w Uściu Gorlickim (fot. K. Motyka)
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wie dzie li się o tym, że Ni ki for cho ro wał na gruź li cę. We dług znaw ców, naj wy bit -

niej sze dzie ła ar ty sty po cho dzą z lat 20-30-tych XX wie ku.

Ni ki for był wiel kim pa trio tą kry nic kim – dwu krot nie wy wo żo ny w od le gły ko -

niec Pol ski w ra mach ak cji „Wi sła”, wra cał z upo rem do ro dzin ne go mia sta.

Epi fa niusz Drow niak zmarł 10.10.1968 ro ku w sa na to rium w Fo lu szu k. Ja sła.

Po cho wa ny zo stał na cmen ta rzu w Kry ni cy. 

Swo je ko rze nie uka zu je w twór czo ści tak że Je rzy No wo siel ski, syn Łem ka

i ka to licz ki z ro dzi ny au striac kich ko lo ni za to rów. Wy cho wy wa ny był w tra dy cji

pra wo sław nej, co nie wąt pli wie wpły nę ło na je go twór czość. No wo siel ski jest je dy -

nym w Pol sce ar ty stą trwa le zwią za nym z iko ną za rów no ar ty stycz nie, jak i du cho -

wo. Jest au to rem prac o iko nie i ma lar stwie. Pi sze iko ny głów nie w me ta fo rycz nych

kom po zy cjach oraz pej za żach. Jest au to rem mo nu men tal nych de ko ra cji ścien nych,

m.in. w cer kwi p.w. św. Ja na Klim ka w War sza wie oraz w cer kwi w Haj nów ce,

a tak że w ko ścio łach w Lo ur des, Ty chach, No wej Hu cie.

War to tak że wspo mnieć o wy wo dzą cym się z ubo giej grec ko ka to lic kiej ro dzi -

ny emi gran tów z ma łej wio ski Mi ko va na Sło wa cji, ar ty ście An dy War ho lu (właśc.

An drew War hola). Uro dził się w 1928 ro ku. W 1949 ro ku po stu diach ar ty stycz nych

prze niósł się do No we go Jor ku, gdzie po cząt ko wo pra co wał ja ko gra fik re kla mo wy.

Pierw sze wy sta wy War ho la przy pa da ją na la ta 50, wte dy po waż nie za jął się ma lar -

stwem. Już w la tach 60-tych zo stał uzna ny za głów ne go przed sta wi cie la ame ry kań -

skie go po par tu, a za ra zem jed ne go z naj bar dziej kon tro wer syj nych ar ty stów XX w.

W swej twór czo ści naj wię cej cza su po świę cał wier ne mu od wzo ro wa niu przed mio -

tów ma so wej pro duk cji. Naj czę ściej w tech ni ce se ri gra fii4. Pro du ko wał tak że fil my

awan gar do we, był mi strzem ka mu fla żu i au to re kla my. Twór czość Wor ho la do dziś

wzbu dza sprzecz ne opi nie wśród kry ty ków.

An dy War hol zmarł 22.02.1987 r. w No wym Jor ku.

Jest to oczy wi ście tyl ko kil ka przy kła dów wy bit nych oso bi sto ści w dzie dzi nie

sztu ki wy wo dzą cych się z Łem kowsz czy zny i o łem kow skich ko rze niach

Za zwy czaj z każ dym re gio nem, kul tu rą czy gru pą et nicz ną zwią za ne są cha rak -

te ry stycz ne dla nich le gen dy i przy po wie ści. Tak by ło rów nież na Łem kowsz czyź nie. 

Po ja wia ły się i z po ko le nia na po ko le nie by ły prze ka zy wa ne opo wie ści o waż -

nych, z punk tu wi dze nia lo kal nej spo łecz no ści wy da rze niach, nie tu zin ko wych po -

sta ciach czy, czę sto przez ów cze snych lu dzi nie po ję tych, zja wi skach przy ro dy. Po -

wsta wa ły od za mierz chłych cza sów, kie dy tę część Pod kar pa cia za miesz ki wa li nie

tyl ko Łem ko wie, ale tak że in ne ru skie gru py et nicz ne ta kie jak Po gó rza nie, Do li -

nia nie i Za mie szań cy.

4 Druk sitowy, technika bardzo często stosowana w reklamie i przemyśle
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Wspól nie z ni mi ży li na tym te re nie Po la cy, Ży dzi i Cy ga nie. Miesz ka li i ży li

zgod nie, z po sza no wa niem hi sto rii, re li gii i tra dy cji kul tu ro wej wszyst kich na cji,

kul ty wo wa nych w ob rę bie każ dej gru py et nicz nej. To wła śnie dzię ki tej wie lo kul -

tu ro wo ści po wsta wa ła przez wie ki wie lo barw na tra dy cja prze ka zy wa na z po ko le nia

na po ko le nie, ro dzi ły się le gen dy i opo wie ści. Nie od ra zu by ły one spi sy wa ne,

przez wie le po ko leń prze cho wy wa ne by ły w ludz kiej pa mię ci. Opo wia da no je przy

róż nych oka zjach i oko licz no ściach, przy da jąc im stop nio wo wie le no wych, czę sto

ba śnio wych wąt ków. W ten spo sób z każ dym po ko le niem ro sła licz ba le gend i przy -

po wie ści, a sta re by ły uzu peł nia ne i ubar wia ne. 

Przez wie ki spi sy wa li „le gen dy z Łem kowsz czy zny” róż ni pa sjo na ci, zbie rał

i opi sy wał je tak że sam Oskar Kol berg. Spo śród współ cze snych piew ców Łem -

kowsz czy zny za chę ca my do lektury opra co wań An drze ja Po toc kie go i po zna nia

pra wie 300 le gend i opo wie ści za war tych w je go książ kach pt. „Le gen dy Łem kow -

skie go Be ski du” i „Księ ga le gend i opo wie ści be skidz kich”. 

ATRAK CJE TU RY STYCZ NE

Na te re nie Be ski du Ni skie go moż na przede wszyst kim upra wiać tu ry sty kę pie -

szą, kon ną i ro we ro wą. Re jon ten jest dziś naj dzik szym za kąt kiem pol skich Kar pat,

cze go moż na do świad czyć idąc wyznaczonym szla kiem, nie spo ty ka jąc przez ca ły

dzień ni ko go. Z dru giej zaś stro ny, re gion bar dzo dy na micz nie się roz wi ja, nie tyl -

Typowe widoki na jakie natykamy się wędrując po Beskidzie Niskim. Czyrna 

(fot. K. Motyka)
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ko po wsta ją pen sjo na ty i ho te le, ale rów nież spo ra ilość go spo darstw agro tu ry stycz -

nych za pew nia ją cych nie za po mnia ny wy po czy nek. Ist nie ją licz ne przej ścia gra -

nicz ne ze Sło wa cją (pie sze, nar ciar skie i sa mo cho do we) umoż li wia jące po łą cze nie

szla ków i uroz ma ice nie ich. Wy so wa i Wa pien ne ku szą ob fi to ścią wód mi ne ral nych

i bo ro win, a w licz nych pa sie kach skosz to wać i na być moż na miód i wsze la kie pro -

duk ty pszcze le, za rów no spo żyw cze, jak i lecz ni cze sto so wa ne w api te ra pii. 

Na mi ło śni ków wod nych atrak cji i ka ja ków cze ka Klim ków ka – jed no z naj -

młod szych sztucz nych je zior w Pol sce, z urze ka ją cym kra jo bra zem, któ ry wy ko rzy -

stał Je rzy Hof f man w fil mie „Ogniem i Mie czem”.

Nieza le sio ne, ła god ne sto ki sprzy ja ją nar ciar stwu bie go we mu, a po zjeż dżać

moż na na przy go to wa nych sto kach z wy cią ga mi.

Po szu so wać moż na m.in. na:

Sta cji nar ciar skiej w Chó ro wej – to 3 wy cią gi po ło żo ne na sto ku wznie sie nia

Da nia. Sta cja znaj du je się przy dro dze Iw la – Ol cho wiec w nie wiel kiej wsi Chy ro -

wa. Ca ły kom pleks nar ciar ski skła da się z 2 wy cią gów or czy ko wych i 1 ta le rzy ko -

we go. Dłu gość tras to 100, 400 i 900 m.

W Pu ła wach Gór nych w po bli żu Iwo ni cza i Ry ma no wa Zdro ju – wy ciąg krze -

seł ko wy „Ki cze ra”. Dłu gość tras zjaz do wych wa ha się od 900 do 1200 m.

W Kar li ko wie do dys po zy cji dwie tra sy dłu go ści 1200 m oraz wy ciąg or czy ko -

wy o dłu go ści 150 m dla po cząt ku ją cych.

W sta cji nar ciar skiej Ma gu ra Ma ła stow ska wy ciąg two rzą dwie nit ki z po dwój -

nym or czy kiem. Nar to stra da ma dłu gość 3050 m. Tra sa zjaz do wa li czy 1400 me -

trów i jest na prze mian ła god na i stro ma, oświe tlo na i sztucz nie do śnie ża na. Nieda -

le ko znaj du je się niewiel kie schro ni sko PTTK

Na wy cią gach moż na sko rzy stać z ofert licz nych in struk to rów nar ciar stwa oraz

z wy po ży czal ni i ser wi sów.

In ne atrak cje tu ry stycz ne sta no wią też: 

Ma zur ski Park Na ro do wy, po wo ła ny w 1995 ro ku na 18564 ha po wierzch ni,

ob jął swy mi gra ni ca mi ty po wy, do brze za cho wa ny frag ment Be ski du Ni skie go, naj -

więk sze go re gio nu w ob rę bie pasm be skidz kich. Ze spo ły le śne two rzą tu głów nie

grą dy z do mi na cją brzo zy lub jo dły, ol szy na kar pac ka, ol szy na ba gien na, łę gi, bo ry

jo dło we i świer ko wo -jo dło we w re glu gór nym i bu czy ny kar pac kie, bo ry jo dło we,

jo dło wo -świer ko we w re glu dol nym.

Fau na jest ty po wo le śna. Wśród ssa ków wy stę pu ją: niedź wiedź, ryś, żbik, wy -

dra, bóbr, sar na. Spo śród pta ków: orzeł przed ni, or lik krzy kli wy (sym bol MPN),

pu chacz, drozd ob roż ny, bo cian czar ny. Licz nie wy stę pu ją tu pła zy i ga dy: sa la man -

dra, ku mak, gnie wosz, wąż esku lap.
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Ist nie ją tu licz ne szla ki tu ry stycz ne, w tym przy rod ni cze, ar chi tek tu ry drew nia nej,

a w pla nach jest tak że wy ty cze nie szla ku hi sto rycz ne go Śla da mi Łem ków.

Wśród licz nych imprez o charakterze historycznym i kulturowym od by wa ją się

m.in. tzw. prze jaz dy ma dziar skie. W Gła dy szo wie ist nie je słyn na już stad ni na ko -

nia hu cul skie go, gdzie co ro ku ob cho dzo ne są Dni Ko nia Hu cul skie go. Rów nież tu

krę co no sce ny do wielu fil mów.

W Be ski dzie Ni skim, za rów no la tem, jak i zi mą każ dy znaj dzie coś dla sie bie.

Jesienny wąwóz (fot. P. Krzysztoń)
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GMI NA UŚCIE GOR LIC KIE

IN FOR MA CJE OGÓL NE

Gmi na Uście Gor lic kie le ży w po łu dnio wo -wschod niej czę ści wo je wódz twa

ma ło pol skie go (do 1975 r. te re ny te na le ża ły do wo je wódz twa rze szow ske igo). Gra -

ni czy z gmi na mi: od wscho du z Sę ko wą, od za cho du z gmi na mi Gry bów i Kry ni -

ca -Zdrój, od pół no cy z gmi ną Ro pa, zaś gra ni ca po łu dnio wa gmi ny sta no wi rów -

nież gra ni cę pań stwo wą ze Sło wa cją. Zaj mu je ob szar 289 km2. Po dzie lo na jest po -

mię dzy 19 so łectw, w tym 20 wsi. Licz ba lud no ści gmi ny wy no si 6700 osób,

przy za lud nie niu 23 oso by/km2. Kra jo braz cha rak te ry zu je gór skie ukształ to wa nie

te re nu. Prze wa gę sta no wią użyt ki le śne z roz le gły mi ob sza ra mi łąk i pa stwisk.

Pod wzglę dem geo gra ficz nym te ren gmi ny obej mu je za chod nią część Be ski du Ni -

skie go oraz część Pa sma Ma gur skie go. W gra ni cach gmi ny Uście Gor lic kie le ży

naj wyż szy szczyt Be ski du Ni skie go – Lac ko wa (997 m n. p. m.) Na te re nie gmi ny

znaj du je się dro go we przej ście gra nicz ne ze Sło wa cją w Ko niecz nej oraz tu ry stycz -

ne w oko li cach Wy so wej. Do 1991 ro ku na le ża ła do niej jesz cze miej sco wość Ło -

sie, któ ra obec nie na le ży do gmi ny Ro pa.

Łącz ność ko mu ni ka cyj ną za pew nia ją dro gi: kra jo wa nr 75 Brze sko -No wy

Sącz i da lej dro ga kra jo wa nr 28, dro ga wo je wódz ka nr 981 oraz dro ga wo je wódz -

ka nr 977, któ ra bie gnie aż do gra ni cy w Ko niecz nej.

53



Kli mat gmi ny, po dob nie jak resz ty Be ski du Ni skie go jest ty po wy dla pię tra umi-

ar ko wa nie cie płe go (+6°C do + 8°C) i umiar ko wa nie chłod ne go (+4°C do +6°C).

Wraz z wy so ko ścią tem pe ra tu ry ma le ją. Wy stę pu ją du że róż ni ce mię dzy tem pe ra -

tu ra mi po wie trza pa nu ją cy mi na sto kach po łu dnio wych i pół noc nych. Opa dy rocz -

ne wa ha ją się od 800 mm do po nad 1100 mm w wyż szych par tiach gór. W cią gu ro ku

naj mniej sze opa dy wy stę pu ją w stycz niu i lu tym, naj więk sze w czerw cu i lip cu. Cha -

rak te ry zu ją się du żą nie re gu lar no ścią. Wy róż nia ją cą ce chą te go kli ma tu jest zmien -

ność po go dy za rów no w le cie, jak i w zi mie. W do li nach wy stę pu ją czę ste mgły. 

UZDRO WI SKO WY SO WA

Na te re nie gmi ny znaj du je się uzdro wi sko Wy so wa. Na zwa po cho dzi praw do -

po dob nie od sta re go sło wiań skie go imie nia Wisz, w źró dłach wy stę pu je na zwa Wi -

szo wa. Pierw sze wzmian ki o osa dzie po cho dzą z cza sów, kie dy prze bie gał tę dy

szlak han dlo wy wio dą cy przez Kar pa ty w XV wie ku. W sa mej miej sco wo ści znaj -

do wa ły się skła dy wi na wę gier skie go prze wo żo ne go przez kup ców grec kich i or -

miań skich, a ży cie w przy gra nicz nej Wy so wej to czy ło się ra czej spo koj nie.

Styczeń. Droga z Blechnarki w kierunku Wysowej (fot. M. Widełko)
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Po cząt ki uzdro wi ska się ga ją ro ku 1812, kie dy to z ini cja ty wy Igna ce go Cze cho -

wi cza w Wy so wej po wstał bu dy nek zło żo ny z 9 izb miesz kal nych i z 6 od dziel nych

ła zie nek, sta no wią cy za kład lecz ni czy. Nie ste ty, nie prze trwał on I woj ny świa to wej,

ale w okre sie mię dzy wo jen nym od bu do wa ny zo stał przez kra kow ską spół kę le kar ską.

Obec nie w Wy so wej, oprócz Za kła du Przy ro do lecz ni cze go i Roz lew ni Wód Mi -

ne ral nych, znaj du ją się m.in. do my wcza so we, punk ty ga stro no micz ne z re gio nal nym

me nu, park ze źró dła mi wód mi ne ral nych. Pod ko niec 2006 ro ku za koń czo no bu do wę

no wej pi jal ni wód mi ne ral nych. Obiekt, w opar ciu o do stęp ne ma te ria ły, za pro jek to -

wa no w miej scu i na wzór daw nej pi jal ni, któ ra w la tach 60-tych ule gła spa le niu.

Wy so wa Zdrój po ło żo na jest w za le sio nej ko tli nie na wy so ko ści 510 m n. p. m.

Uzdro wi sko po sia da ła god ny kli mat, le ży w stre fie kli ma tu gór skie go o umiar ko -

wa nym na tę że niu bodź ców. Miej sco wość od da lo na jest od ru chli wych tras ko mu ni -

ka cyj nych, a w naj bliż szej oko li cy nie ma prze my słu. Po wie trze peł ne jest ożyw -

cze go ozo nu, ete rycz ne go za pa chu łąk, la sów i ży wic. Uzdro wi sko po sia da du że,

nie ska żo ne ze spo ły zie lo ne, któ re za pew nia ją ci szę i spo kój. Wy stę pu je tu taj kil ka -

dzie siąt źró deł wo dy mi ne ral nej. Są wśród nich wo dy o mi ne ra li za cji od 0,4 g/1

do 25 g/1. Od wier co no je na głę bo ko ści od 6 do 102 m. Zróż ni co wa na jest rów nież

ich wy daj ność od 0,06 do 9,5 m3/s. Ta kie wo dy jak np. „Jó zef”, „Hen ryk”, „Fran ci -

szek” i „Wy so wian ka” wpły wa ją ko rzyst nie na: prze wód po kar mo wy, dro gi od de -

cho we, nie do krwi stość i cho ro by ne rek.

Z Wy so wą zwią za na jest le gen da, do ty czą ca po wsta nia ka pli cy św. Mi cha ła

na gó rze Ja wor. Po da je ona, iż pew na ubo ga wdo wa w po szu ki waniu żyw no ści dla

głod nych dzie ci zdą ża ła do Ci gel ki, do któ rej jed nak nie do szła. W dro dze po wrot -

nej zmar twio nej ko bie cie uka za ła się Ma ry ja i na ka za ła jej wra cać do do mu. Oznaj -

mi ła jej przy tym, że dzie ci bę dą sy te. Po po wro cie ko bie ta za sta ła krew ne go, któ ry

przyniósł ze so bą spo ro je dze nia. Wkrót ce na po la nę za czę li ścią gać oko licz ni miesz kań -

cy, a czte ry la ta po tym zda rze niu, 14 paź dzier ni ka 1929 ro ku, na gó rze Ja wor sta nę ła ka -

pli ca św. Mi cha ła. Obec nie gó ra no si na zwę Świę ta Gó ra Ja wor, a do sank tu arium po sta -

wio nego w tym miejscu przy by wa ją piel grzym ki wier nych z Pol ski i Sło wa cji.

ZA BYT KI

Do naj star szych i naj bar dziej po pu lar nych za byt ków Be ski du Ni skie go na te -

re nie gmi ny Uście Gor lic kie należą ele men ty ar chi tek tu ry drew nia nej. Ale drew nia -

ne są nie tyl ko do my, sto do ły czy stud nie, ale tak że bu dow le sa kral ne. W ich naj -

bliż szym są siedz twie znaj du ją się rów nie sta re cmen ta rze.

Obec nie przy obiek tach sto ją czy tel ne ta bli ce z naj waż niej szy mi in for ma cja -

mi oraz map ka mi, na któ rych na nie sio ne są naj bliż sze, war te zwie dze nia obiek ty.
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Element architektury drewnianej regionu (fot. D. Kaczorek)

Łemkowski cmentarz w Bielicznej (fot. D. Kaczorek)
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Po ni żej przed sta wio ne zo sta ną nie któ re spośród wszyst kich god nych po le ce nia za -

byt ków ar chi tek tu ry drew nia nej.

Cer kiew w Ba ni cy
Cer kiew grec ko ka to lic ka pw. Świę tych Ko smy i Da mia na z XVIII w. (od 1947 r.

ko ściół rzym sko ka to lic ki) w ty pie za chod nio łem kow skie go bu dow nic twa cer kiew -

ne go. W 1898 r. świą ty nię znacz nie prze kształ co no. Cer kiew drew nia na, kon struk -

cji zrę bo wej, po bi ta gon ta mi, z izbi co wą wie żą o po chy łych ścia nach, kon struk cji

słu po wej. W dol nej czę ści wie żę ota cza za cha ta. Na wa w kształ cie wy dłu żo ne go

pro sto ką ta, pre zbi te rium za mknię te trój bocz nie, przy nim za kry stia kon struk cji

szkie le to wej. Pre zbi te rium kry te da chem na mio to wym, a na wa da chem dwu spa do -

wym. W zwień cze niu wie ży i da chów trzy ma ko wi ce z po zor ny mi la tar nia mi, ma -

ko wicz ka mi i krzy ża mi. Wy po sa że nie: iko no stas z 1787 r., oł tarz ze sce ną Wnie bo -

wstą pie nia Mat ki Bo skiej z XIX w., iko ny du żej war to ści ar ty stycz nej z XVI

i XVII w., car skie wro ta z XVII w., ob raz Św. Mi cha ła Ar cha nio ła z 1702 r.

Cerkiew w Banicy (fot. B. Motyka)
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Cer kiew w Kwia to niu 
Cer kiew fi lial na grec ko ka to lic ka pw. Św. Pa ra ske wii z XVll w., obec nie ko -

ściół rzym sko ka to lic ki; trój dziel na, kon struk cji zrę bo wej, po kry ta gon tem; kom -

plet ne wy po sa że nie cer kiew ne z XVIII -XIX w. Wie ża kon struk cji słu po wo -ra mo -

wej o po chy łych ścia nach z izbi cą. Na wa i pre zbi te rium na kry te da cha mi na mio to -

wy mi ła ma ny mi usko ko wo. Ko pu ły zwień czo ne ba nia sty mi wie życz ka mi ze śle py -

mi la tar nia mi. Hełm wie ży ta kie go sa me go kształ tu. Cer kiew o wy jąt ko wo strze li -

stej bry le. Pre zbi te rium i na wa na kryte po zor nie ko pu la sty mi skle pie niami, a ba bi -

niec na kry wa pła ski strop. Po mię dzy na wą a ba biń cem por tal z nad pro żem o wy -

kro ju fa li stym. Ścia ny i strop ozdo bio ne ma lo wi dła mi z XVIII w. Wy po sa że nie

wnę trza: iko no stas wy ko na ny przez Mi cha ła Bog dań skie go z 1904 r., oł tarz

z XIX w. Jed na z naj le piej za cho wa nych świą tyń na za chod niej Łem kowsz czyź nie

Cerkiew w Kwietaniu (fot. B. Motyka)
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Cer kiew w Kun ko wej 
Cer kiew fi lial na grec ko ka to lic ka pw. Św. Łu ka sza Apo sto ła z XlX w., obec nie

cer kiew pra wo sław na; trój dziel na, kon struk cji zrę bo wej, po bi ta gon tem i po kry ta

bla chą. Wznie sio na w ty pie za chod nio łem kow skie go bu dow nic twa cer kiew ne go.

Wie ża w kon struk cji słu po wo -ra mo wej ma po chy łe ścia ny i nad wie szo ną izbi cę.

Na wa na kry ta jest da chem na mio to wym, a pre zbi te rium da chem wie lo po ła cio wym.

Dol ne czę ści po ła ci da cho wych zła ma ne są usko ka mi. Da chy zwień czo ne ba nia sty -

mi wie życz ka mi ze śle py mi la tar nia mi. Hełm wie ży po dob ne go kształ tu. La tar nie

zwień czo ne że la zny mi, ozdob ny mi, ku ty mi krzy ża mi. Wnę trza na wy i pre zbi te rium

na kry te stro pa mi pła ski mi. Ba bi niec na kry wa skle pie nie czte ro po lo we. Ory gi nal ne

wy po sa że nie cer kiew ne z XVIII -XIX w.

Cerkiew w Hań czo wej
Cer kiew pa ra fial na grec ko ka to lic ka pw. Opie ki Bo ga ro dzi cy z XlX w., obec nie

cer kiew pra wo sław na; trój dziel na, kon struk cji zrę bo wej, po kry ta gon tem; we wnę trzu

kom plet ne wy po sa że nie cer kiew ne z XVIII -XIX w., w tym iko no stas z XIX w. Jed -

na z naj le piej za cho wa nych cer kwi łem kow skich. Wie ża zbu do wa na jest w kon struk -

cji słu po wo -ra mo wej, ma po chy łe ścia ny i izbi cę, z na ma lo wa ny mi tar cza mi ze ga ro -

wy mi. Dach nad na wą cer kwi jest na mio to wy, a nad czę ścią pre zbi te rium dwu spa do -

wy, prze cho dzą cy w na mio to wy, wie lo po ła cio wy, ła ma ny usko ko wo. Da chy zwień czo -

ne są ba nia sty mi wie życz ka mi ze śle py mi la tar nia mi. Hełm wie ży jest po dob ne go ksz-

Cerkiew w Hańczowej (fot. B. Motyka)
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tał tu. Wnę trze świą ty ni na kry te stro pa mi, de ko ro wa ny mi po li chro mią o mo ty wach ar -

chi tek to nicz nych, or na men tal nych i fi gu ral nych. Cer kiew oto czo na jest zre kon stru -

owa nym drew nia nym ogro dze niem, w któ rym znaj du ją się bram ki z 1811 i 1871r.

Cer kiew w Bru na rach Wy żnych 
Cer kiew pa ra fial na grec ko ka to lic ka pw. Św. Mi cha ła Ar cha nio ła z 1797 r.

(obec nie ko ściół rzym sko ka to lic ki); trój dziel na, kon struk cji zrę bo wej; wnę trze: po -

li chro mia z XVlll -XIX w., iko no stas z XVIII w. Zbu do wa na w ty pie za chod nio łem -

kow skie go bu dow nic twa cer kiew ne go. Cer kiew osza lo wa na oraz czę ścio wo po kry -

ta i po bi ta gon ta mi. Na wa na kry ta da chem na mio to wym. Nad pre zbi te rium wie lo -

po ła cio wy dach na mio to wy. Po ła cie da cho we w dol nych czę ściach ła ma ne usko ko -

wo. De ski usko ku ozdo bio ne ma lo wa nym fry zem z ro ze ta mi. Da chy zwień czo ne

wie życz ka mi ba nia sty mi ze śle py mi la tar nia mi. Po dob ne go kształ tu jest hełm izbi -

co wej wie ży o kon struk cji słu po wo -ra mo wej. Wy po sa że nie wnę trza: ba ro ko wy iko -

no stas z ze spo łem ikon z XVIII w., ba ro ko we oł ta rze bocz ne z XVII w., ro ko ko wy

oł tarz z XVIII w., am bo na z ma lo wa ny mi po sta cia mi ewan ge li stów z XVIII w., ła -

wa ro ko ko wa z ma lo wa ną de ko ra cją, iko ny i krzy że z XVIII -XIX w. 

Cer kiew w Gła dy szo wie 
Cer kiew grec ko ka to lic ka pw. Św. Mi cha ła Ar cha nio ła z 1938 r., obec nie ko -

ściół rzym sko ka to lic ki. Bu dy nek po wstał na pla nie krzy ża grec kie go w sty lu hu cul -

skim. Kon struk cja zrę bo wa, czę ścio wo osza lo wa na, dach kry ty bla chą. Ko ło cer kwi

stoi dzwon ni ca z XIX w. kon struk cji słu po wej. Wnę trze – oł tarz z XVIII w.

Cer kiew w Wy so wej
Cer kiew grec ko ka to lic ka pw. Św. Mi cha ła Ar cha nio ła z 1779 r., obec nie cer kiew

pra wo sław na; dwu dziel na, kon struk cji zrę bo wej, osza lo wa na i po kry ta bla chą; cen ny

iko no stas z XVlll w. Bu dow la w ty pie za chod nio łem kow skie go bu dow nic twa cer kiew -

ne go. Wy so ka wie ża z izbi cą wznie sio na w kon struk cji słu po wo -ra mo wej, zwień czo -

na heł mem ba nia stym z po zor ną la tar nią. W ścia nach izbi cy śle pe tar cze ze ga ro we. Na -

wa i pre zbi te rium na kry te ła ma ny mi usko ko wo da cha mi na mio to wy mi o róż nej wy so -

ko ści. Da chy zwień czo ne wie życz ka mi ta kie go sa me go kształ tu jak hełm wie ży. Część

na wy i pre zbi te rium na kry ta po zor ny mi skle pie nia mi ko pu ło wy mi, a część na wy

i kruch ty – stro pa mi pła ski mi. Po li chro mia wnę trza z 1912-1913 r. o mo ty wach ar chi -

tek to nicz nych, fi gu ral nych i or na men tal nych. Wy po sa że nie cer kiew ne z XVIII i XIX w.

z cen nym póź no ba ro ko wym iko no sta sem z do brze za cho wa nym kom ple tem ikon.
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Ko ściół w Wy so wej
Ko ściół pa ra fial ny pw. Naj święt szej Ma rii Pan ny Wnie bo wzię tej, z I. poł.

XX w.; jed no na wo wy, kon struk cji zrę bo wo -słu po wej, osza lo wa ny i po kry ty bla chą;

wnę trze: oł tarz głów ny z XVlll -XlX w. Wznie sio ny we dług pro jek tu ar chi tek ta

Zdzi sła wa Mą czeń skie go, w tra dy cji daw ne go bu dow nic twa re gio nal ne go. Wie ża

o po chy łych ścia nach, z po zor ną izbi cą, wznie sio na w kon struk cji słu po wo -ra mo -

wej, zwień czo na heł mem z ośmio bocz ną po zor ną la tar nią na kry tą ko puł ką. W dwu -

spa do wym da chu nad na wą wie życz ka na sy gna tur kę z la tar nią. Dach nad pre zbi te -

rium jest wie lo po ła cio wy. Nad na wą znaj du je się czę ścio wo po zor ne skle pie nie ko -

leb ko we z pła ski mi od cin ka mi po bo kach, wspar te na słu pach. Wy po sa że nie ko -

ścio ła jest skrom ne. Ba ro ko wy oł tarz głów ny po cho dzi z in ne go ko ścio ła. W nim

znaj du je się ob raz Wnie bo wzię cia Naj święt szej Ma rii Pan ny, na ma lo wa ny we dług

Mu ril la przez Mie czy sła wa Wy rob ka.

Cerkiew w Wysowej (fot. D. Kaczorek)
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Cer kiew w Zdy ni 
Cer kiew grec ko ka to lic ka pw. Opie ki Naj święt szej Ma rii Pan ny z koń ca XVII w.;

obec nie pra wo sław na; jed no na wo wa, trój dziel na, kon struk cji zrę bo wej. Wie ża

o po chy łych ścia nach kon struk cji słu po wo -ra mo wej z po zor ną izbi cą, zwień czo -

na heł mem z po zor ną la tar nią. Ścia ny bu dyn ku po kry te gon tem. Na wę i pre zbi te -

rium na kry wa ją od dziel ne da chy kry te bla chą. W ka le ni cy wy dat ne sy gna tur ki. We -

wnątrz oł tarz ro ko ko wy z XVIII w. Cer kiew oto czo na ka mien nym mu rem, w ob rę -

bie któ re go znaj du je się drew nia na dzwon ni ca.

War to od wie dzić cmen tarz w Zy ni, na któ rym znaj du je się grób świę te go cer -

kwi pra wo sław nej – Mak sy mi lia na.

Cer kiew w Ko niecz nej 
Daw na cer kiew grec ko ka to lic ka, obec nie pra wo sław na pod we zwa niem Św.

Ba zy le go Wiel kie go. Cer kiew jest bu dow lą orien to wa ną (z pre zbi te rium zwró co -

nym na wschód), trój dziel ną – wie lo bocz ne pre zbi te rium, na wa na pla nie kwa dra tu

oraz cha rak te ry stycz na wie ża o pio no wych ścia nach, po dzie lo nych na trzy kon dy -

gna cje. Wie ża ma w dol nej czę ści kon struk cję zrę bo wą, na to miast jej gór na część ma

kon struk cję szkie le to wą. W dwóch dol nych kon dy gna cjach – okna. Na wa wy so ka,

część pre zbi te rium osza lo wa ne pio no wy mi de ska mi, wie ża od pod sta wy i dru ga

część pre zbi te rium obi te są bla chą. Dach o kon struk cji ka le ni co wej kry ty bla chą. 

Cer kiew w Uściu Gor lic kim 
Cer kiew pa ra fial na grec ko ka to lic ka pw. Św. Pa ra sce wy z 1786r., obec nie ko -

ściół rzym sko ka to lic ki; trój dziel na, kon struk cji zrę bo wej, po bi ta gon tem i po kry ta

bla chą; wy po sa że nie z XVIII -XIX w. Wznie sio na w ty pie za chod nio łem kow skie go

bu dow nic twa cer kiew ne go. Wie ża z nad wie szo ną izbi cą, wznie sio na w kon struk cji

słu po wo -ra mo wej. Zwień czo na ba nia stym heł mem ze śle pą la tar nią. Na wa i pre zbi -

te rium na kry te od dziel ny mi da cha mi na mio to wy mi ła ma ny mi po trój nie i po dwój nie.

Da chy zwień czo ne są po dob ny mi wie życz ka mi jak hełm wie żo wy. Zwień cze nie por -

ta lu ba biń ca ma kształt łu ku trój list ne go. Na wę i pre zbi te rium na kry wa ją po zor ne

skle pie nia ko pu la ste, a ba bi niec strop z fa se ta mi. Fi gu ral no -or na men tal na po li chro mia

z 1938 r. Wy po sa że nie ko ścio ła: póź no ba ro ko wy iko no stas z iko na mi, oł tarz głów ny. 

Cer kiew w Śniet ni cy 
Cer kiew grec ko ka to lic ka pw. Św. De me triu sza (ob. ko ściół rzym sko ka to lic ki),

zbu do wa na w la tach 1755-1758 w ty pie za chod nio łem kow skie go bu dow nic twa cer -

kiew ne go. Cer kiew orien to wa na, drew nia na, kon struk cji zrę bo wej, osza lo wa na,

z izbi co wą wie żą o po chy łych ścia nach, kon struk cji słu po wej. Na wa w kształ cie
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pro sto ką ta, pre zbi te rium za mknię te ścia ną pro stą, przy nim za kry stia. Do wie ży do -

bu do wa na nie wiel ka kruch ta. Da chy nad na wą i pre zbi te rium ka le ni co we, trój po ła -

cio we. Dach nad na wą ła ma ny usko ko wo. W zwień cze niu wie ży i da chów trzy ma -

ko wi ce z po zor ny mi la tar nia mi, ma ko wicz ka mi i krzy ża mi. Nad pre zbi te rium i na -

wą ko pu ły na mio to we i czę ścio wo strop z fa se tą. Wy po sa że nie: iko no stas z XVIII w.

z kom plet nym ze sta wem ikon, oł ta rze z XVIII w., je den z iko na mi „Ofia ro wa nie

Naj święt szej Ma rii Pan ny w Świą ty ni” i „Zdję cie z Krzy ża”, dru gi z iko ną „Ukrzy -

żo wa nie” oraz ba ro ko we ob ra zy z XVIII w. 

Cer kiew w Skwirt nem 
Cer kiew fi lial na grec ko ka to lic ka pw. Świę tych Ko smy i Da mia na z I poł. XlX

w., obec nie ko ściół rzym sko ka to lic ki; trój dziel na, kon struk cji zrę bo wej, po kry ta

gon tem; wy po sa że nie z XVlll -XlX w. Wznie sio na w ty pie za chod nio łem kow skie -

go bu dow nic twa cer kiew ne go. Wie ża kon struk cji słu po wo -ra mo wej z izbi cą, zwień -

czo na na mio to wo -ba nia stym heł mem ze śle pą la tar nią i ko puł ką. Da chy na wy i pre -

zbi te rium zwień czo ne za koń czo ny mi ko pu la sto wie życz ka mi z wie lo bocz ny mi,

śle py mi la tar nia mi. Na wa i pre zbi te rium na kry te są po zor ny mi skle pie nia mi ko pu -

la sty mi, a ba bi niec stro pem pła skim. Chór mu zycz ny nad wie szo ny wzdłuż ścian

ba biń ca i czę ścio wo ścian na wy. De ski ba lu stra dy chó ru ozdob nie wy ci na ne. De ko -

ra cja ma lar ska wnę trza z ok. 1900 r. Wy po sa że nie cer kwi: po zo sta ło ści iko no sta su

z iko na mi, oł tarz głów ny z po ło wy XIX w., krzyż pro ce syj ny dwu stron nie ma lo wa -

ny, dwa krzy że oł ta rzo we cer kiew ne.

Cerkiew w Śnietnicy (fot. B. Motyka)
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Wę dru jąc po Be ski dzie Ni skim, oprócz drew nia nych bu dow li, moż na na tknąć

się tak że na mu ro wa ne, ka mien ne ka plicz ki, stud nie, sta re piw ni ce. Ist nie je też mu -

ro wa na cer kiew z 1796 ro ku. Stoi ona nad po to kiem Bia ła w nie ist nie ją cej już wsi

Bie licz na, u pod nó ża pół noc nych sto ków Lac ko wej. Oprócz nie du żej cer kwi za cho -

wał się cmen tarz, przy droż ny krzyż oraz bar dzo cie ka wa ka plicz ka z (współ cze sną)

pła sko rzeź bą św. Mi ko ła ja.

Wnętrze cerkwi w Płętnej (fot. D. Kaczorek)

Cerkiew w Skwirtnem (fot. P. Krzysztoń)
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Nie da le ko Ba ni cy, w do li nie po to ku Czer tyż nian ka (pra wym do pły wem Bia -

łej), znaj do wa ła się in na łem kow ska wieś, któ ra tak że od wy da rzeń z ro ku 1947 nie

zo sta ła po now nie za miesz ka ła. I tam ostał się przy dro ży krzyż, cmen tarz oraz krzyż

ozna cza ją cy miej sce po cer kwi. Wieś ta na zy wa ła się Czer tyż ne (rus. czer też – wy -

rąb) i po wsta ła w 1584 ro ku.

In ną gru pą za byt ków te go re gio nu są miej sca mar ty ro lo gii. Nie ty po we i nie po -

wta rzal ne cmen ta rze wo jen ne na te re nie Be ski du Ni skie go cha rak te ry zu ją się przede

wszyst kim po ło że niem, nie by ły lo ko wa ne w bez po śred nim są siedz twie cmen ta rzy ogól -

nych, miast i wsi, jak mia ło to miej sce w więk szo ści przy pad ków. Na ich miej sce wy bie -

ra no od le głe wzgó rza, nie rzad ko stro me sto ki, głów nie miej sca naj go ręt szych walk. Nie

by ły one ob sa dza ne drze wa mi i kwia ta mi, nie usy py wa no ście żek pia skiem ani żwi rem.

Po wierzch nię cmen ta rzy wy kła da no kost ka mi dar ni, a do bu do wy wy ko rzy sty wa no

przede wszyst kim drew no har mo nij nie prze pla ta ją ce się z ka mie niem. Nie po wta rzal ność

tych miejsc pa mię ci potęguje zle wa nie się ich z oto cze niem, ma low ni czy mi miej sca mi,

czę sto w trud no do stęp nym te re nie, a tak że ele men ty sta ro sło wiań skie. Au to rem wszyst -

Cerkiew w Bielicznej z 1796 roku (fot. D. Kaczorek)
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kich cmen ta rzy z okre su I woj ny świa to wej jest wy bit ny sło wac ki ar chi tekt Du san Sa mo

Jur ko vic (1868-1947) po wo ła ny ja ko „ochot nik po spo li te go ru sze nia” do służ by woj sko -

wej w 1915 ro ku i skie ro wa ny do Od dzia łu Gro bów Wo jen nych. Po wie rzo no mu funk -

cję pro jek tan ta i kie row ni ka ar ty stycz ne go I Okrę gu Cmen tar ne go „Żmi gród”. Jur ko vic

za pro jek to wał i zre ali zo wał 31 cmen ta rzy wo jen nych. 

Cmen tarz wo jen ny nr 52 w Zdy ni 
W trzech mo gi łach po je dyn czych oraz dwóch gro bach zbio ro wych po cho wa -

no 29 żoł nie rzy ar mii au stro -wę gier skiej oraz 17 żoł nie rzy ar mii ro syj skiej. N trój -

stop nio wym co ko le znaj du je się zbu do wa ny z ka mien nych blo ków po mnik, w któ -

ry wmu ro wa na jest ta bli ca z in kryp cją w ję zy ku nie miec kim o tre ści:

„Wier ni przy się dze i obo wiąz ko wi
W bi twie krew swo ją i ży cie od da li
Bez wzglę du na to, czy na dzie jów sza li
Wro giem nam, czy też przy ja cie lem by li
Ja ko żoł nie rze wzo ro wi
Na wiecz ną pa mięć so bie za słu ży li”

Kamienna kapliczka w Bielicznej (fot. D. Kaczorek)
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Cmen tarz wo jen ny nr 61 – Wi chrze
Po cho wa nych jest na nim 194 Au stria ków i 5 Ro sjan. In skryp cja z po mni ka:

„By nie by ło wam żal, że w ob ję ciach śmier ci je ste ście
Wier ni wie deń scy bo ha te ro wie
Te oto sło wa niech dzień po dniu
Gło szą ra do sną wieść:
Po le gli ście wy, dziel ni
Dla świę tej zie mi ce sar skie go mia sta
Któ re wam ży cie da ło -
Nie bez cze ści jej żad na sto pa wro ga”

Cmen tarz wo jen ny nr 46 i 47 w Ko niecz nej
Na obiek cie 46 ist nie ją dwie ta bli ce. Jed na w ję zy ku nie miec kim gło si:

„W tych won nych, ską pych w bla sku wy żyn
Oto czo nych zie lo nym wzgórz roz le głym wień cem
Po ko naw szy wro ga zwar ty mi sze re ga mi
Żoł nie rze ce sa rza ode szli na spo czy nek”
Dru gi po świę co ny jest Ro sja nom i w tłu ma cze niu brzmi:
„Z tej zie mi, o któ rą go rą co wal czy li,
135 ro syj skich żoł nie rzy zna la zło swój grób”

Obiekt 47 znaj du je się na cmen ta rzu przy cer kiew nym. Spo czy wa tu taj 18 Au -

stria ków i 108 Ro sjan.

Cmen tarz wo jen ny nr 57 w Uściu Gor lic kim 
Spo czy wa na nim 47 Au stria ków i 13 Ro sjan zna nych z imie nia i na zwi ska.

Cmen tarz wo jen ny nr 56 w Sme re kow cu
Le ży na nim po cho wa nych 22 Au stria ków po le głych od lu te go do mar ca 1915 r.

oraz 1 Ro sja nin.
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PRO PO NO WA NE WY CIECZ KI GÓR SKIE

„…I scho dzi łem na zie mię za kwe stą
Przez skrzy dlą cą się bra mę Lac ko wej
I był Be skid, i by ły sło wa
Za nu rzo ne po pęp ki w cer kwi ba niach
Roz ło ży ście zło tych
Sma ga ją cych się wia trem do krwi”
(Woj ciech Bel lon)

Na opi sy wa nym te re nie jest wie le szla ków tu ry stycz nych i niezna ko wa nych

tras ide al nie na da ją cych się do spa ce rów lub dłuż szych wy cie czek gór skich. Za pre -

zen to wa ne po ni żej trasy są tyl ko niewiel ką czę ścią licz nych moż li wo ści i przy kła -

dem na samodzielne zor ga ni zo wa nie wy ciecz ki.

1. Ty licz – Hu za ry – Dzie lec – Lac ko wa – Ci gel ka -Wy so wa Zdrój. Czas przej ścia
ok. 8,45 godz.

Do Ty li cza moż na do je chać au to bu sa mi PKS z Kry ni cy, Po wroź ni ka lub Prze -

łę czy Hu ta (Krzy żów ka).

Wy ciecz kę roz po czy na my w ryn ku od po cząt ku czar ne go szla ku. Idzie my w kie -

run ku pół noc no -za chod nim sto ka mi Szwar co wej (790), a na stęp nie mi ja my Ja wo -

rzyn ki (826) i do cie ra my do po łą cze nia ze szla kiem zie lo nym. Czas przej ścia oko -

ło 45 min.

Opusz cza my czar ny szlak i da lej, na wschód la sem, a na stęp nie po la na mi szla -

kiem zie lo nym do cho dzi my po oko ło 1 godz. do dro gi Moch nacz ka – Ty licz w do -

li nie po to ku Moch nacz ka. Po przej ściu szo sy kie ru je my się da lej na wschód i głów -

nie po la na mi do cie ra my na Dzie lec (792). Od tej po ry idzie my szla kiem gra nicz -

nym, do łą cza jąc tym sa mym do zna ków czer wo nych. Idzie my głów nie la sem, prze -

cho dzi my przez Czertż (792) i po oko ło 3 go dzi nach, li cząc od do li ny Moch nacz -

ki, do cie ra my do Prze łę czy Be skid (644). Nieda le ko prze łę czy, na zbo czach Be ski -

du (702) zwa ne go rów nież Basz tą, do 1985 ro ku znaj do wa ły się oko py kon fe de ra -

tów bar skich wspo mi na ne w po przed nich roz dzia łach.

Od prze łę czy kie ru je my się da lej na wschód ku naj bar dziej stro me mu w Be ski -

dzie Ni skim, zna ko wa ne mu po dej ściu. Po dosyć wy czer pu ją cej wspi nacz ce trwa ją -

cej oko ło 1,5 godz. do cie ra my na naj wyż szy szczyt po pol skiej stro nie Be ski du Ni -

skie go – Lac ko wą (997).
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Zej ście z Lac ko wej w kie run ku Prze łę czy Pu ła skie go, gdzie źró dła swo je ma

rze ka Bia ła, rów nież jest bar dzo stro me. Po cząt ko wo szlak scho dzi w kie run ku po -

łu dnio wo -wschod nim, a na stęp nie pół noc no -wschod nim. Przez wy żej wy mie nio ną

prze łęcz wio dła kie dyś dro ga z nie ist nie ją cej już Bie licz nej do sło wac kiej wsi Ci -

gel'ka. W oko li cach za cho wa ły się jesz cze śla dy osiem na sto wiecz nych oko pów gra -

nicz nych. Szlak, cią gle wzdłuż gra ni cy, pro wa dzi nas te raz znów stro mym po dej -

ściem na Ostry Wierch (938). Czas przej ścia oko ło 1 godz.

Ze szczy tu, wciąż za zna ka mi zie lo ny mi i czer wo ny mi wzdłuż gra ni cy pol sko -

-sło wac kiej, idzie my na Ci gel kę (805). Scho dząc z gó ry do cho dzi my do tu ry stycz -

ne go przej ścia gra nicz ne go, gdzie już tyl ko szla kiem zie lo nym, w kie run ku pół noc -

no -wschod nim, do cho dzi my do Wy so wej po oko ło 1,5 godz. 

2. Moch nacz ka – Mi zar ne – Ba ni ca – Zie lo na Lip ka – Hań czo wa. Czas przej ścia
ok. 4,30 godz.

Do Moch nacz ki do je chać moż na z Ty li cza, Krzy żów ki al bo pie szo z Kry ni cy

przez Hu za ry lub Ja ku bik (ok. 1,45 godz.).

Wy ciecz kę za czy na my na przy stan ku PKS. Je ste śmy na Głów nym Szla ku Be -

skidz kim im. Ka zi mie rza So snow skie go, szlak ozna ko wa ny jest ko lo rem czer wo -

nym. Kie ru je my się nim w kie run ku pół noc no -wschod nim, po la na mi na sto ki Mi -

zar ne go (770). Za na mi wi dok na Hu za ry (864), Ja wo rzy nę (899) i Ja wo rzy nę Kry -

nic ką (1114). Przed wej ściem do la su mi ja my sza łas. Da lej szlak mi ja szczyt Mi zar -

ne go prze cho dząc przez płyt kie sio dło i da lej, czę ścio wo la sem, a póź niej po la na mi

scho dzi do wsi Ba ni ca – stąd wi do ki na Ba nic ką Gó rę (694), Ża bi niec (684) i Zie -

lo ną Lip kę (783). Pa trząc w kie run ku po łu dnio wo -wschod nim wzrok przy ku wa

wy róż nia ją ca się, naj wyż sza po pol skiej stro nie gó ra Be ski du Ni skie go – Lac ko wa

(997). Prócz roz le głej ko py Lac ko wej wi dzi my Bia łą Ska łę (903) i Ostry Wierch

(930). Do Ba ni cy scho dzi my w re jo nie no wej as fal to wej dro gi bie gną cej z Czyr nej

– Wy żnej. Cha rak te ry stycz nym ele men tem te go miej sca są sto ją ce rzeź by kil ku me -

tro wej wy so ko ści. Jest to owoc ple ne ru, któ ry od był się tu w sierp niu 2006 ro ku w ra -

mach I Mię dzy na ro do we go Ty go dnia Wie lo kul tu ro we go w Ba ni cy zor ga ni zo wa ne go

przez Fun da cję Edukacji Medycznej, Promocji Zdrowia, Sztuki i Kultury „Ars Me -

dica”. Tak że z ini cja ty wy Fun da cji po wsta je w tym miej scu Wielokultu rowe Cen trum

Pro mo cji Sztu ki i Kul tu ry (będą się w nim mieściły m.in. galeria i muzeum, miejsca

pracy twórczej dla artystów z całego świata, wielokulturowy skansen, wielokultu -

rowy uniwersytet ludowy i in.). Czas doj ścia z Moch nacz ki oko ło 1 godz.

Ze wsi szlak pro wa dzi nas da lej na wschód i łą ka mi mię dzy są sied ni mi i rów -

ny mi wy so ko ścią szczy ta mi (627) Sol dy wiec i Hir ki do do li ny Bia łej. Prze kra cza -

my po tok i znaj du je my się na dro dze w kie run ku Izb. Czas przej ścia oko ło 1 godz.
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Po chwi li skrę ca my w le wo do do lin ki po to ku Lip ka i idzie my la sem w gó rę

do li ny aż do prze łę czy po mię dzy Zie lo ną Lip ka (783) a są sied nim wzgó rzem o wys.

866 m. Na stęp nie w dół, za zna ka mi, wy cho dząc z la su wi dzi my w do le li czą cą

oko ło 20 miesz kań ców osa dę Rop ki i wzno szą ce się nad nią Si wej kę (785) i Bi za -

ny (740). Wkrót ce do zna ków czer wo nych do cho dzą zna ki żół te (od Ostre go Wier -

chu), a na stęp nie nie bie skie (z Wy so wej) i tu koń czą się żół te. Od szo sy bie gną cej

do Izb, po oko ło 1,45 godz. do cho dzi my do Ro pek.

Idąc za zna ka mi czer wo ny mi i nie bie ski mi idzie my dro gą przez osa dę mi ja jąc

nie wiel ki sztucz ny staw, a przed na mi po le wej stro nie wzno si się ma syw Dziel ca

(717). Da lej szlak nie bie ski od bi ja ku pół noc ne mu za cho do wi i pro wa dzi na po -

dłuż ny grzbiet Dziel ca. Nam do Hań czo wej czer wo nym szla kiem zo sta ło już tyl -

ko 3,5 km. Z Ro pek do Hań czo wej czas przej ścia oko ło 45 min.

3. Na Ko zie Że bro (847)
Wa riant I: Hań czo wa – Ko zie Że bro. Czas przej ścia ok. 1,30 godz.
W Hań czo wej za zna ka mi czer wo ny mi prze cho dzi my przez mo stek na Ro pie

i w gó rę po to ku kie ru je my się na po łu dnio wy wschód. Po oko ło 30 min. mar szu

szlak nie co od cho dzi od po to ku i da lej, w gó rę, pro wa dzi la sem do miej sca gdzie

za czy na się stro me po dej ście na Ko zie Że bro. Przed szczy tem do szla ku czer wo ne -

go do cho dzi szlak zie lo ny. Na szczy cie szla ki się roz cho dzą

Wa riant II: Re gie tów – Ko zie Że bro. Czas przej ścia ok. 1,45 godz.
Za czy na my w Re gie to wie Niż nym idąc na po łu dnie szo są. Po na szej le wej

stro nie wzno si się Ro tun da (771), a po prze ciw nej cel na szej wy ciecz ki. Po oko -

ło 15 min. do cho dzi my do miej sca, gdzie szo sę prze ci na czer wo ny szlak bie gną cy

ku po łu dnio we mu za cho do wi na Ko zie Że bro i na Ro tun dę w prze ciw nym kie run -

ku. Za czy na się tu tak że żół ty szlak bie gną cy do tu ry stycz ne go przej ścia gra nicz ne -

go. My skrę ca my w pra wo i po cząt ko wo po la na mi, ła god nie pod gó rę, a na stęp nie

dość stro mo przez las do cie ra my do szczy tu. Tu szlak czer wo ny krzy żu je się z zie -

lo nym. Czas przej ścia od dro gi oko ło 1,30 godz.

Wa riant III: Skwirt ne – Skał ka – Ko zie Że bro. Czas przej ścia ok. 1,50 godz.
We wsi Skwirt ne idąc szla kiem zie lo nym mi ja my drew nia ną cer kiew, przy któ -

rej znaj du je się sta ry, łem kow ski cmen tarz. Na stęp nie skrę ca my w le wo i dro gą

przez po la ny zdo by wa my zbo cza Skał ki (820). Gdy wcho dzi my do la su szlak sta je

się coraz bar dziej stro my aż do szczy tu. Ze szczy tu scho dzi my na ma łą prze łęcz,

gdzie do szla ku zie lo ne go do cho dzi czer wo ny z Hań czo wej. Da lej oba szla ki pro -

wa dzą na szczyt Ko zie go Że bra.

Wa riant IV: Wy so wa – Ko zie Że bro. Czas przej ścia ok. 1,50 godz.
Z cen trum uzdro wi ska zie lo nym szla kiem idzie my mię dzy ośrod ka mi wy po -
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czyn ko wo -sa na to ryj ny mi na pół noc ny wschód. Gdy mi ja my ko ściół, szlak pro wa -

dzi le śną dro gą. Mi ja my zbior nik wod ny, a na stęp nie ostat nie za bu do wa nia ośrod -

ka Be skid. Da lej szlak opusz cza dro gę wcho dząc ścież ką w głąb Do li ny Ło pa ciń -

skie go, a na stęp nie zmie nia kie ru nek na pół noc ny, z za chod nim od chy le niem i stro -

mym po dej ściem do cie ra my na szczyt Ko zie go Że bra.

Z Ko zie go Że bra moż na zejść na ty le spo so bów na ile moż na na nie wyjść,

więc kom bi na cji jest wie le.

BA NI CA

Ma low ni czo po ło żo na wieś w do li nie po to ku o tej sa mej na zwie u pod nó ża

rów nych wy so ko ścią szczy tów, Soł dy so wiec i Hir ki (627) od wscho du, Ki cze ry

(660) od pół noc ne go za cho du i ła god nie opa da ją cych sto ków Mi zer ne go (770)

od po łu dnio we go za cho du. Le ży w gmi nie Uście Gor lic kie w po wie cie no wo są dec -

kim, na za chod niej gra ni cy z gmi ną Kry ni ca -Zdrój.

Na zwa wsi po ło żo nej na wschod niej ru bie ży bi sku pie go Pań stwa Mu szyń skie -

go po cho dzi praw do po dob nie od sło wa ba nia – ko pal nia, dół. A mo że ma zwią zek

z ro dem Ba nic kich…? Wia do mo bo wiem, iż we wsi miesz ka li Ba nic cy. 

W 1574 ro ku bi skup kra kow ski Fran ci szek Kra siń ski nadał przy wi lej lo ka cyj -

ny Iwa no wi ze Śniet ni cy, a był on sy nem Jaś ka – soł ty sa Śniet ni cy. Tu tej sza lud -

ność trud ni ła się głów nie tkac twem i fo lo wa niem płót na. Ba ni ca uwa ża na by ła

za naj uboż szą ze wsi na te re nie bi skup czy zny i na le ża ła do dóbr bi sku pich po cza -

Takie elementy jak ta, stojąca w polu kapliczka

w Banicy nadają niespotykany nigdzie urok

pieszych wędrówek (fot. D. Kaczorek)
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sy roz bio rów, po tem prze szła w rę ce au striac kie, a pod ko niec XVII wie ku sta ła się

wła sno ścią Sie mień skich, Le wic kich i Ster neg gów.

Z in wen ta rza z 1668 ro ku wia do mo, że w Ba ni cy go spo da ro wa ło 22 kmie ci

na 15 ła nach zie mi. Zaś w 1881 ro ku wieś iczy ła 73 go spo dar stwa, któ re za miesz -

ki wa ło 449 Łem ków.

W cza sie I Woj ny Świa to wej Ba ni ca zna la zła się na li nii fron tu mię dzy wal czą -

cy mi ze so bą woj ska mi ca ra i ce sa rza. Za cię te wal ki trwa ły tu od stycz nia do ma -

ja 1915 ro ku. W dniach 2-5 ma ja pod Gor li ca mi prze rwa ny zo stał front ro syj ski.

W Bi twie pod Gor li ca mi po le gło ty sią ce Ro sjan i Au stria ków.

W la tach 1930-37 funk cjo no wa ła tu czy tel nia im. Mi chał Kacz kow skie go.

W ro ku 1936 za miesz ki wa ło wieś 131 ka to li ków i 361 pra wo sław nych.

Po dru giej woj nie świa to wej w ra mach Ak cji Wi sła wy sie dlo no tu tej szą lud ność

łem kow ską. Nie ba wem po ja wi li się no wi osad ni cy z te re nu Są dec czy zny i Pod ha la.

Moż li we, że Ba ni ca by ła dzier ża wio na od bi skup stwa, o przy na leż no ści wsi

do raj ców miej skich Bie cza mó wi bo wiem Re jestr Po bo ro wy z 1680 ro ku.

Od po cząt ku ist nia ła tu pa ra fia grec koka to lic ka, jej ist nie nie po twier dza bi skup

Ty lic ki w 1659 ro ku. Do pa ra fii na le żał przy sió łek – nie ist nie ją ce już dziś Czer tyż -

ne. Pierw sza cer kiew w Ba ni cy po wsta ła pod ko niec XVI wie ku. Obec na świą ty nia

p. w. Św. Ko smy i Da mia na wznie sio na zo sta ła w II po ło wie XVII i jest już czwar -

tą w tym miej scu. W 1898 ro ku cer kiew stra ci ła pier wot ny wy gląd, zo sta ła grun -

tow nie prze bu do wa na, prze kształ co no m.in. dach nad na wą. Ko lej ne pra ce re no wa -

cyj ne mia ły miej sce la tach 1922 i 1966.

W la tach 80-tych, za cza sów pro bo stwa ks. Mie czy sła wa Cze ka ja, ba nic kiej

cer kwi przy wró co no gon to we po kry cie ścian. Pod czas tych prac pro boszcz od krył

iko ny po cho dzą ce m.in. z pierw sze go iko no sta su z XVI wie ku.

Cer kiew w Ba ni cy (autor obrazu Oksa na Czmi len ko, olej na płót nie)
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W 1985 ro ku, w dwa la ta po ob ję ciu pro bo stwa przez ks. Cze ka ja, pa ra fia

w Ba ni cy uho no ro wa na zo sta ła pierw szą na gro dą Mi ni ster stwa Kul tu ry i Sztu ki dla

naj lep sze go użyt kow ni ka za byt ków drew nia nych.

Cer kiew w Ba ni cy peł ni dziś funk cję rzym sko ka to lic kie go ko ścio ła pa ra fial ne -

go. Jej do kład niej szy opis znaj du je się w czę ści do ty czą cej Be ski du Ni skie go w roz -

dzia le „Za byt ki”.

Dziś Ba ni ca li czy 45 go spo darstw, na któ rych ży je oko ło 270 miesz kań ców. To

wła ści wie po ło wa licz by miesz ka ją cych tu przed II Woj ną Świa to wą.

CZYR NA

Wieś w gmi nie Kry ni ca -Zdrój w po wie cie no wo są dec kim. Po ło żo na w do li nie

po to ku Czyr nian ka, oto czo na Ki czo rą (660) i Ba nic ką Gó rą (694) od wscho du,

Wier chem (638) od pół no cy, ła god ny mi sto ka mi szczy tów Har nia ków Wierch (768)

i Roz dzie le (789) od za cho du i Pio ru nem (743) od po łu dnia. 

Hi sto ria Czyr nej się ga ro ku 1574. Wte dy Szy mon ze Śniet ni cy, na pod sta wie

przy wi le ju bi sku pa kra kow skie go Fran cisz ka Kra siń skie go ulo ko wał na te re nie ów -

cze sne go Pań stwa Mu szyń skie go wieś o na zwie Czerm ne. Na zwa praw do po dob nie

wy wo dzi się od sta ro sło wiań skie go sło wa czyrm – ro bak. Wieś za miesz ki wa ła

w więk szo ści lud ność Łem kow ska. W do ku men tach z 1683 ro ku, obok ru siń skich

ist nie ją tak że na zwi ska wę gier skie. Czyr na uwa ża na by ła nie gdyś za ośro dek tkac -

twa, dzia ła ła tu ma ła ma nu fak tu ra.

Wia do mo, że w XVII wie ku ist nia ła tu cer kiew, nie ste ty po dwóch stu le ciach

spło nę ła do szczęt nie. W cer kwi znaj do wał się dzwon z 1650 ro ku od la ny przez lu -

XIX-wieczny spichlerz na terenie plebanii (fot. D. Kaczorek)
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dwi sa rza z Pro szo wa Grze go rza Wie da. W 1892 ro ku wznie sio no no wą świą ty nię

we dług pro jek tu au striac kie go ar chi tek ta po cho dze nia fran cu skie go De la vo. Ma low -

ni cza cer kiew p.w. Św. Pa rak se wy w Czyr nej na wią zu je do sty lu za chod nio łem -

kow skie go, róż ni się jed nak ze wnętrz nie od in nych na tym te re nie.

Jest to bu dy nek trój dziel ny, jed no na wo wy, z wie żą kon struk cji słu po wej wzno -

szą cej się nie nad ba biń cem, a nad kruch tą, na wa świą ty ni zaś przy kry ta jest skle pie -

niem becz ko wym. Wnę trze utrzy ma ne czę ścio wo w tra dy cji cer kiew nej, XX -wiecz -

ny iko no stas (wy ko na ny w cza sie re mon tu ok. 1933 ro ku), w pół noc no -wschod nim

na roż ni ku na wy oł ta rzyk z II poł. XVII w. Cha rak te ry stycz ną ce chą cer kwi w Czyr -

nej jest mu ro wa na z ka mie nia dzwon ni ca w sty lu ar ka do wym z prze ło mu XIX/

XX wie ku. W po bli żu cer kwi znaj du je się ple ba nia z XIX-wiecz nym spi chle rzem.

Bu do wą cer kwi kie ro wał ks. Kon stan ty no wicz, je go grób znaj du je się na sta -

rym cmen ta rzu odzie lo nym po to kiem od no we go cmen ta rza i cer kwi. W la tach 70-

tych i 80-tych ubie głe go stu le cia za spra wą ks. Mie czy sła wa Cze ka ja wnę trze świą -

ty ni od zy ska ło pier wot ny wy gląd. Ks. Cze kaj za słu żył się wy jąt ko wo nie jed nej cer -

kwi w oko li cy, do ko nał re no wa cji m.in. w Ba ni cy, Bru na rach, Le lu cho wie i Mi li ku.

Od 1951 ro ku cer kiew peł ni funk cję ko ścio ła rzym sko ka to lic kie go.

W Czyr nej w okre sie mię dzy wo jen nym ist nia ła czy tel nia im. Mi cha ła Kacz -

kow skie go. Po wy sie dle niach w la tach 1945-47 w miej sce wy sie dlo nych

mieszkańców za czę ła się osie dlać lud ność z te re nu Są dec czy zny.

Obec nie w Czyr nej miesz ka dwa ra zy mniej lu dzi niż przed woj ną – ok. 45 go -

spo darstw.
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UCZEST nI CY I MIĘ DZY nA RO DO WE GO PLE nE RU

RZEŹ BIAR SKO-MA LAR SKIEGO W BA nI CY

(20-28 sierpnia 2006 r.)

Ka zi mierz Ba sta

Twór ca – rzeź biarz lu do wy. Po cho -

dzi z ro dzi ny rol ni czej – stąd głów ną te -

ma ty ką Je go twór czo ści jest tra dy cja

i kul tu ra chłop ska, a tak że sa kral na.

Uczest nik licz nych ple ne rów i wy -

staw. Szczy ci się, że Je go rzeź by przy -

ję li wiel cy lu dzie, ta cy jak Pa pież Jan

Pa weł II, Pre zy dent RP Alek san der

Kwa śniew ski i wie lu in nych. Je go twór-

czość zdo bi ga le rie i miesz ka nia pry -

wat ne w wie lu kra jach świa ta, w tym

m.in. w Niem czech, Ka na dzie, Au -

stra lii czy Ja po nii.

Otrzy mał wie le na gród i wy róż -

nień re gio nal nych i ogól no pol skich.

Ak tyw ny spo łecz nik – był sa mo -

rzą dow cem przez 4 ka den cje, a tak że

Ko men dan tem Ochot ni czej Stra ży

Po ża rnej. 
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Jo lan ta Bul zak

Uro dzo na w Mi cho wie. Ukoń czy ła Aka de mię Me dycz -

ną w Lu bli nie, tu spe cja li zo wa ła się w pe dia trii, a na stęp -

nie w me dy cy nie ro dzin nej. Oprócz dzia łal no ści me dycz -

nej zaj mu je się twór czo ścią ar ty stycz ną. Jest ma lar ką

i po et ką. Pu bli ko wa ła wier sze w róż nych cza so pi smach,

m.in. w „Po rad ni ku Le ka rza Prak ty ka”. Wier sze zo sta ły

włą czo ne do zre ali zo -

wa ne go przez stu den -

tów Wyż szej Szko ły

Biz ne su – Na tio nal -

-Lo uis Uni ver si ty

w No wym Są czu, pro -

gra mu mu zycz ne go

„Jazz Ca fe”. Ma na

swo im kon cie udział

w ma lar skich wy sta -

wch in dy wi du al nych

i zbio ro wych, a tak że

au tor skie wie czo ry po -

etyc kie. Jej ob ra  zy zdo -

bią wie le pry wat nych

ko lek cji.

Pro wa dzi Nie pu -

blicz ny Za kład Opie ki

Zdro wot nej w Gród ku

nad Du naj cem. Jest

mę żat ką i mat ką trzech

sy nów. Miesz ka i two -

rzy w Świ niar sku ko ło

No we go Są cza. 
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Pau li na Cheł mec ka

Uro dzo na w 1987 ro ku w Gor li -

cach. Uczen ni ca Li ceum Pla stycz ne -

go im. Ja na Ma tej ki w No wym Wi -

śni czu. Zaj mu je się głów nie ce ra mi ką

ar ty stycz ną i ma lar stwem, a tak że

rzeź bą i fo to gra fią. Uczest nicz ka wy -

staw i ple ne rów oraz kon kur sów kra -

jo wych i mię dzy na ro do wych. Pra ce

Pau li ny in spi ro wa ne są głów nie prze -

pla ta ją cą się kul tu rą pol sko -łem kow -

ską, bę dą cą spe cy ficz nym ele men tem

re gio nu, w któ rym miesz ka. Wie le in -

spi ra cji i na tchnie nia czer pie tak że

z czę stych wę dró wek gór skich. Jej

za in te re so wa nia ar ty stycz ne nie koń -

czą się na dzie dzi nach pla stycz nych,

jest człon kiem łem kow sko -po gó rzań -

skie go chó ru „Zor ja” z Uścia Gor lic -

kie go (Paulina podczas próby chóru 

– zdjęcie poniżej).
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Oksa na Czmi len ko

Uro dzo na w 1963 ro ku na Ukra inie. Czło nek Lwow -

skie go Związ ku Ma la rzy. W swej twór czo ści naj wię cej

cza su po świę ca pej za żom i mar twej na tu rze. Chęt nie tak -

że uwiecz nia ar chi tek -

tu rę w ma lo wa nych

przez sie bie pej za żach

i lu dzi, za rów no w for -

mie por tre tu, jak i ak -

tu. Się ga głów nie po

olej i pa ste le. Ce chą jej

ma lar stwa jest szcze-

gól ne po etyc kie trak to -

wa nie świa ta i bar wy.

Uczest nicz ka wie -

lu wy staw ogól no ukra -

iń skich i mię dzy na ro -

do wych, m.in. „Je sien -

ny Sa lon” we Lwo wie.

Ple ner w Ba ni cy nie jest

jej pierw szym ple  ne rem

w Pol sce. Pra ce Oksa ny

znaj du ją się licz nych ko -

lek cjach pry wat nych

w kra jach Eu ro py, a tak -

że Ame ry ki i Au stra lii.

Zdo bią tak że ścia ny licz -

nych ga le rii i mu ze ów.
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Ha li na Iwasz kiw

Po cho dzi z Ukra iny. Ar ty sta – ma larz, ab sol went ka

Aka de mii Sztuk Pięk nych we Lwo wie. Uczest nicz ka

wie lu ple ne rów i wy staw, m.in. w Łuc ku, Wło dzi mie rzu

Wo łyń skim, Tar no po lu, a tak że w Par cze wie, Lu bli nie,

So snow cu i Cheł mie. W la tach 2003-2005 bra ła udział

w mię dzy na ro do wej wy  sta wie „Je sien ny Sa lon” w Pa ła cu

Sztuk Pięk nych we Lwo -

wie. Te ma ty ką jej prac są

głów nie por tre ty, mar twa

na tu ra i pej za że, na któ rych

dą ży do stwo rze nia ko lo -

ry stycz nych me lo dii. Za -

wo do wo zwią za na z pra cą

pe da go gicz ną w Szko le

Sztuk Pięk nych dla Dzie ci

w Łuc ku. Do suk ce sów

za wo do wych za li cza na -

gro dę Grand Prix w mię -

dzy na ro do wym kon kur sie

„Uczeń – Na uczy ciel”

w Bre stie w 2005 ro ku.

Jest tak że au tor ką sce no -

gra fii do 10 spek ta kli

w Te atrze La lek w Łuc ku.

Ob ra zy Ha li ny znaj du ją

się w licz nych pry wat -

nych ko lek cjach w wie lu

kra jach Eu ro py, m.in.

w An glii, Fran cji, Buł ga -

rii, a tak że w Izra elu i Ka -

na dzie.
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Do mi nik Ka czo rek

Uro dzo ny w 1983 ro ku w Kry ni cy. Ta ter nik, gro to łaz

i przy rod nik. Z wy kształ ce nia tech nik ży wie nia, za wo do -

wo pra cow nik wy -

so ko ścio wy. Upra -

wia ma lar stwo i fo -

to gra fię ana lo go wą,

głów nie przy rod ni czą i re por ta żo wą. Ulu bio -

na tech ni ka ma lar ska to olej, choć wie le cza -

su po świę ca tak że pa ste li. Pra ce czę sto in spi -

ro wa ne twór czo ścią przed sta wi cie li re ali -

zmu fan ta stycz ne go oraz dzie ła mi li te rac ki -

mi, któ rych frag men ty by wa ją nie raz tak że

ty tu ła mi ob ra zów. Rza dziej ma lu je pej za że,

kwia ty, mar twą na tu rę lub tp. Na swo im kon -

cie ma pięć wy  staw in dy wi du al nych i dwie

po ple ne ro we. Sztu ka to, obok gór, jed -

na z wie lu Je go pa sji. Od dwóch lat do za in -

te re so wań do łą czy -

ło tak że dzien ni kar -

stwo. Ma lar stwem

i fo to gra fią pod -

trzy  mu je tra dy cje

ro dzin ne. Obec nie

miesz ka w War sza -

wie. Za an ga żo wa ny

w dzia łal ność Fun -

da cji Edu ka cji Me -

dycz nej, Pro mo cji

Zdrowia, Sztu ki 

i Kultury ARS-ME -

DICA
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Edward 

Ka czo rek -Mo dze lew ski

Uro dzo ny w 1950 ro ku w Dzier żo nio wie. Już ja ko

uczeń Pań stwo we go Li ceum Sztuk Pla stycz nych w Czę -

sto cho wie wy sta wiał swo je pra ce na kry nic kim dep ta ku

i tak po zo sta ło do dziś. Uczest nik wie lu wy staw i ple ne -

rów. Z pędz lem nie roz sta je się na wet na dzień, w do słow nym te go zna cze niu. Two -

rzy przede wszyst kim w tech ni ce

olej nej, ale się ga tak że po tusz,

akwa re le i ołó wek. Te ma ty ka do -

mi nu ją ca to pej zaż i miej sco wa

ar chi tek tu ra. Czę sto sto so wa ny

styl mo no chro ma tycz ny uka zu je od bior -

cy, jak wie le od cie ni moż na wy do być

z ko lo ru. Je go klien ta mi by ły fir my i in -

sty tu cje oraz klien ci in dy wi du al ni nie mal

z ca łe go świa ta. Od po nad trzy dzie stu lat

miesz ka i ma lu je w Kry ni cy, ar ty stycz nie

zwią za ny tak że z in ny mi mia sta mi.

81



Jó zef Ka lisz

Uro dzo ny w 1952 ro ku w Piń czo -

wie. Wy kształ ce nie tech nicz ne bu dow -

la ne. Upra wia ma lar stwo, rzeź bę oraz

haft ar ty stycz ny. Obok pej za ży i por tre -

tów do mi nu ją cą te ma ty ką prac są sce ny

hi sto rycz ne. Je go dzia łal -

ność ar ty stycz ną sta no wi

tak że pro jek to wa nie i szy -

cie stro jów hi sto rycz nych

i two rze nie, z za ska ku ją cą

pre cy zją i do kład nością,

ozdób z piór i ko ra li ków.

Twór czość in spi ro wa na

głów nie Dzi kim Za cho -

dem i kul tu rą In dian Ame -

ry ki Pół noc nej, któ ra jest

wiel ką pa sją ar ty sty. Uczest -

nik ple ne rów i wy staw.

W ra mach Ty go dnia Kul tu -

ry Chrze ści jań skiej pre zen -

to wa ne by ły je go pra ce

w ka to wic kich ko ścio łach.

Je go ob ra zy i rzeź by zdo bią

ścia ny m.in. w Pol sce oraz

w Ka na dzie i Niem czech.

Miesz ka oraz two rzy w Ka -

to wi cach.
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Jó zef Ko larz

Jó zef Ko larz rzeź bić za czął dwa dzie ścia lat te mu.

Pierw szym ma te ria łem, w któ rym przy szło mu pra co wać by -

ło drew no, póź niej się gnął po sól wy do by wa ną w ko pal ni so -

li w Boch ni. W ta kie

rzeź by mu  siał wło -

żyć nie tyl ko wszyst -

kie swo je si ły, ale

tak że ser ce. Sól jest

bo wiem wy jąt ko wo trud nym ma te ria łem.

Jó zef Ko larz po raz pierw szy zo stał za uwa -

żo ny pod czas kon kur su or ga ni zo wa ne go przez

ko pal nię na wy ko na nie rzeź by dla Pa pie ża.

Kon kurs wy grał, a rzeź ba po je cha ła do Wa ty ka -

nu. Póź niej by ło mnó stwo na gród i wy róż nień.

Swo ją twór czość pre zen to wał na wy sta wach,

w mu ze ach. Wie le prac znaj du je się też w pry -

wat nych ko lek cjach w kra ju i za  gra ni cą.

Obec nie jest ren ci stą, ca ły wol ny czas po -

świę ca swo jej ży cio wej pa sji.

Tra dy cja chrze ści jań ska i gór ni cza,

przy ro da oraz miej sco wy folk lor sta no wią

in spi ra cję dla rzeź bia rza. W je go do rob ku

znaj du ją się rzeź by prze strzen ne lu dzi,

zwie rząt, świąt ków, pła sko rzeź by o te ma -

ty ce re li gij nej i zwią za nej z gór ni czą pro fe -

sją, a tak że przed mio ty co dzien ne go użyt -

ku, tj. wa zo ny, ze ga ry z ku kuł ką, ży ran do -

le, wy koń cze nia scho dów, ra my lu ster itp.
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Yuriy Koval skyy

Uro dzo ny w 1957 ro ku we

Lwo wie. Stu dia na Wy dzia le Kon -

ser wa cji Aka de mii Sztuk Pięk nych

w Wil nie. Brał udział w pra cach

kon ser wa tor skich w Wil nie, Pe ters -

bur gu, Mo skwie i Lwo wie. Ilu stra -

tor ksią żek i cza so pism. Yuriy zaj -

mu je się głów nie ma lar stwem mi -

nia tu ro wym na je dwa biu, akwa re lą

oraz gra fi ką. Je go pra ce znaj du ją

się w ko lek cjach pry wat nych m.in.

na Wę grzech, w Ro sji, Fran cji,

USA, Ka na dzie, Au strii.
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Jan Le śniak

Uro dzo ny w 1960 ro ku w Przy szo wej. Ab sol went

Tech  ni kum Bu dow nic twa Re gio nal ne go w Za ko pa nem.

Od 1990 ro ku peł ni służ bę w od no wio nych struk tu rach po -

li cji w No wym Są czu. Upra wia ma lar stwo i rzeź bę. Czło -

nek To wa rzy stwa Przy ja ciół Sztuk Pięk -

nych w No wym Są czu. Uczest nik wy -

staw i prze glą dów twór czo ści re gio nal -

nej, lau re at wie lu na gród.

In spi ra cją do pra cy twór czej jest ota -

cza ją ca Go, sze ro ko ro zu mia na przy ro da

oraz nie ty po we za cho wa nia czło wie ka we

współ cze snym świe cie. Z sen ty men tem

od no si się do prze szło ści po ka zu jąc mi -

nio ne cza sy. Jak wie lu ar ty stów po sia da

rów nież in ne uzdol nie nia. Po tra fi do brze

ga wę dzić i ba wić to wa rzy stwo, a Je go re -

per tu ar przy śpie wek jest nie ogra ni czo ny.

Pró bu je tak że sił w po ezji, któ ra po wsta -

je z Je go „roz mów” z przy ro dą. Miesz ka

w Przy szo wej -Ber dy cho wie z żo ną, po lo -

nist ką i sied mior giem dzie ci.Jan leśniak z żoną i synem
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An drzej Pisz czek

Urodzony w Krynicy. Studia w Kakowie.

Organizator i uczestnik wielu plenerów malarskich i

rzeźbiarskich, których efekt podziwiać można m.in. na

krynickim deptaku. Tu też od lat wystawia swoje prace

u w i e c z n i a j ą c e

zarówno okoliczny

pejzaż, jak i architek -

tu rę. Sto so wa ne przez

An drze ja tech ni ki to

ry su nek, akwa re la i ma -

lar stwo olej ne. Uczest -

nik licznych wy staw

zbio ro wych i in dywi -

du al nych w wie lu miej -

scach w Pol sce i za

gra ni cą. 
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Emil Mo ise Szal la

Po cho dzi z Ru mu nii. Ukoń czył Aka de mię Sztuk Pięk -

nych im. N. Gri go rie scu w Bu ka resz cie. Sce no graf, gra fik

i ma larz. Czło nek Związ ku Ar ty stów Ru muń skich. W 1960

ro ku za czął pra co wać ja ko sce no graf w te atrze w Bu ka -

resz cie, jed no cze śnie współ pra co wał z te atra mi in nych

miast. Pro jek to wał in sce ni za cje, de ko ra cje i ko stiu my do

spek ta kli dra ma tycz nych, es tra do wych, lal ko wych i lu do wych (po nad 300). Współ -

pra co wał też z Te atrem Pol skim w Byd gosz czy i Te atrem Baj Po mor ski z To ru nia.

W tym okre sie re ali zo -

wał rów nież pro jek ty

pla ka tów i ilu stra cje. Ja -

ko ma larz i gra fik miał

kil ka in dy wi du al nych

wy staw oraz brał udział

w wy sta wach zbio ro -

wych. Uczest nik po nad

15 ple ne rów mię dzy na-

ro do wych, m.in. w Pol -

sce, Niem czech, Fran cji,

Cze cho sło wa cji i na Ukra -

inie. Współ pra co wał z ga -

le ria mi z Fran cji, Pol ski

i Ru mu nii. W 1992 ro ku

otrzy mał na gro dę Grand

Prix de Ju ry po wy sta wie

w Ca en we Fran cji. Ob ra zy

Emi la znaj du ją się w ko -

lek cjach nie mal na ca łym

świe cie.

87



Ja nusz Wiel gus

Uro dzo ny w 1962 ro ku. Rzeź bą w drew -

nie zaj mu je się od 25 lat. Po dej mo wał pró by

ma lar stwa na płót nie, ale od na lazł się wy ko -

rzy stu jąc na swo je wi zje drew no. Miał zo stać

le śni kiem, ale służ ba woj sko wa zmie ni ła je -

go za in te re so wa nia. Tam wła śnie za czął

z kloc ków cza ro wać róż ne for my ar ty stycz -

ne. Po od by ciu służ by woj sko wej „przy jął się”

do pra cow ni rzeź biar skiej, gdzie do pra co wał

wła sny warsz tat pra cy i na brał umie jęt no ści

w sztu ce po słu gi wa nia się róż ne go ro dza ju

dłu ta mi. Otwo rzył wła sną pra cow nię. Je go

rzeź by znaj du ją się w róż nych miej scach po łu -

dnio wej Pol ski: w Za ko pa nem, Kry ni -

cy Zdro ju, Bu ko wi nie Ta trzań skiej,

Szczaw ni cy. Zdo bią ga le rie, dep ta ki

i skle py, za wę dro wa ły rów nież na Po -

mo rze i za gra ni cę na sze go kra ju. Od

2000 r. bie rze udział w ple ne rach pro -

wa dzo nych przez róż ne in sty tu cje i pry -

wat nych spon so rów rę ko dzie ła lu do we -

go ma ją cych na ce lu pro mo cję twór czo -

ści lu do wej. Sto wa rzy sze nie Pro mo cji

i Roz wo ju Gmi ny Za kli czyn uho no ro -

wa ło go w 2000 r. Dy plo mem Uzna nia

dla Ar ty sty Rze mieśl ni ka. W tym też ro -

ku otrzy mał me dal Mia sta Prud ni ka

na III Wy sta wie Twór ców Lu do wych

i Rze mio sła Ar ty stycz ne go Po gra ni cza

Pol sko -Cze skie go. 2006 rok przy niósł

ko lej ną moż li wość re ali za cji ple ne ro -

wej – go ścił w Kry ni cy Zdro ju i Ba ni cy

na spo tka niu ar ty stów -rzeź bia rzy. 

88



To masz Woj cie szek

Uro dzo ny w 1970 ro ku w Kę dzie rzy nie-Koź lu.

W 1990 ro ku ukoń czył Li ceum Sztuk Pla stycz nych im.

Ja na Cy bi sa w Opo lu, a pięć lat póź niej na Aka de mii

Sztuk Pięk nych im.

Ja na Ma tej ki uzy skał

dy plom w pra cow ni

prof. Ma ria na Ko -

niecz ne go. Zaj mu je się ma łą for mą rzeź biar -

ska, jak i du żą w drew nie, ka mie niu, ce ra mi ce

i brą zie oraz ry sun kiem i ma lar stwem. Oprócz

te go kon ser wa cją dzieł sztu ki oraz wy ko ny wa -

niem wzo rów ar ty stycz nych dla prze my słu od -

lew ni cze go w brą zie i ce ra mi ce. Do swych

licznych osią gnięć ar ty stycz nych za li cza m.in.:

1995 r. – me dal Rek to ra Aka de mii za pra cę dy -

plo mo wą; 1994 r. – II miej sce w kon kur sie

na sta tu et kę „Mię dzy na ro do we go Fe sti wa lu Fil -

mów” w Kra ko wie; 1997 r. – grant fun da cji

„Eli za beth Gre en  shields” z Ka na dy; 1998 r.

– udział

w wy sta -

wie współ cze sne go me da lier stwa świa to we go

z oka zji XXVI Kon gre su Mię dzy na ro do wej

Fe de ra cji Me da lier skiej w Ha dze; 1999 r. –

wy  sta wa we Wro cła wiu „Współ cze sne Pol skie

Me da le Ar ty stycz ne – Na byt ki Mu zeum Sztu -

ki Me da lier skiej z lat 1990-1998”; 2005 – wy -

sta wa „40 lat Mu zeum Sztu ki Me da lier skiej”

we Wro cła wiu 1965-2005. 

Au tor me da lu oko licz no ścio we go dla mia -

sta Al wer ni – któ ry otrzy mał w 2003r. rów nież

Jan Pa weł II od Bur mi strza Gmi ny Al wer nia

Ja na Ry chli ka, a także wielu innych medali.
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Tu miesz ka li śmy … 

… a tu po wsta ły dzie ła

Za jazd „Zło ty Róg”

Oksa na Czmi len ko i Ha li na

Iwasz kiw „przy mie rza ją” się do

miej sca pra cy twór czej

„Mię dzy na ro do wa at mos fe ra” to wa rzy szy ła i mo bi li zo wa ła

twór ców

Drewno dla rzeźbiarzy zostało 

przywiezione na miejsce 
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Rzeź bia rze, co zro zu mia łe, mu sie li pra co wać na

miej scu i za wsze moż na by ło ich od wie dzić

Jan Le śniak roz po czy na pra cę nad rzeź bą,

któ ra nie tyl ko oka za ła się pięk na, ale tak że

naj wyż sza spo śród wy ko na nych pod czas 

Ple ne ru „Ba ni ca 2006”

To mek Woj cie szek pra co wał w róż nych po zy cjach –

po cząt ko wo „na sie dzą co” („Anioł” w po zy cji 

le zą cej), a póź niej sto jąc

Kazimierz Basta zadbał nawet o fryzurę 

stworzonej przez siebie postaci
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Ma la rze szu ka li miejsc in spi ra cji wę dru jąc po oko li cy

Józef Kolarz prosi o wspólną fotografię

Efekt 3-dniowych prac rzeźbiarskich (rzeźby jeszcze 

w pozycjach horyzontalnych)

Gość z Ukrainy, Oksana Czmilenko, preferowała

pracę w ciszy i spokoju

Józef Kalisz potrafił w takiej pozycji 

malować godzinami

Emil Moise Szalla niezmęczony ponad 40-godzinną

podróżą z Rumunii do Polski, wędrował po okolicy

poszukując tematów dla swoich obrazów
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Od ra na do zmierz chu pra ca, wie czo rem po waż ne dys ku sje między 

twór ca mi – ale tak że za ba wa przy ogni sku lub w re stau ra cji

Nie za bra kło „scen dra ma tycz nych” – or ga ni za tor

Ple ne ru Wie sław To ma szew ski, w „cy wi lu” le karz

chi rurg, udzie la spe cja li stycz nej po mo cy me dycz -

nej Ka zi mie rzo wi Ba ście

Wieczorne spotkania integracyjne 

pozostawiły wiele niezatartych wspomnień

Ko lej ny przy kład mię dzy na ro do we go zbra ta nia

– Ok sa na Czmi len ko i Ka zi mierz Ku lig w tań cu

Dyskusje i wymiana doświadczeń twórczych toczyły się na poziomie międzynarodowym (na zdjęciu

Jan Leśniak z Polski i Emil Moise Szalla z Rumunii) i rodzinnym (Edward Kaczorek- Modzelewski

podczas rozmowy z synem Dominikiem Kaczorkiem)
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Rodzina pp. Kuligów: Balbina, Kazimierz,

ich syn Piotr i córka Iwona

Od le wej: Mi ro sła wa Pa li szew ska (Vi ce

Pre zes Fun da cji Edu ka cji Me dycz nej,

Pro mo cji Zdro wia, Sztu ki i Kul tu ry ARS

ME DI CA), An drzej Pisz czek (pod czas

ple ne ru ar ty sta -ma larz, ale tak że 

nie oce nio ny do rad ca i or ga ni za tor), 

Ja ro sław Wojt czak (znaw ca hi sto rii

Ame ry ki Płn. – au tor 10 ksią żek nt. 

hi sto rii In dian i wo jen ko lo ni za cyj nych

– uczest ni czył w Ple ne rze w cha rak te rze

go ścia, ale dał się po znać tak że ja ko

pręż ny or ga ni za tor)

Emil, wy bit ny ma larz ru muń ski, nie miał so bie

rów nych tak że w za ba wie (na zdję ciu pró bu je 

po rwać do tań ca Ok sa nę i Ha li nę, uznane 

ma lar ki z Ukra iny. Pio trek Ku lig, or ga ni za tor 

Ple ne ru, wie le się przy tym na uczył

Dyrektor szkoły w Banicy – mgr Miron Michniak

Or ga ni za to rzy Ple ne ru, bez któ rych prze pro wa dze nie 

„I-go Wie lo kul tu ro we go Ty go dnia Ba ni ca 2006” nie by ło by moż li we
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Ma ry sia Ple wa (na zdję ciu po le wej – obok Pio tra

i Bal bi ny Ku li gów) – w stro ju or ga ni za cyj nym 

pod czas im pre zy folk lo ry stycz nej wień czą cej Ple ner

„Wo lon ta riu sze” z War sza wy – chwi la od po czyn ku,

moż na obej rzeć wy stę py ze spo łu folk lo ry stycz ne go:

od le wej Ar tur Ro daw ski, Ku ba To ma szew ski,

Mi chał To ma szew ski, Kin ga Ro daw ska

Jan Plewa z córką Teresą (na zdjęciu

obok Kazimierza Kuliga)

Pod su mo wa niem „I-go Międzynarodowego Ty go dnia Wie lo kul tu ro we go 

Ba ni ca 2006” i „I-go Mię dzy na ro do we go Ple ne ru Rzeź biar sko -

Ma lar skie go” była ca ło dnio wa im pre za folk lo ry stycz na …

Oficjalni goście i Patroni „I Międzynarodowego

Tygodnia Wielokulturowego Banica 2006”. Stoją

od prawej: Wójt Gminy Uście Gorlickie Dymitr

Rydzanicz, Burmistrz Gminy Krynica Zdrój Emil

Bodziony, Senator RP Stanisław Kogut.

Towarzyszą im uczestnicy Pleneru: Kazimierz

Basta i Jan Leśniak z małżonką 

Zaczęło się oficjalnie, chociaż nie bez kłopotów.

Otwierający uroczystość, Prezes Fundacji ARS

MEDICA dr n. med. Wiesław Tomaszewski, nie

dokończyłby przemówienia bez pomocy 

Dyrektora Mirona Michniaka, który dysponował

obszer nym parasolem
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Burmistrz Emil Bodziony

Przemawiali:

Wójt Dymitr Rydzanicz, 

a senator S. Kogut udzielił także wywiadu TV

Gorlickiej

Prezes Wiesław Tomaszewski pełnił rolę 

gospodarza: na zdjęciach w rozmowie z 

Senatorem RP S. Kogutem i gościem Pleneru,

poetą JackiemLubart-Krzysicą

Od lewej: ksiądz Bogdan Wyrzyński, Prezes

Wiesław Tomaszewski, Burmistrz Emil Bodziony 

z małżonką 

W imieniu artystów głos zabrał Emil Moise Szalla,

gość z Rumunii. Mówił po polsku (ma żonę

Polkę), czym wzbudził uznanie słuchaczy

96



Frag ment wy sta wy prac ma lar skich. A „In dia nie”

za ob ra za mi, to Ja ro sław Wojt czak, pi sarz i Jó zef

Ka lisz, ar ty sta -ma larz – obaj mi ło śni cy tra dy cji

i hi sto rii in dian ame ry kań skich

Ze spół Ko ła Go spo dyń Wiej skich „Lac ko wian -

ki” w Ba ni cy. Sto ją od le wej: Iza be la Drab, 

Mi ro sław Sa la mon, An na Dziur ny, Kry sty na

Dziur ny, He le na Ra dłow ska, Ju sty na Mo ty ka,

Ma ria No wak, Ka ta rzy na Dziur na, Fran ci szek

Chmie low ski, Te re sa Dziur na, An na Sa la mon,

Te re sa Są del ska, Sta ni sław Da wiec, Wan da

Drab, Alek san der Są del ski, Ja ni na Da wiec

„Lac ko wian ki” z głównym organizatorem

Wiesławem Tomaszewskim

Burmistrz Emil Bodziony, już w stroju mniej 

oficjalnym, w rozmowie z Kazimierzem Bastą.

Na drugim końcu ławki siedzą: małżonka 

burmistrza Pani Anna i Andrzej Piszczek, 

charakterystyczna i najpopularniejsza postać

wśród twórców, nie tylko na Plenerze, ale także 

w Krynicy

Pamiątkowe zdjęcie z (prawie) indianinem to

rzadka możliwość w Banicy
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Wy sta wę po ple ne ro wą i po wią za ne z nią im pre zy folk lo ry stycz ne od wie dzi ło po nad 600 osób – nie

tyl ko miesz kań ców oko licz nych miej sco wo ści, ale tak że tu ry stów, ku ra cju szy i in. Deszcz tyl ko

na krót ko prze rwał im pre zę

Do stałego składu zespołu, z którego na zdjęciu są 

obecni: Urszula Leśnik, Sylwia Borzęcka, Sylwia

Cudzich, Magdalena Hamernik, Anna Grycz, Beata

Szczęsna, Lidia Trojanowicz, Lucyna Trojanowicz, 

Zofia Dudczak, Jan Drab, Sławomir Drab, często

dołączają i wspólnie występują widoczni na zdjęciu: 

Jadwiga Hamernik, Stanisława Rydzanicz, Bożena

Grycz, Bogusława Lasz, Karolinka Leśnik

Chór „Zorja”

Bawili się starsi, nie zabrakło najmłodszych, a jadła i napojów nie brakowało (poczęstunek dla

wszystkich gości ufundował organizator)
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Pod su mo wa nie i przesłanie na przyszłość …

„I Międzynarodowy Tydzień Wielokulturowy Ba ni ca 2006” 

za koń czył się – po zo sta ły nie za tar te wspo mnie nia. Ma te rial nym

efek tem „I -go Mię dzy na ro do we go Ple ne ru Rzeź biar sko-

Ma lar skie go” są rzeź by o wy so ko ści od 2,5 do 5 me trów, 

usta wio ne na otwar tym te re nie, na da ją ce wyjątkowy kul tu ro wy

cha rak ter pięk ne mu kra jo bra zo wi Ba ni cy i Czyr nej

Pięk no i war tość ar ty stycz ną 

wy ko na nych rzeźb i ob ra zów 

czy tel nik mo że oce nić su biek tyw nie,

ale „wiel kość” w do słow nym 

zna cze niu wy raź nie uka zu je 

po rów na nie ze sto ją cym obok

czło wie kiem

Je den z naj młod szych uczest ni ków Ple ne ru. 

Spoj rze nie skie ro wa ne ku przy szło ści – jak zmie ni

się ob raz tej zie mi za kil ka lat? Czy bę dzie my

w sta nie uchro nić, za cho wać i prze ka zać na stęp nym

po ko le niom wy jąt ko we war tości Be ski du Ni skie go

i Są dec kie go? 
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„Bia ła nie dzie la” w Ba ni cy 
(27 sierp nia 2006 r.)

Miej sco wość Ba ni ca w gmi nie Uście Gor lic kie jest czę ścią Zie mi Są dec kiej – re -

gio nu Pol ski o wy jąt ko wej hi sto rii, tra dy cji i wie lo kul tu ro wo ści – w aspek cie za rów no

hi sto rycz nym, jak i współczesnym. Są to zie mie, na któ rych obok sie bie zgod nie ży li

Po la cy, Sło wa cy, Ukra iń cy, Ży dzi, Cy ga nie, a przede wszyst kim Lud ność Łem kow -

ska. Te kul tu ry przez wie ki wza jem nie się tu prze ni ka ły, a ich obec ność wi docz na i ży -

wa jest rów nież dzi siaj.

Re gion ten cha rak te ry zu je się tak że wy so kim bez ro bo ciem, a miej sco wa lud -

ność to w więk szo ści miesz kań cy nie zbyt za moż ni. W ob rę bie gmi ny Uście Gor lic -

kie znaj du je się kil ka miej sco wo ści – wsi, któ rych miesz kań cy zaj mu ją się głów nie

rol nic twem, ho dow lą i agro tu ry sty ką.

Na te re nie gmi ny funk cjo nu ją 3 wiej skie ośrod ki zdro wia – speł nia ją ce funk cję

i za da nia pod sta wo wej opie ki zdro wot nej. Ta for ma opie ki dzia ła bez za rzu tu, a do -

stęp do le ka rza POZ jest pro sty i szyb ki. Du ża w tym za słu ga Ze spo łu Sa mo dziel -

ne go Pu blicz ne go Gmin ne go Ośrod ka Zdro wia kie ro wa ne go pro fe sjo nal nie od lat
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przez dok to ra Ja nu sza Bel tra nie go. Nie ste ty, w za kre sie spe cja li stycz nej opie ki me -

dycz nej, sys tem ochro ny zdro wia na te re nie gmi ny da le ko od bie ga od obo wią zu ją -

cych norm i po trzeb tam tej szej spo łecz no ści, a na uzy ska nie kon sul ta cji spe cja li -

stycz nej lub prze pro wa dze nie ko niecz ne go za bie gu ope ra cyj ne go ocze ku je się czę -

sto mie sią ca mi lub la ta mi. Dzie je się tak po mi mo ogrom ne go za an ga żo wa nia ka dry

me dycz nej i władz sa mo rzą do wych re gio nu.

Ma jąc świa do mość po trzeb tam tej sze go śro do wi ska w za kre sie ochro ny zdro -

wia, po do kład nym prze ana li zo wa niu wskaź ni ków za cho ro wal no ści i umie ral no ści,

a tak że prze pro wa dze niu licz nych roz mów z ka drą me dycz ną ośrod ków zdro wia

w gmi nie Uście Gor lic kie, Za rząd Fun da cji Edu ka cji Me dycz nej, Pro mo cji Zdro -

wia, Sztu ki i Kul tu ry ARS ME DI CA, we współ pra cy z Klu bem Ro ta ry War sza wa

Ci ty, za de cy do wał o roz po czę ciu pro jek tu dłu go fa lo wej po mo cy dla te go re gio nu, za -

rów no w for mie bez po śred nie go wspar cia fi nan so we go, jak rów nież or ga ni za cji róż -

nych form dzia ła nia ma ją cych na ce lu po pra wę pro fi lak ty ki i opie ki zdro wot nej.

Bar dzo uda nym przed się wzię ciem by ło prze pro wa dze nie w sierp niu 2006 r. 

I-go Mię dzy na ro do we go Ty go dnia Wie lo kul tu ro we go w Ba ni cy, w ra mach któ re go

od był się mię dzy na ro do wy ple ner rzeź biar sko -ma lar ski, zor ga ni zo wa no jar mark

Trzon zespołu medycznego podczas „białej niedzieli” w Banicy. Od lewej: dr n. med.

Grzegorz Tomasik, dr Wiesław Orlecki, piel. Agnieszka Kulińska, piel. Renata Święs, piel.

Zuzanna Olejarz, dr Janusz Beltrani, dr n. med. Wiesław Tomaszewski 
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i wy stę py ze spo łów folk lo ry stycz nych, wy gło szo no od czy ty na te mat prze bo ga tej

hi sto rii re gio nu. Od by ła się rów nież tzw. „bia ła nie dzie la” – czy li bez płat ne, spe -

cja li stycz ne kon sul ta cje me dycz ne dla miesz kań ców.

Szcze gól nie to ostat nie wy da rze nie zo sta ło przy ję te z uzna niem i na le ży cie do ce -

nio ne za rów no przez wła dze gmi ny, jak i sa mych miesz kań ców, któ rzy ocho czo ko -

rzy sta li przede wszyst kim z ofer ty spe cja li stycz nych kon sul ta cji or to pe dycz nych i in -

ter ni stycz nych, a „przy oka zji” moż na by ło wy ko nać ba da nie EKG, ba da nie spi ro me -

trycz ne, pod sta wo we ba da nia mor fo lo gicz ne i po miar ci śnie nia tęt ni cze go krwi.

„Bia łe nie dzie le” by ły po pu lar ne w cza sach „mi nio nej epo ki”. Obec nie, kie dy

„cho ry” jest sam sys tem ochro ny zdro wia, za in te re so wa nie le ka rzy uczest nic twem

w po dob nych przed się wzię ciach osła bło. Tym bar dziej więc na le ży do ce nić za an -

ga żo wa nie Ko le gów, któ rzy w ta kich ak cjach uczest ni czą, po świę ca jąc swój

czas wol ny. „Wyj ście le ka rza” z po ra dą do pa cjen ta, któ ry w nor mal nych wa run -

kach mu siał by dłu go na nią ocze ki wać, sta no wi dla nie go nie kie dy je dy ną moż li -

wość sko rzy sta nia z wy so ko spe cja li stycz nej po mo cy me dycz nej. 27 sierp nia br.

pod czas „bia łej nie dzie li” w Ba ni cy ta kiej po mo cy udzie la li spe cja li ści or to pe dii

i trau ma to lo gii z Od dzia łu Ura zo wo -Or to pe dycz ne go Szpi ta la Spe cja li stycz ne go

im. Hen ry ka Kli mon to wi cza w Gor li cach: Or dy na tor Od dzia łu dr n. med. Grze -

gorz To ma sik i z -ca Or dy na to ra dr Wie sław Or lec ki.

Od stro ny or ga ni za cyj nej pie czę nad ca ło ścią spra wo wał dr Ja nusz Bel tra ni,

Kie row nik SPGOZ, udzie la jąc jed no cze śnie, wspól nie z mał żon ką dr Ur szu lą Wo -

da -Bel tra ni, po rad w za kre sie cho rób we wnętrz nych i me dy cy ny ro dzin nej. Ak cja

nie mo gła by się od być bez ak tyw ne go udzia łu Pań Pie lę gnia rek śro do wi sko wo -ro -

dzin nych, któ re na co dzień pra cu ją w Ośrod kach Zdro wia na te re nie gmi ny Uście

Gor lic kie: p. Zu zan ny Ole jarz, p. Re na ty Święs i p. Agniesz ki Ku liń skiej.

„Bia ła nie dzie la” w Ba ni cy przy nio sła wy mier ny efekt, któ ry wy ra ził się

udzie le niem kon sul ta cji kil ku dzie się ciu pa cjen tom. Wszy scy cho rzy, któ rzy się

zgło si li zo sta li przy ję ci i uzy ska li spe cja li stycz ną po moc – łącz nie ze skie ro wa -

niem na roz sze rzo ną dia gno sty kę lub le cze nie ope ra cyj ne w przy pad kach, któ -

re ta kie go po stę po wa nia wy ma ga ły.

Jed nak rów nie waż ny jest wy dźwięk spo łecz ny prze pro wa dzo nej ak cji i za -

an ga żo wa nie na szych Ko le gów i Ko le ża nek, któ rzy przez kil ka go dzin, w cza -

sie wol nej nie dzie li pra co wa li cał ko wi cie cha ry ta tyw nie.

Za wód le ka rza za wsze usy tu owa ny był naj wy żej w swo istej hie rar chii war to ści

i pre sti żu spo łecz ne go. Za wsze po zo sta wał tak że sy no ni mem uczci wo ści, wia ry god -

no ści, bez in te re sow ne go od da nia i po świę ce nia. Po sta wa na szych Ko le gów w peł ni

po twier dza ta ką opi nię. 

Wiesław Tomaszewski
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DZIE DZIC TWO KUL TU RO WE 

I EDU KA CJA RE GIO nAL nA

– WA RUn KI ZA CHO WA nIA 

I ROZ WO JU TRA DY CJI MnIEJ SZO ŚCI 

nA RO DO WYCH W SZKO ŁACH

nA TE RE nIE GMI nY UŚCIE 

GOR LIC KIE

Na na sze kul tu ro we dzie dzic two skła da się ma te rial ny oraz du cho wy do ro bek mi -

nio nych po ko leń. Na sza na ro do wa toż sa mość wy ni ka z wie lo wie ko wej hi sto rii, to le -

ran cji na ro do wej i re li gij nej, idei pań stwa wie lu na ro dów na prze strze ni róż nych epok.

O cha rak te ry stycz nych ce chach kul tu ro wych po szcze gól nych re gio nów de cy -

do wa ły ta kie czyn ni ki jak uwa run ko wa nia geo gra ficz ne, sy tu acja eko no micz na

miesz kań ców czy też tra dy cja. Daw niej róż ni ce po mię dzy po szcze gól ny mi re gio na -

mi by ły zde cy do wa nie bar dziej wi docz ne. Te róż ni ce bar dzo szyb ko za ni ka ją w do -

bie współ cze snej, w do bie szyb kiej wy mia ny in for ma cji, w do bie szyb kie go prze -

pły wu i fluk tu acji lud no ści.

Re gio ny et no gra ficz ne wy róż nia ły się od mien nym ukła dem prze strzen nym wsi

i pól, gwa rą, tra dy cyj ny mi stro ja mi lu do wy mi, pie śnia mi i tań ca mi lu do wy mi, sztu ką

lu do wą, czy ta ki mi, na po zór bła hy mi dro bia zga mi jak na przy kład prze pi sy ku li nar ne.

Nie któ re z tych ele men tów znik nę ły nie od wra cal nie w burz li wych dzie jach na szej

hi sto rii. Wie le z nich jed nak wciąż jest obec nych w tra dy cjach i pa mię ci miesz kań ców.

W obec nych cza sach, kie dy ty le mó wi się o glo ba li za cji – wy da je się, że ochro -

na te go co jest uni ka to we, co da je po czu cie toż sa mo ści na ro do wej, po win no stać się

na szym na ro do wym obo wiąz kiem. Włą cze nie edu ka cji re gio nal nej w po wszech ny

pro gram edu ka cyj ny by ło nie zwy kle waż ne. Nie ule ga bo wiem wąt pli wo ści, iż sku -

tecz na ochro na te go, co naj bliż sze, wy ma ga po pro stu edu ka cji.
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Zwią zek czło wie ka z dzie dzic twem wła sne go re gio nu jest war to ścią, któ rą na -

le ży uświa do mić dziec ku i mło de mu czło wie ko wi po to, by ukształ to wać w nim po -

czu cie wła snej toż sa mo ści ja ko pod sta wy za an ga żo wa nia się w funk cjo no wa nie

wła sne go śro do wi ska i au ten tycz ne go otwar cia na in ne spo łecz no ści i kul tu ry. Tak

ro zu mie jąc edu ka cję re gio nal ną, bu dzi się po trze bę ochro ny re gio nal ne go dzie dzic -

twa kul tu ro we go i świa do mość war to ści te go dzie dzic twa.

Współ cze sny świat na no wo od kry wa war to ści spo łecz no ści lo kal nych i ich bo -

gac two kul tu ro we, a w pro ble ma ty ce re gio nal nej, ukie run ko wa nej na kształ to wa nie

po staw otwar tych, do strze ga się szan sę na wzbo ga ce nie war to ści róż nych grup spo -

łecz nych i od na le zie nie dro gi do wspól no ty ogól no na ro do wej i da lej – eu ro pej skiej.

Spe cy fi ka re gio nal na, ze swo im bo gac twem kul tu ro wym, po łą czo na z obec ną

de cen tra li za cją struk tur pań stwa, ma ogrom ną szan sę, by stać się mo to rem roz wo -

ju spo łecz ne go. Aby tak się sta ło, po trzeb ne jest przy go to wa nie spo łe czeń stwa, a przede

wszyst kim mło de go po ko le nia. Waż ne jest więc od wo ły wa nie się w pro ce sie edu -

ka cji do wspól no ty miej sca, tra dy cji, hi sto rii, któ re jest nie tyl ko ak cen to wa niem

po trze by za ko rze nie nia, ale ta kże re ak cją na uni for mizm i glo ba li za cję ży cia spo -

łecz ne go. To wła śnie da je szan -

sę na tu ral ne go do ro śnię cia

czło wie ka od ma lej, lo kal nej,

re gio nal nej spo łecz no ści, do

oby wa te la „du żej oj czy zny”.

Praw dzi we go pa trio ty zmu moż -

na i trze ba się uczyć, i moż na go

kształ to wać w mło dych lu -

dziach po przez roz bu dze nie mi -

ło ści do ma łych Oj czyzn. Po -

przez edu ka cję re gio nal ną moż -

na tak że re ali zo wać sze reg ce lów

kształ cą cych, prze ka zy wać kon -

kret ną wie dzę z za kre su np. hi -

sto rii ję zy ka pol skie go, pla sty ki,

mu zy ki – ja ko ele men tów owe go

dzie dzic twa kul tu ro we go, a tak -

że roz wi jać i kształ to wać po sta -

wy, oby wa tel skie po sta wy.

Dzie dzic two kul tu ro we oraz

wy ni ka ją ce z nie go pra wa czło -

wie ka i wspól no ty re gio nal nej
Dyrektor Miron Michniak z córką

(fot. M. Paliszewska)
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ob ję te są tak że ochro ną praw ną w Pol sce. Za pew nia ją Kon sty tu cja RP w ska li kra -

ju, ale tak że w wy mia rze mię dzy na ro do wym – umo wy mię dzy na ro do we.

Uj mu jąc spra wę w ta kim kon tek ście, że edu ka cja re gio nal na jest jed nym z za dań

w za kre sie edu ka cji – na le ża ło by ocze ki wać, że bę dą te za da nia wła ści wie re ali zo wa -

ne po przez zo bo wią za ne do te go ce lu: struk tu ry szkol ne, oświa to we, a więc przez na -

uczy cie li, śro do wi sko szkol ne i nie tyl ko. Przy kła dem jest re ali za cja róż ne go ro dza ju

przed się wzięć lo kal nych, re ali za cja róż ne go ro dza ju pro gra mów i pro jek tów, a mię -

dzy in ny mi re ali za cja te go pro jek tu, któ re go aktualnie je ste śmy uczest ni ka mi.

Obo wiąz kiem szko ły pu blicz nej w Pol sce jest ta kie kształ ce nie i wy cho wa nie,

któ re słu ży roz wi ja niu u mło dzie ży po czu cia od po wie dzial no ści, mi ło ści oj czy zny

oraz po sza no wa nia dla na ro do we go dzie dzic twa kul tu ro we go, przy jed no cze snym

otwar ciu się na war to ści kul tur Eu ro py i świa ta.

W lip cu 1999 r. opra co wa ny zo stał na pod sta wie za rzą dze nia Pre ze sa Ra dy Mi -

ni strów Pro gram Edu ka cyj ny na rzecz ochro ny kra jo bra zu hi sto rycz ne go i wła ści -

we go kształ to wa nia prze strze ni przy rod ni czej i kul tu ro wej Pol ski, któ ry ma na ce -

lu świa do me kształ to wa nie oraz ochro nę pol skich kra jo bra zów przy rod ni czych

i kul tu ro wych. Oto cy tat z te go pro gra mu:

„Isto tą edu ka cji re gio nal nej jest po wrót do do mu, do źró deł ży cia każ de go czło -
wie ka, do źró deł je go ety ki i je go ję zy ka, a więc do źró deł kul tu ry do mo wej, lo kal nej,
re gio nal nej, na ro do wej i ogól no ludz kiej. Świat jest je den, choć róż ny dla wie lu”.

W tym sa mym ro ku Mi ni ster Edu ka cji Na ro do wej wpro wa dził roz po rzą dze -

niem do szkół edu ka cję re gio nal ną. Edu ka cja re gio nal na stwa rza bez piecz ne wa run -

ki dla kształ to wa nia się toż sa mo ści jed nost ko wej i wspól no to wej, ale tyl ko wte dy,

gdy jest opie ra na na po sza no wa niu róż nic, na otwar to ści na dru gie go czło wie ka,

na sie bie na wza jem. A isto tą edu ka cji re gio nal nej w od nie sie niu do uczniów jest,

aby od wie dzy i umie jęt no ści prze cho dzić do dzia ła nia wła sne go, do dzia ła nia w swo-

im śro do wi sku, do kre owa nia te go śro do wi ska. Edu ka cja re gio nal na:

• da je szan sę ko mu ni ka cji mię dzy człon ka mi spo łecz no ści lo kal nej, stwa rza

prze strzeń roz mo wy, dia lo gu, gdzie prze rzu ca ne są po mo sty mię dzy ludź mi;

• uru cha mia swe go ro dza ju „roz mo wę w cza sie” – mię dzy po ko le nia mi, za pew -

nia cią głość po ko leń;

• ma wy miar wy cho waw czy nie tyl ko w od nie sie niu do uczniów, ale rów nież

do do ro słych, do na uczy cie li.

Pol ska, któ ra od wie ków jest w Eu ro pie po mo stem mię dzy Wscho dem i Za cho -

dem by ła miej scem za miesz ki wa nia przez lu dzi two rzą cych nie zwy kłą mie szan kę na -

ro do wą i et nicz ną. Każ da z grup na ro do wo ścio wych wy róż nia ją ca się od mien no ścią ję -

zy ka, oby cza jów i tra dy cji wnio sła do kul tu ry pol skiej cen ny wkład. To dla te go kul tu -

rę po wsta ją cą na zie miach po gra ni cza ce cho wa ła za wsze naj więk sza dy na mi ka – a for -
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my jej ma te rial ne go wy ra zu prze ja wia ją ce się w ar chi tek tu rze, ma lar stwie, mu zy ce, li -

te ra tu rze, tra dy cji i ob rzę dach – za dzi wia ją dzi siaj swą róż no rod no ścią i bo gac twem.

Zmia ny ja kie za szły w pol skim sys te mie oświa to wym w okre sie trans for ma cji

ustro jo wej, ob ję ły rów nież edu ka cję mniej szo ści na ro do wych. Na mo cy art. 13 usta wy

o sys te mie oświa ty z 1991 r. wy da ne zo sta ło w 1997 r. roz po rzą dze nie „w spra wie or -

ga ni za cji kształ ce nia umoż li wia ją ce go pod trzy ma nie po czu cia toż sa mo ści na ro do wej,

et nicz nej i ję zy ko wej uczniów na le żą cych do mniej szo ści na ro do wych”. Ucznio wie ci

ma ją pra wo do na uki ję zy ka oraz po zna wa nia hi sto rii i geo gra fii kra ju po cho dze nia.

Moż na za tem po wie dzieć, że w pol skim sys te mie oświa ty, po raz pierw szy w okre sie

po wo jen nym, zo sta ły za pew nio ne i stwo rzo ne wa run ki do roz wo ju kul tu ry mniej szo -

ści na ro do wych – po przez udział naj młod szych ich przed sta wi cie li w róż no rod nych

for mach za jęć szkol nych i po zasz kol nych. Kul tu ra mniej szo ści na ro do wych nie mu si

być od tąd je dy nie „spu ści zną hi sto rycz ną”, ale mo że sta wać się waż nym ele men tem

te go co obec ne po ko le nia wno szą dzi siaj do kul tu ry re gio nu.

W szko łach na te re nie gmi ny Uście Gor lic kie pro wa dzo na jest na uka ję zy ka

łem kow skie go oraz ję zy ka ukra iń skie go. W ro ku szkol nym 2004/2005 w szko łach

gmi ny Uście Gor lic kie uczy ło się łącz nie:

– ję zy ka łem kow skie go – 79 uczniów,

– ję zy ka ukra iń skie go – 19 uczniów.

W gim na zjum w Uściu Gor lic kim ucznio wie ma ją do dys po zy cji no wo cze sną

pra cow nię ję zy ko wą, wy ko rzy sty wa ną do na uki ję zy ka łem kow skie go. Waż nym

czyn ni kiem za cho wa nia i roz wo ju kul tu ry Łem ków – bo w za sa dzie jest to je dy -

na mniej szość et nicz na za miesz ku ją ca te ren gmi ny – są rów nież lek cje re li gii: pra -

wo sław nej i gre koka to lic kiej. W ro ku szkol nym 2004/2005 w szko łach gmi ny Uście

Gor lic kie uczy ło się łącz nie na lek cjach re li gii:

– pra wo sław nej – 73 uczniów,

– grekoka to lic kiej – 27 uczniów.

Dzię ki na uce ję zy ków mniej szo ści na ro do wych oraz lek cjom re li gii, dzie ci

i mło dzież ma ją moż li wość głęb sze go po znania swo ich przod ków. To z ko lei owo -

cu je tym, że kul tu ra ta, ro zu mia na w sze ro kim uję ciu, jest za cho wy wa na, kul ty wo wa -

na i roz wi ja na. Ucznio wie uczest ni czą cy w za ję ciach re li gii oraz ję zy ków mniej szo -

ści, przy po mo cy uczą cych na uczy cie li po dej mu ją róż ną dzia łal ność kul tu ral ną, pre -

zen tu ją cą wła sny do ro bek. Wzbo ga ca ją w ten spo sób ży cie szkol ne i śro do wi sko we.

Ta ką „pe reł ką” uka zu ją cą do ro bek mię dzy in ny mi mniej szo ści łem kow skiej,

a wła ści wie pre zen tu ją cą chy ba ca ły wie lowiekowy prze krój do rob ku na sze go re -

gio nu, jest istniejący tu taj gmin ny ze spół mło dzie żo wy.

Re ali za cja róż ne go ro dza ju pro jek tów współ pra cy przy gra nicz nej w za kre sie

pre zen ta cji do rob ku kul tu ro we go, pro jek tów czę sto wspól nych lub bliź nia czych,
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po obu stro nach gra ni cy, sta je się au ten tycz ną for mą współ pra cy re gio nów przy gra -

nicz nych. Ten au ten tyzm wy ni ka stąd, że są to dzia ła nia od dol ne – miesz kań cy

przy gra nicz nych gmin chcą się po pro stu dzie lić swo imi tra dy cja mi, zwy cza ja mi.

A wte dy po trzeb na jest oczy wi ście ini cja ty wa kom pe tent nych osób, aby te za mie -

rze nia wcie lić w ży cie. Z nie od le głej prze szło ści zna my prze cież in ne for my współ -

pra cy mię dzy na ro da mi – gdzie przy wód cy państw w wiel kich uści skach de kla ro -

wa li przy jaźń, ale gra ni ce by ły tak szczel ne, aby przy pad kiem nie do szło do po sie -

wu de mo kra cji, a wy mia na kul tu ral na słu ży ła wyłącznie ide olo gii.

Zna my chy ba wszy scy sta ry, utar ty już afo ryzm, ale bar dzo traf ny: „kul tu ra ła -

go dzi oby cza je” – niech za tem kul tu ra, ta krze wio na i roz wi ja na u każ de go z nas,

u każ de go z nas od dziel nie i u każ de go z nas ra zem, bę dzie spo iwem zespala ją cym

nas w tym sa mym śro do wi sku, niech zbli ża lu dzi do sie bie, niech bę dzie na szym

wkła dem w two rze nie sze ro ko ro zu mia nej kul tu ry na ro do wej.

Po ja wia się oczy wi ście py ta nie – co na le ży, co na le ża ło by czy nić, aby kul tu ra

mniej szo ści na ro do wych i et nicz nych by ła od bie ra na jako wzbo ga ca ją cy skład nik

wspól ne go dzie dzic twa kul tu ro we go? Wy da je się, że jed nym z pod sta wo wych ce -

lów, ku któ re mu po win ny zmie rzać dzia ła nia wy cho waw cze – po win no być kształ -

to wa nie wśród uczniów, na każ dym eta pie edu ka cji, po sta wy sza cun ku do każ de go

czło wie ka, aby uka zy wać bar dziej to co wzbo ga ca i łą czy, niż to, co róż ni i dzie li.

I to ty le re flek sji na ten te mat. My ślę, że pew ne za gad nie nia zo sta ły tyl ko za -

sy gna li zo wa ne, po zo sta je z pew no ścią nie do syt otwar to ści te ma tu. To bar dzo do -

brze – wła śnie o to mi cho dzi ło, aby po bu dzić wy obraź nię.

mgr Miron Michniak

Kie row nik Ze spo łu Ob słu gi Szkół 

w Uściu Gor lic kim

(oprac. 29 sierp nia 2005 r.)
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SA REP TA 
To obóz re li gij ny, na któ rym mło dzi lu dzie od kry wa ją i po -

zna ją Bo ga, po zna ją du cho wość na szej Cer kwi i uczą się mo dli -

twy. Sa rep ta to tak że miej sce spo tkań lu dzi z róż nych stron nie

tyl ko z Pol ski, zjeż dża ją tu tak że uczest ni cy z Au strii, Au stra lii,

Szwe cji, Ka na dy, Ukra iny. Za wią zu ją się przy jaź nie, po wsta ją

pa ry za ko cha nych, nie któ re z nich po łą czo no już sa kra men tem

mał żeń stwa. 

Obo zy od by wa ją się w gó rach, w ma low ni czo po -

ło żo nych wsiach Be ski du Ni skie go, w No wi cy i Ko -

mań czy. Ta ka lo ka li za cja po zwa la po zna wać Łem kowsz-

czy znę, jej hi sto rię i tra dy cję – przez pięk no cer kwi,

łem kow skich wsi, pio se nek.

Pierw sza Sa rep ta od by ła się w 1984 ro ku w No -

wi cy z ini cja ty wy ks. Ja ro sła wa Ma dze la na z Bia łe -

go Bo ru. W 1990 ro ku obóz prze niósł się do Ko mań -

czy, a or ga ni za cją za jął się ks. Jan Pip ka – ów cze sny

pro boszcz tam tej szej pa ra fii, a obec nie pro boszcz gre -

koka to lic kiej pa ra fii pw. Świę tych Apo sto łów Pio tra

i Paw ła w Kry ni cy -Zdro ju, gdzie mie ści się sie dzi ba

Brac twa Sa rep ty.

Co ro ku do Ko mań czy i No wi cy za pra sza ni są

cie ka wi go ście. Pod czas trwa nia obo zów or ga ni zo wa -

ne są róż ne wy ciecz ki w in -

teresujące za kąt ki Be ski dów

i Biesz czad, tak że na te re nie

Sło wa cji. Od by wa ją się cie -

ka we gry i za ba wy, pie sze wy -

ciecz ki, ogni ska i dys ko te ki.

Pa tro nem Sa rep ty jest

pro rok Eliasz i wdo wa

z Sa rep ty.

Prorok Eliasz

Ksiądz Jan Pipka 

– kapelan i społecznik

Obóz w Komańczy
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„KO TY PO DRÓŻ nE”
To gru pa mło dych pa sjo na tów fo to gra fii, któ ra od dwóch lat pod okiem Pio tra

Krzysz to nia, społecznika i pasjonata, prze mie rza za kąt ki Be ski du Ni skie go i Są dec kie -

go, utrwa la jąc ota cza ją ce ich pięk no przy ro dy i ar chi tek tu ry. Opie kun gru py, na uczy -

ciel i fo to gra fik nie szczę dzi cza su i wy sił ku na or ga ni za cję warsz ta tów i za jęć ple ne -

ro wych, pod czas któ rych mło dzi ar ty ści po zna ją taj ni ki fo to gra fii i do sko na lą tech ni kę.

Człon ko wie gru py ma ją na swo im kon cie udział w du żych wy sta wach i kon -

kur sach fo to gra ficz nych, w któ rych tak że za ję li wy so kie miej sca. W tym ro ku Ko -

ty Po dróż ne by ły go ściem spe cjal nym 4 Ogól no pol skie go Fe sti wa lu Fo to gra fii

Przy rod ni czej i Kra jo bra zo wej w Kry ni cy -Zdro ju. 

Gru pa dzia ła przy Szko le Pod sta wo wej i Gim na zjum we Flo ryn ce, ma low ni -

czej miej sco wo ści po ło żo nej w Gmi nie Gry bów w Po wie cie No wo są dec kim.

Uczest ni cy i waż niej sze osią gnię cia gru py:

Ka ta rzy na Mo ty ka – uczen ni ca VI kla sy Szko ły Pod sta wo wej we Flo ryn ce.

II miej sce w VI Ogól no pol skim Kon kur sie Fo to gra ficz nym im. Ja na Buł ha ka „Pej -

za że wo kół mo je go mia sta” czer wiec 2007, III miej sce w ogól no pol skim kon kur sie
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„Obiek ty sa kral ne” War sza wa – wrze sień 2006, wy róż nie nie w kon kur sie Eu ro pa

– ob ra zy ży cia co dzien ne go or ga ni zo wa nym przez Dom Eu ro pej ski przy Fun da cji

Roz wo ju 2006.

Be ata Mo ty ka – uczen ni ca IV kla sy Szko ły Pod sta wo wej we Flo ryn ce

Jo an na Mo ty ka – uczen ni ca I kla sy Gim na zjum we Flo ryn ce

Ewa Ko per niak – uczen ni ca I kla sy Gim na zjum we Flo ryn ce. II miej sce w po wia -

to wym kon kur sie „Zi mo we uro ki gor lic kiej zie mi” Gor lic kie Cen trum Kul tu ry, na -

gro da głów na w ka te go rii Zi ma w III Ogól no pol skim Kon kur sie Fo to gra ficz nym

„Czte ry po ry ro ku w obiek ty wie”

Agniesz ka Pa jor – uczen ni ca I kla sy Gim na zjum we Flo ryn ce -osią gnię cia

– III miej sce w po wia to wym kon kur sie „Zi mo we uro ki gor lic kiej zie mi” Gor lic kie

Cen trum Kul tu ry.

Syl wia Siu ta – uczen ni ca I kla sy Gim na zjum we Flo ryn ce.

Maria Widełko – uczennica I kla sy Gim na zjum we Flo ryn ce.

Klaudia Rodak – uczennica I kla sy Gim na zjum we Flo ryn ce.

Liczne fotografie członków grupy „Koty Podróżne” zdobią różne rozdziały tej

książki. Poniżej „na deser”, niepublikowane, a jakże piękne obrazy.
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Fun da cja Edu ka cji Me dycz nej, Pro mo cji

Zdro wia, Sztu ki i Kul tu ry „ARS ME DI CA”

Al. Stanów Zjednoczonych 72, 04-036 War sza wa 

Od dział re gio nal ny:

Ba ni ca 55, gm. Uście Gor lic kie

tel./fax (0…22) 834-67-72, (0-22) 405-42-72

tel. kom. 0-601 22 78 99

e -ma il: na uka@med sport.pl,

w.tomaszewski@wp.pl

www.fun da cja -ar sme di ca.pl,

www.med sport.pl

Fun da cja ARS MEDI CA jest or ga ni za to rem: kon gre sów i se mi na -
riów na uko wych, wy daw cą lub współ wy daw cą 8 cza so pism na uko -
wych i po pu lar no nau ko wych, ksią żek i bro szur spe cja li stycz nych.

W ob sza rze sztu ki i kul tu ry – or ga ni za tor ple ne rów rzeź biar -
sko – ma lar skich, wy staw ma lar stwa i rzeź by. W trak cie or ga ni za -
cji: wie lo kul tu ro wy skan sen lu do wy, a tak że sta ła eks po zy cja ple -
ne ro wa rzeźb.

Głów ny pro jekt – bu do wa i or ga ni za cja Wie lo kul tu ro we go Cen -
trum Pro mo cji Sztu ki i Kul tu ry, po łą czo ne go z Wie lo kul tu ro wym
Uni wer sy te tem Lu do wym – w miej sco wo ściach Ba ni ca (gm. Uście
Gor lic kie) i Czyr na (gm. Kry ni ca Zdrój).

Uwa ga. Fun da cja ARS ME DI CA, ja ko pro mo tor i me ce nas sztu -
ki, re pre zen tu jąc twór ców obec nych na ła mach tej pu bli ka cji, jak
rów nież wie lu in nych ma la rzy i rzeź bia rzy z kra ju i za gra ni cy, zaj -
mu je się rów nież sprze da żą i re ali za cją kon kret nych za mó wień dzieł
ma lar skich i rzeź biar skich – go to wych, a tak że two rzo nych „na za -
mó wie nie”. 15 wrze śnia 2007 ro ku uru cho mio na zo sta nie in ter ne to -
wa ga le ria ma lar stwa i rzeź by, po przez któ rą za kup, jak rów nież zło -
że nie za mó wie nia i szyb ka je go re ali za cja bę dą uprosz czo ne.

Fundacja Edukacji

Medycznej, Promocji

Zdrowia, Sztuki i Kultury

ARS MEDICA
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Krótka historia
Fun da cja, jesz cze z pier wot ną na zwą (Fun da cja Edu ka cji Me dycz nej i Pro mo -

cji Zdro wia) po wsta ła w 2002 ro ku w ce lu stwo rze nia i roz wo ju Pol skie go Sys te -

mu Te le me dy cy ny (PST), czy li świad cze nia usług me dycz nych na od le głość.

Pod sta wo wym za ło że niem zor ga ni zo wa nia, funk cjo no wa nia i roz wi ja nia te le -

me dy cy ny na te re nie Pol ski by ło opra co wa nie i za pro po no wa nie le ka rzom pro ste -

go i ta nie go sche ma tu włą cze nia się do ogól no pol skie go sys te mu w ob rę bie spe cja -

li stów zwią za nych z dia gno sty ką, le cze niem i re ha bi li ta cją scho rzeń i ob ra żeń na -

rzą du ru chu. Te ie me dy cy na ma bar dzo wie le za let, jej wpro wa dze nie ulep szy ło by

i zwięk szy ło do stęp usług opie ki me dycz nej, po mo gło w szyb kiej dia gno zie i re ago -

wa niu w na głych wy pad kach, zmniej szy ło ko niecz ność po dró żo wa nia le ka rzy i pa -

cjen tów do szpi ta li, umoż li wi ło opty mal ną kon ty nu ację na uki i szko le nia, a tak że

zmniej szy ło kosz ty pro ce su dia gno stycz no -te ra peu tycz ne go.

By ła by to szan sa dla pol skiej me dy cy ny na do rów na nie stan dar dom świa to -

wym. Re ali za cja pro jek tu zo sta ła za wie szo na z przy czyn obiek tyw nych, acz kol -

wiek na dal po zo sta je w ob sza rze za in te re so wań pro gra mo wych Fun da cji.

Obec nie pod sta wo wym dzia ła niem re ali zo wa nym przez Fun da cję „Ars Me di -

ca” w ob sza rze me dy cy ny jest or ga ni zo wa nie in ter dy scy pli nar nych kon gre sów na -

uko wych, zwią za nych z dia gno sty ką, le cze niem i re ha bi li ta cją scho rzeń i ob ra żeń

na rzą du ru chu. Przez ostat nie 3 la ta prze pro wa dzo no 6 kon gre sów, w któ rych uczest -

ni czy ło łącz nie po nad 3 ty sią ce le ka rzy róż nych spe cjal no ści.

Or ga ni zo wa ne są tak że kon fe ren cje i se mi na ria na uko wo -szko le nio we z prze -

zna cze niem dla węż szych grup spe cja li stów.

W Ra dach Na uko wych, któ re są po wo ły wa ne, pra cu ją m.in. spe cja li ści kra jo -

wi w za kre sie or to pe dii, trau ma to lo gii, re ha bi li ta cji, fi zjo te ra pii, pre ze si to wa rzystw

na uko wych, a tak że pro fe so ro wie in nych spe cjal no ści. Fun da cja ko or dy nu je tę

współ pra cę, a każ de za gad nie nie roz wa ża ne jest przy „okrą głym sto le”, po nie waż

w ta kim dzia ła niu bar dzo waż na jest in ter dy scy pli nar ność. Pod czas kon gre sów

usta la ne jest wspól ne sta no wi sko, a po każ dym spo tka niu wy dawane są pu bli ka cje

naukowe.

Fun da cja ARS ME DI CA jest wy daw cą lub współ wy daw cą (z Agen cją Wy daw -

ni czą „Med sport press”) spe cja li stycz nych cza so pism na uko wych, po pu lar no nau ko -

wych i ksią żek z ob sza ru me dy cy ny, na uk o spo rcie i po zo sta łych na uk hu ma ni stycz -

nych, w tym m. in.: „Or to pe dia, Trau ma to lo gia Re ha bi li ta cja”, „Fi zjo te ra pia Pol ska”,

„Me dy cy na Spor to wa” oraz „Ac ta Neu rop sy cho lo gi ca” i „Re se arch Year bo ok”. Są to

pe rio dy ki o ugrun to wa nej po zy cji na ryn ku me dycz nych cza so pism na uko wych.

Z ko lei ma ga zyn „Kon sy lium” od gry wa waż ną ro lę w kształ to wa niu wi ze run -

ku le ka rzy. Je go nad rzęd nym za da niem jest uka za nie, po przez syl wet ki, do świad -
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cze nia i prze my śle nia le ka rzy – sztu ki me dycz nej ja ko dzie dzi ny głę bo ko hu ma ni -

stycz nej. „Je ste śmy prze ko na ni, że opi sa nie na ła mach „Kon sy lium” wy bra nych

przed sta wi cie li na sze go za wo du, któ rzy są cie ka wy mi ludź mi, o nie ba nal nych za -

in te re so wa niach, am bit nych ce lach i łą czą roz wój za wo do wy z dzia łal no ścią spo -

łecz ną na fo rum po li ty ki, kul tu ry lub sztu ki mo że po móc pod nieść ran gę na sze go

za wo du” – to cy tat ze Wstę pu do pierw sze go wy da nia te go pe rio dy ku.

Nie peł no spraw ni – in for ma cja ra tu je ży cie
W Pol sce jest to gru pa na dal dys kry mi no wa na, i to na wie lu płasz czy znach

– nie peł no spraw ni na po tka ją ba rie ry ar chi tek to nicz ne, edu ka cyj ne i wie le in nych.

Te za gad nie nia są dla Fundacji „Ars Me di ca” bar dzo bli skie. Po za tym w Fun da cji

pra cu ją oso by nie peł no spraw ne.

Agen cja Wy daw ni cza „Med sport press” wy da wa ła tak że je dy ny w Pol sce ma -

ga zyn me dycz ny skie ro wa ny do osób nie peł no spraw nych i ich opie ku nów – „Nie -

peł no spraw ność i Zdro wie”, o cha rak te rze szko le nio wo -in for ma cyj nym w za kre sie

prak tycz nej wie dzy me dycz nej, nie zbęd nej dla osób nie peł no spraw nych i ich opie -

ku nów, jak rów nież le ka rzy pierw sze go kon tak tu. Twór ca mi cza so pi sma by li

w więk szo ści pra cow ni cy służ by zdro wia. Obec nie na ryn ku jest wie le wy daw nictw

zaj mu ją cych się pro ble ma ty ką osób nie peł no spraw nych w aspek cie ogól no spo łecz -

nym lub so cjal nym. Nie ma na to miast cza so pi sma po świę co ne go głów nie za gad -

nie niom me dycz nym, nie zwy kle istot nym dla zdro wia, a na wet ży cia. Ta ki mi za -

gad nie nia mi zaj mo wał się ma ga zyn „Nie peł no spraw ność i Zdro wie. Ta kie in for ma -

cje mo gą być istot ne nie tyl ko dla utrzy ma nia lub po pra wy zdro wia, ale na wet ży -

cia! Pa cjent z nie do wła dem, po uszko dze niu rdze nia krę go we go w od cin ku szyj -

nym, mo że zgi nąć już na miej scu wy pad ku, ale je że li do cho dzi do ta kiej tra ge dii

po eta pie le cze nia spe cja li stycz ne go, to za zwy czaj nie z po wo du sa me go ura zu krę -

go słu pa, tyl ko w wy ni ku po wi kłań, ta kich jak in fek cje ukła du mo czo we go, od de -

cho we go itp. Pod sta wo wa wie dza o za sa dach wy mia ny np. cew ni ka mo czo we go

lub wła ści wa gim nasn ka od de cho wa pro wa dzo na w wa run kach do mo wych, mo gą

nie kie dy ura to wać ży cie pa cjen ta.

Ar ty ku ły by ły przy go to wy wa ne przez spe cja li stów, le ka rzy i na ukow ców, re -

ha bi li tan tów, fi zjo te ra peu tów psy cho lo gów, tre ne rów, a tak że sa mych nie peł no -

spraw nych i ich opie ku nów.

Ga ze ta by ła bez płat na, roz da wa na w śro do wi sku osób nie peł no spraw nych.

Spo ty ka ła się z bar dzo du żym za in te re so wa niem, by ła swo istym „gło sem osób nie -

peł no spraw nych”, osią ga ła wy so ki, 10-ty sięcz ny nakład. Mamy nadzieję wznowić

wydawanie tego ważnego czasopisma.
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Fun da cja Edu ka cji Me dycz nej, Pro mo cji Zdro wia, Sztu ki i Kul tu ry ARS ME DI -

CA i Klub Ro ta ry War sza wa Ci ty, zgod nie z pod sta wo wy mi ce la mi sta tu to wy mi, re -

ali zu je od kil ku lat, wspól nie z ośrod ka mi me dycz ny mi i To wa rzy stwa mi Na uko wy -

mi (w Kra ko wie, a tak że w oko licz nych miej sco wo ściach woj. ma ło pol skie go)

przed się wzię cia zwią za ne z sze ro ko ro zu mia ną pro mo cją na uki i me dy cy ny (m. in.

wy da wa nie spe cja li stycz nych cza so pism na uko wych, or ga ni za cja mię dzy na ro do -

wych kon gre sów i se mi na riów na uko wo -szko le nio wych w za kre sie kil ku spe cjal -

no ści me dycz nych in.). Więk szość pro jek tów me dycz nych zo sta ła prze pro wa dzo -

na przy współ pra cy i za an ga żo wa niu miej sco wych władz sa mo rzą do wych.

Za in te re so wa nie pro jek ta mi z za kre su kul tu ry i sztu ki po wsta ło na ba zie licz -

nych spo tkań i do kład nej ana li zy po trzeb i ocze ki wań za rów no ze stro ny władz sa -

mo rzą do wych, jak rów nież ar ty stów po cho dzą cych i two rzą cych na te re nie „zie mi

no wo są dec kiej i kry nic kiej”, a za ło że nia pro jek tu zo sta ły wspól nie przy go to wa ne

i za ak cep to wa ne przez wszyst kich ww. za in te re so wa nych.

Głów nym pro jek tem przy go to wy wa nym przez Fun da cję jest or ga ni za cja i bu do -

wa Wie lo kul tu ro we go Cen trum Pro mo cji Sztu ki i Kul tu ry, z po wo ła niem Wie lo kul -

tu ro we go Uni wer sy te tu Lu do we go.

W ra mach przy go to wa nia, or ga ni za cji i bu do wy Wie lo kul tu ro we go Cen trum

Pro mo cji Sztu ki i Kul tu ry za pla no wa no m.in. hi sto rycz ny, wie lo kul tu ro wy skan sen

lu do wy (za ku pio ne zo sta ły już za bu do wa nia łem kow skie i sło wac kie z po cząt -

ku XX wie ku), ple ne ry rzeź biar skie i ma lar skie ar ty stów re pre zen tu ją cych kil ka na -

ro do wo ści, roz miesz czo no już 6, a za mó wio no na stęp nych kil ka na ście prac rzeź -

biar skich (o wys. 2-5 m), prze wi du je się cy klicz ne spo tka nia i roz wój in nych dzie -

dzin sztu ki, któ rym bli ska jest idea współ dzia ła nia kul tur, po wsta je ar chi tek to nicz -

ny pro jekt bu do wy Cen trum (uwzględ nia ją cy część warsz ta to wą – twór czą, wy sta -

wo wą, kon fe ren cyj ną, szko le nio wo -dy dak tycz ną, mu ze al ną i in.) przy go towy wa ny

przez Pracownię Architektoniczną STARBUD pod kierunkiem arch. Ziemomysła

Starkiewicza (patrz str. 116). Na re ali za cję te go do ce lo we go pro jek tu Fun da cja

prze zna czy ła i sfi nan su je ok. 1,5 hek ta ra zie mi (w miej sco wo ści Ba ni ca w gm.

Uście Gor lic kie na te re nie gm. Kry ni ca Zdrój we wsi Czyr na). 

O wy bo rze te go re gio nu Pol ski na re ali za cję tak zło żo ne go i wie lo pod mio to -

we go przed się wzię cia za de cy do wa ła je go wy jąt ko wa wie lo kul tu ro wość – w aspek -

cie za rów no hi sto rycz nym, jak i współ cze snym. Są to zie mie, na któ rych obok sie -

bie zgod nie ży li Po la cy, Sło wa cy, Cze si, Ukra iń cy, Wę grzy, Ży dzi, Cy ga nie,

a przede wszyst kim Lud ność Łem kow ska. Te kul tu ry przez wie ki wza jem nie się tu

prze ni ka ły, a ich obec ność wi docz na i ży wa jest tak że dziś.

Je ste śmy prze ko na ni, że po wsta nie Wie lo kul tu ro we go Cen trum Pro mo cji Sztu -

ki i Kul tu ry na te re nie, gdzie od po ko leń re ali zo wa ne by ły idee mię dzy na ro do wej
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otwar to ści, a na stęp nie od po wied nie spo pu la ry zo wa nie te go przed się wzię cia, mo -

gło by stać się prze sła niem i wzo rem nie tyl ko dla róż nych re gio nów na sze go kra ju,

ale tak że dla Eu ro py i świa ta, uka zu ją cym moż li wość zgod ne go i twór cze go współ -

ży cia lu dzi i na cji tak od mie nnych pod wzglę dem na ro do wo ścio wym, re li gij nym,

hi sto rycz nym i kul tu ro wym.

Z praw dzi wą sa tys fak cją in for mu je my, że do Ko mi te tu Ho no ro we go re ali zo -

wa ne go pro jek tu zgo dzi ło się już przy stą pić wie le zna mie ni tych i po wszech nie zna -

nych osób z krę gu nie tyl ko sze ro ko po ję tej kul tu ry i sztu ki, ale tak że po li ty ki, na -

uki czy spor tu.

Do tych cza so we do ko na nia na te re nie wo je wódz twa ma ło pol skie go:

– prze pro wa dze nie III Mię dzy na ro do we go In ter dy scy pli nar ne go Kon gre su Na -

uko we go nt. „Uzdro wi sko we le cze nie scho rzeń i ob ra żeń na rzą du ru chu” (Kry -

ni ca, ma rzec 2005);

– prze ka za nie 25 tys. zł na wy po sa że nie ośrod ków zdro wia w gmi nie Uście Gor -

lic kie w spe cja li stycz ny sprzęt me dycz ny (gru dzień 2005);

– wspo ma ga nie ma te rial ne (rze czo we) dzie ci z naj bied niej szych ro dzin ze wsi

Czyr na i Ba ni ca (re ali zo wa ne suk ce syw nie po przez szko ły i pa ra fie);

– prze ka za nie wóz ków in wa lidz kich i sprzę tu re ha bi li ta cyj ne go dla osób nie peł -

no spraw nych (pro jekt roz po czę ty w sierp niu 2006 r., re ali zo wa ny suk ce syw nie);

– sty pen dia so cjal ne i na uko we dla uta len to wa nej mło dzie ży stu denc kiej i gim -

na zjal nej bę dą cej w trud nych wa run kach ma te rial nych (pro jekt roz po czę ty we

wrze śniu 2006 r., w trak cie re ali za cji).

– I Mię dzy na ro do wy Ty dzień Wie lo kul tu ro wy w Ba ni cy (20-28 sierp nia 2006 r.)

W trak cie re ali za cji po zo sta je pro jekt wy po sa że nia 2 świe tlic we wsiach Czyr -

na i Ba ni ca w sprzęt kom pu te ro wy, a na stęp nie or ga ni za cja sys te mu na uki ję zy ka

an giel skie go dla dzie ci. 
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Wstępny PROJEKT WIELOKULTUROWEGO CEN-

TRUM PROMOCJI SZTUKI I KULTURY 

(widok od frontu i z góry)

116


	Spis treści
	Są takie miejsca ...Są tacy ludzie ...
	BESKID SĄDECKI
	GMINA KRYNICA -ZDRÓJ
	BESKID NISKI
	GMINA UŚCIE GORLICKIE
	BANICA
	CZYRNA
	UCZESTNICY I MIĘDZY NARODOWEGO PLENERU RZEŹBIARSKO-MALARSKIEGO W BANICY (20-28 sierpnia 2006 r.)
	„Biała niedziela” w Banicy
	DZIEDZICTWO KULTUROWE I EDUKACJA REGIONALNA – WARUNKI ZACHOWANIA I ROZWOJU TRADYCJI MNIEJSZOŚCI NARODOWYCH W SZKOŁACH NA TERENIE GMINY UŚCIE GORLICKIE
	SAREPTA
	„KOTY PODRÓŻNE”
	Fundacja Edukacji Medycznej, Promocji Zdrowia, Sztuki i Kultury „ARS MEDICA”



<<
  /ASCII85EncodePages false
  /AllowTransparency false
  /AutoPositionEPSFiles true
  /AutoRotatePages /None
  /Binding /Left
  /CalGrayProfile (Dot Gain 20%)
  /CalRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CalCMYKProfile (U.S. Web Coated \050SWOP\051 v2)
  /sRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CannotEmbedFontPolicy /Error
  /CompatibilityLevel 1.4
  /CompressObjects /Tags
  /CompressPages true
  /ConvertImagesToIndexed true
  /PassThroughJPEGImages true
  /CreateJobTicket false
  /DefaultRenderingIntent /Default
  /DetectBlends true
  /DetectCurves 0.0000
  /ColorConversionStrategy /CMYK
  /DoThumbnails false
  /EmbedAllFonts true
  /EmbedOpenType false
  /ParseICCProfilesInComments true
  /EmbedJobOptions true
  /DSCReportingLevel 0
  /EmitDSCWarnings false
  /EndPage -1
  /ImageMemory 1048576
  /LockDistillerParams false
  /MaxSubsetPct 100
  /Optimize true
  /OPM 1
  /ParseDSCComments true
  /ParseDSCCommentsForDocInfo true
  /PreserveCopyPage true
  /PreserveDICMYKValues true
  /PreserveEPSInfo true
  /PreserveFlatness true
  /PreserveHalftoneInfo false
  /PreserveOPIComments true
  /PreserveOverprintSettings true
  /StartPage 1
  /SubsetFonts true
  /TransferFunctionInfo /Apply
  /UCRandBGInfo /Preserve
  /UsePrologue false
  /ColorSettingsFile ()
  /AlwaysEmbed [ true
  ]
  /NeverEmbed [ true
  ]
  /AntiAliasColorImages false
  /CropColorImages true
  /ColorImageMinResolution 300
  /ColorImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleColorImages true
  /ColorImageDownsampleType /Bicubic
  /ColorImageResolution 300
  /ColorImageDepth -1
  /ColorImageMinDownsampleDepth 1
  /ColorImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeColorImages true
  /ColorImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterColorImages true
  /ColorImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /ColorACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /ColorImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000ColorACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000ColorImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasGrayImages false
  /CropGrayImages true
  /GrayImageMinResolution 300
  /GrayImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleGrayImages true
  /GrayImageDownsampleType /Bicubic
  /GrayImageResolution 300
  /GrayImageDepth -1
  /GrayImageMinDownsampleDepth 2
  /GrayImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeGrayImages true
  /GrayImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterGrayImages true
  /GrayImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /GrayACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /GrayImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000GrayACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000GrayImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasMonoImages false
  /CropMonoImages true
  /MonoImageMinResolution 1200
  /MonoImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleMonoImages true
  /MonoImageDownsampleType /Bicubic
  /MonoImageResolution 1200
  /MonoImageDepth -1
  /MonoImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeMonoImages true
  /MonoImageFilter /CCITTFaxEncode
  /MonoImageDict <<
    /K -1
  >>
  /AllowPSXObjects false
  /CheckCompliance [
    /None
  ]
  /PDFX1aCheck false
  /PDFX3Check false
  /PDFXCompliantPDFOnly false
  /PDFXNoTrimBoxError true
  /PDFXTrimBoxToMediaBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXSetBleedBoxToMediaBox true
  /PDFXBleedBoxToTrimBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXOutputIntentProfile ()
  /PDFXOutputConditionIdentifier ()
  /PDFXOutputCondition ()
  /PDFXRegistryName ()
  /PDFXTrapped /False

  /CreateJDFFile false
  /Description <<

    /BGR <>
    /CHS <FEFF4f7f75288fd94e9b8bbe5b9a521b5efa7684002000410064006f006200650020005000440046002065876863900275284e8e9ad88d2891cf76845370524d53705237300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c676562535f00521b5efa768400200050004400460020658768633002>
    /CHT <FEFF4f7f752890194e9b8a2d7f6e5efa7acb7684002000410064006f006200650020005000440046002065874ef69069752865bc9ad854c18cea76845370524d5370523786557406300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c4f86958b555f5df25efa7acb76840020005000440046002065874ef63002>
    /CZE <>
    /DAN <>
    /DEU <>
    /ESP <>
    /ETI <>
    /FRA <>
    /GRE <>

    /HRV (Za stvaranje Adobe PDF dokumenata najpogodnijih za visokokvalitetni ispis prije tiskanja koristite ove postavke.  Stvoreni PDF dokumenti mogu se otvoriti Acrobat i Adobe Reader 5.0 i kasnijim verzijama.)
    /HUN <>
    /ITA <>
    /JPN <FEFF9ad854c18cea306a30d730ea30d730ec30b951fa529b7528002000410064006f0062006500200050004400460020658766f8306e4f5c6210306b4f7f75283057307e305930023053306e8a2d5b9a30674f5c62103055308c305f0020005000440046002030d530a130a430eb306f3001004100630072006f0062006100740020304a30883073002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee5964d3067958b304f30533068304c3067304d307e305930023053306e8a2d5b9a306b306f30d530a930f330c8306e57cb30818fbc307f304c5fc59808306730593002>
    /KOR <FEFFc7740020c124c815c7440020c0acc6a9d558c5ec0020ace0d488c9c80020c2dcd5d80020c778c1c4c5d00020ac00c7a50020c801d569d55c002000410064006f0062006500200050004400460020bb38c11cb97c0020c791c131d569b2c8b2e4002e0020c774b807ac8c0020c791c131b41c00200050004400460020bb38c11cb2940020004100630072006f0062006100740020bc0f002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e00300020c774c0c1c5d0c11c0020c5f40020c2180020c788c2b5b2c8b2e4002e>
    /LTH <>
    /LVI <>
    /NLD (Gebruik deze instellingen om Adobe PDF-documenten te maken die zijn geoptimaliseerd voor prepress-afdrukken van hoge kwaliteit. De gemaakte PDF-documenten kunnen worden geopend met Acrobat en Adobe Reader 5.0 en hoger.)
    /NOR <>
    /POL <>
    /PTB <>
    /RUM <>
    /RUS <>
    /SKY <>
    /SLV <>
    /SUO <>
    /SVE <>
    /TUR <>
    /UKR <>
    /ENU (Use these settings to create Adobe PDF documents best suited for high-quality prepress printing.  Created PDF documents can be opened with Acrobat and Adobe Reader 5.0 and later.)
  >>
  /Namespace [
    (Adobe)
    (Common)
    (1.0)
  ]
  /OtherNamespaces [
    <<
      /AsReaderSpreads false
      /CropImagesToFrames true
      /ErrorControl /WarnAndContinue
      /FlattenerIgnoreSpreadOverrides false
      /IncludeGuidesGrids false
      /IncludeNonPrinting false
      /IncludeSlug false
      /Namespace [
        (Adobe)
        (InDesign)
        (4.0)
      ]
      /OmitPlacedBitmaps false
      /OmitPlacedEPS false
      /OmitPlacedPDF false
      /SimulateOverprint /Legacy
    >>
    <<
      /AddBleedMarks false
      /AddColorBars false
      /AddCropMarks false
      /AddPageInfo false
      /AddRegMarks false
      /ConvertColors /ConvertToCMYK
      /DestinationProfileName ()
      /DestinationProfileSelector /DocumentCMYK
      /Downsample16BitImages true
      /FlattenerPreset <<
        /PresetSelector /MediumResolution
      >>
      /FormElements false
      /GenerateStructure false
      /IncludeBookmarks false
      /IncludeHyperlinks false
      /IncludeInteractive false
      /IncludeLayers false
      /IncludeProfiles false
      /MultimediaHandling /UseObjectSettings
      /Namespace [
        (Adobe)
        (CreativeSuite)
        (2.0)
      ]
      /PDFXOutputIntentProfileSelector /DocumentCMYK
      /PreserveEditing true
      /UntaggedCMYKHandling /LeaveUntagged
      /UntaggedRGBHandling /UseDocumentProfile
      /UseDocumentBleed false
    >>
  ]
>> setdistillerparams
<<
  /HWResolution [2400 2400]
  /PageSize [612.000 792.000]
>> setpagedevice



<<
  /ASCII85EncodePages false
  /AllowTransparency false
  /AutoPositionEPSFiles true
  /AutoRotatePages /None
  /Binding /Left
  /CalGrayProfile (Dot Gain 20%)
  /CalRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CalCMYKProfile (U.S. Web Coated \050SWOP\051 v2)
  /sRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CannotEmbedFontPolicy /Error
  /CompatibilityLevel 1.4
  /CompressObjects /Tags
  /CompressPages true
  /ConvertImagesToIndexed true
  /PassThroughJPEGImages true
  /CreateJobTicket false
  /DefaultRenderingIntent /Default
  /DetectBlends true
  /DetectCurves 0.0000
  /ColorConversionStrategy /CMYK
  /DoThumbnails false
  /EmbedAllFonts true
  /EmbedOpenType false
  /ParseICCProfilesInComments true
  /EmbedJobOptions true
  /DSCReportingLevel 0
  /EmitDSCWarnings false
  /EndPage -1
  /ImageMemory 1048576
  /LockDistillerParams false
  /MaxSubsetPct 100
  /Optimize true
  /OPM 1
  /ParseDSCComments true
  /ParseDSCCommentsForDocInfo true
  /PreserveCopyPage true
  /PreserveDICMYKValues true
  /PreserveEPSInfo true
  /PreserveFlatness true
  /PreserveHalftoneInfo false
  /PreserveOPIComments true
  /PreserveOverprintSettings true
  /StartPage 1
  /SubsetFonts true
  /TransferFunctionInfo /Apply
  /UCRandBGInfo /Preserve
  /UsePrologue false
  /ColorSettingsFile ()
  /AlwaysEmbed [ true
  ]
  /NeverEmbed [ true
  ]
  /AntiAliasColorImages false
  /CropColorImages true
  /ColorImageMinResolution 300
  /ColorImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleColorImages true
  /ColorImageDownsampleType /Bicubic
  /ColorImageResolution 300
  /ColorImageDepth -1
  /ColorImageMinDownsampleDepth 1
  /ColorImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeColorImages true
  /ColorImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterColorImages true
  /ColorImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /ColorACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /ColorImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000ColorACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000ColorImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasGrayImages false
  /CropGrayImages true
  /GrayImageMinResolution 300
  /GrayImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleGrayImages true
  /GrayImageDownsampleType /Bicubic
  /GrayImageResolution 300
  /GrayImageDepth -1
  /GrayImageMinDownsampleDepth 2
  /GrayImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeGrayImages true
  /GrayImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterGrayImages true
  /GrayImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /GrayACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /GrayImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000GrayACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000GrayImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasMonoImages false
  /CropMonoImages true
  /MonoImageMinResolution 1200
  /MonoImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleMonoImages true
  /MonoImageDownsampleType /Bicubic
  /MonoImageResolution 1200
  /MonoImageDepth -1
  /MonoImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeMonoImages true
  /MonoImageFilter /CCITTFaxEncode
  /MonoImageDict <<
    /K -1
  >>
  /AllowPSXObjects false
  /CheckCompliance [
    /None
  ]
  /PDFX1aCheck false
  /PDFX3Check false
  /PDFXCompliantPDFOnly false
  /PDFXNoTrimBoxError true
  /PDFXTrimBoxToMediaBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXSetBleedBoxToMediaBox true
  /PDFXBleedBoxToTrimBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXOutputIntentProfile ()
  /PDFXOutputConditionIdentifier ()
  /PDFXOutputCondition ()
  /PDFXRegistryName ()
  /PDFXTrapped /False

  /CreateJDFFile false
  /Description <<

    /BGR <>
    /CHS <FEFF4f7f75288fd94e9b8bbe5b9a521b5efa7684002000410064006f006200650020005000440046002065876863900275284e8e9ad88d2891cf76845370524d53705237300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c676562535f00521b5efa768400200050004400460020658768633002>
    /CHT <FEFF4f7f752890194e9b8a2d7f6e5efa7acb7684002000410064006f006200650020005000440046002065874ef69069752865bc9ad854c18cea76845370524d5370523786557406300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c4f86958b555f5df25efa7acb76840020005000440046002065874ef63002>
    /CZE <>
    /DAN <>
    /DEU <>
    /ESP <>
    /ETI <>
    /FRA <>
    /GRE <>

    /HRV (Za stvaranje Adobe PDF dokumenata najpogodnijih za visokokvalitetni ispis prije tiskanja koristite ove postavke.  Stvoreni PDF dokumenti mogu se otvoriti Acrobat i Adobe Reader 5.0 i kasnijim verzijama.)
    /HUN <>
    /ITA <>
    /JPN <FEFF9ad854c18cea306a30d730ea30d730ec30b951fa529b7528002000410064006f0062006500200050004400460020658766f8306e4f5c6210306b4f7f75283057307e305930023053306e8a2d5b9a30674f5c62103055308c305f0020005000440046002030d530a130a430eb306f3001004100630072006f0062006100740020304a30883073002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee5964d3067958b304f30533068304c3067304d307e305930023053306e8a2d5b9a306b306f30d530a930f330c8306e57cb30818fbc307f304c5fc59808306730593002>
    /KOR <FEFFc7740020c124c815c7440020c0acc6a9d558c5ec0020ace0d488c9c80020c2dcd5d80020c778c1c4c5d00020ac00c7a50020c801d569d55c002000410064006f0062006500200050004400460020bb38c11cb97c0020c791c131d569b2c8b2e4002e0020c774b807ac8c0020c791c131b41c00200050004400460020bb38c11cb2940020004100630072006f0062006100740020bc0f002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e00300020c774c0c1c5d0c11c0020c5f40020c2180020c788c2b5b2c8b2e4002e>
    /LTH <>
    /LVI <>
    /NLD (Gebruik deze instellingen om Adobe PDF-documenten te maken die zijn geoptimaliseerd voor prepress-afdrukken van hoge kwaliteit. De gemaakte PDF-documenten kunnen worden geopend met Acrobat en Adobe Reader 5.0 en hoger.)
    /NOR <>
    /POL <>
    /PTB <>
    /RUM <>
    /RUS <>
    /SKY <>
    /SLV <>
    /SUO <>
    /SVE <>
    /TUR <>
    /UKR <>
    /ENU (Use these settings to create Adobe PDF documents best suited for high-quality prepress printing.  Created PDF documents can be opened with Acrobat and Adobe Reader 5.0 and later.)
  >>
  /Namespace [
    (Adobe)
    (Common)
    (1.0)
  ]
  /OtherNamespaces [
    <<
      /AsReaderSpreads false
      /CropImagesToFrames true
      /ErrorControl /WarnAndContinue
      /FlattenerIgnoreSpreadOverrides false
      /IncludeGuidesGrids false
      /IncludeNonPrinting false
      /IncludeSlug false
      /Namespace [
        (Adobe)
        (InDesign)
        (4.0)
      ]
      /OmitPlacedBitmaps false
      /OmitPlacedEPS false
      /OmitPlacedPDF false
      /SimulateOverprint /Legacy
    >>
    <<
      /AddBleedMarks false
      /AddColorBars false
      /AddCropMarks false
      /AddPageInfo false
      /AddRegMarks false
      /ConvertColors /ConvertToCMYK
      /DestinationProfileName ()
      /DestinationProfileSelector /DocumentCMYK
      /Downsample16BitImages true
      /FlattenerPreset <<
        /PresetSelector /MediumResolution
      >>
      /FormElements false
      /GenerateStructure false
      /IncludeBookmarks false
      /IncludeHyperlinks false
      /IncludeInteractive false
      /IncludeLayers false
      /IncludeProfiles false
      /MultimediaHandling /UseObjectSettings
      /Namespace [
        (Adobe)
        (CreativeSuite)
        (2.0)
      ]
      /PDFXOutputIntentProfileSelector /DocumentCMYK
      /PreserveEditing true
      /UntaggedCMYKHandling /LeaveUntagged
      /UntaggedRGBHandling /UseDocumentProfile
      /UseDocumentBleed false
    >>
  ]
>> setdistillerparams
<<
  /HWResolution [2400 2400]
  /PageSize [612.000 792.000]
>> setpagedevice



<<
  /ASCII85EncodePages false
  /AllowTransparency false
  /AutoPositionEPSFiles true
  /AutoRotatePages /None
  /Binding /Left
  /CalGrayProfile (Dot Gain 20%)
  /CalRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CalCMYKProfile (U.S. Web Coated \050SWOP\051 v2)
  /sRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CannotEmbedFontPolicy /Error
  /CompatibilityLevel 1.4
  /CompressObjects /Tags
  /CompressPages true
  /ConvertImagesToIndexed true
  /PassThroughJPEGImages true
  /CreateJobTicket false
  /DefaultRenderingIntent /Default
  /DetectBlends true
  /DetectCurves 0.0000
  /ColorConversionStrategy /CMYK
  /DoThumbnails false
  /EmbedAllFonts true
  /EmbedOpenType false
  /ParseICCProfilesInComments true
  /EmbedJobOptions true
  /DSCReportingLevel 0
  /EmitDSCWarnings false
  /EndPage -1
  /ImageMemory 1048576
  /LockDistillerParams false
  /MaxSubsetPct 100
  /Optimize true
  /OPM 1
  /ParseDSCComments true
  /ParseDSCCommentsForDocInfo true
  /PreserveCopyPage true
  /PreserveDICMYKValues true
  /PreserveEPSInfo true
  /PreserveFlatness true
  /PreserveHalftoneInfo false
  /PreserveOPIComments true
  /PreserveOverprintSettings true
  /StartPage 1
  /SubsetFonts true
  /TransferFunctionInfo /Apply
  /UCRandBGInfo /Preserve
  /UsePrologue false
  /ColorSettingsFile ()
  /AlwaysEmbed [ true
  ]
  /NeverEmbed [ true
  ]
  /AntiAliasColorImages false
  /CropColorImages true
  /ColorImageMinResolution 300
  /ColorImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleColorImages true
  /ColorImageDownsampleType /Bicubic
  /ColorImageResolution 300
  /ColorImageDepth -1
  /ColorImageMinDownsampleDepth 1
  /ColorImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeColorImages true
  /ColorImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterColorImages true
  /ColorImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /ColorACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /ColorImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000ColorACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000ColorImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasGrayImages false
  /CropGrayImages true
  /GrayImageMinResolution 300
  /GrayImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleGrayImages true
  /GrayImageDownsampleType /Bicubic
  /GrayImageResolution 300
  /GrayImageDepth -1
  /GrayImageMinDownsampleDepth 2
  /GrayImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeGrayImages true
  /GrayImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterGrayImages true
  /GrayImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /GrayACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /GrayImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000GrayACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000GrayImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasMonoImages false
  /CropMonoImages true
  /MonoImageMinResolution 1200
  /MonoImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleMonoImages true
  /MonoImageDownsampleType /Bicubic
  /MonoImageResolution 1200
  /MonoImageDepth -1
  /MonoImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeMonoImages true
  /MonoImageFilter /CCITTFaxEncode
  /MonoImageDict <<
    /K -1
  >>
  /AllowPSXObjects false
  /CheckCompliance [
    /None
  ]
  /PDFX1aCheck false
  /PDFX3Check false
  /PDFXCompliantPDFOnly false
  /PDFXNoTrimBoxError true
  /PDFXTrimBoxToMediaBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXSetBleedBoxToMediaBox true
  /PDFXBleedBoxToTrimBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXOutputIntentProfile ()
  /PDFXOutputConditionIdentifier ()
  /PDFXOutputCondition ()
  /PDFXRegistryName ()
  /PDFXTrapped /False

  /CreateJDFFile false
  /Description <<

    /BGR <>
    /CHS <FEFF4f7f75288fd94e9b8bbe5b9a521b5efa7684002000410064006f006200650020005000440046002065876863900275284e8e9ad88d2891cf76845370524d53705237300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c676562535f00521b5efa768400200050004400460020658768633002>
    /CHT <FEFF4f7f752890194e9b8a2d7f6e5efa7acb7684002000410064006f006200650020005000440046002065874ef69069752865bc9ad854c18cea76845370524d5370523786557406300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c4f86958b555f5df25efa7acb76840020005000440046002065874ef63002>
    /CZE <>
    /DAN <>
    /DEU <>
    /ESP <>
    /ETI <>
    /FRA <>
    /GRE <>

    /HRV (Za stvaranje Adobe PDF dokumenata najpogodnijih za visokokvalitetni ispis prije tiskanja koristite ove postavke.  Stvoreni PDF dokumenti mogu se otvoriti Acrobat i Adobe Reader 5.0 i kasnijim verzijama.)
    /HUN <>
    /ITA <>
    /JPN <FEFF9ad854c18cea306a30d730ea30d730ec30b951fa529b7528002000410064006f0062006500200050004400460020658766f8306e4f5c6210306b4f7f75283057307e305930023053306e8a2d5b9a30674f5c62103055308c305f0020005000440046002030d530a130a430eb306f3001004100630072006f0062006100740020304a30883073002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee5964d3067958b304f30533068304c3067304d307e305930023053306e8a2d5b9a306b306f30d530a930f330c8306e57cb30818fbc307f304c5fc59808306730593002>
    /KOR <FEFFc7740020c124c815c7440020c0acc6a9d558c5ec0020ace0d488c9c80020c2dcd5d80020c778c1c4c5d00020ac00c7a50020c801d569d55c002000410064006f0062006500200050004400460020bb38c11cb97c0020c791c131d569b2c8b2e4002e0020c774b807ac8c0020c791c131b41c00200050004400460020bb38c11cb2940020004100630072006f0062006100740020bc0f002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e00300020c774c0c1c5d0c11c0020c5f40020c2180020c788c2b5b2c8b2e4002e>
    /LTH <>
    /LVI <>
    /NLD (Gebruik deze instellingen om Adobe PDF-documenten te maken die zijn geoptimaliseerd voor prepress-afdrukken van hoge kwaliteit. De gemaakte PDF-documenten kunnen worden geopend met Acrobat en Adobe Reader 5.0 en hoger.)
    /NOR <>
    /POL <>
    /PTB <>
    /RUM <>
    /RUS <>
    /SKY <>
    /SLV <>
    /SUO <>
    /SVE <>
    /TUR <>
    /UKR <>
    /ENU (Use these settings to create Adobe PDF documents best suited for high-quality prepress printing.  Created PDF documents can be opened with Acrobat and Adobe Reader 5.0 and later.)
  >>
  /Namespace [
    (Adobe)
    (Common)
    (1.0)
  ]
  /OtherNamespaces [
    <<
      /AsReaderSpreads false
      /CropImagesToFrames true
      /ErrorControl /WarnAndContinue
      /FlattenerIgnoreSpreadOverrides false
      /IncludeGuidesGrids false
      /IncludeNonPrinting false
      /IncludeSlug false
      /Namespace [
        (Adobe)
        (InDesign)
        (4.0)
      ]
      /OmitPlacedBitmaps false
      /OmitPlacedEPS false
      /OmitPlacedPDF false
      /SimulateOverprint /Legacy
    >>
    <<
      /AddBleedMarks false
      /AddColorBars false
      /AddCropMarks false
      /AddPageInfo false
      /AddRegMarks false
      /ConvertColors /ConvertToCMYK
      /DestinationProfileName ()
      /DestinationProfileSelector /DocumentCMYK
      /Downsample16BitImages true
      /FlattenerPreset <<
        /PresetSelector /MediumResolution
      >>
      /FormElements false
      /GenerateStructure false
      /IncludeBookmarks false
      /IncludeHyperlinks false
      /IncludeInteractive false
      /IncludeLayers false
      /IncludeProfiles false
      /MultimediaHandling /UseObjectSettings
      /Namespace [
        (Adobe)
        (CreativeSuite)
        (2.0)
      ]
      /PDFXOutputIntentProfileSelector /DocumentCMYK
      /PreserveEditing true
      /UntaggedCMYKHandling /LeaveUntagged
      /UntaggedRGBHandling /UseDocumentProfile
      /UseDocumentBleed false
    >>
  ]
>> setdistillerparams
<<
  /HWResolution [2400 2400]
  /PageSize [612.000 792.000]
>> setpagedevice



<<
  /ASCII85EncodePages false
  /AllowTransparency false
  /AutoPositionEPSFiles true
  /AutoRotatePages /None
  /Binding /Left
  /CalGrayProfile (Dot Gain 20%)
  /CalRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CalCMYKProfile (U.S. Web Coated \050SWOP\051 v2)
  /sRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CannotEmbedFontPolicy /Error
  /CompatibilityLevel 1.4
  /CompressObjects /Tags
  /CompressPages true
  /ConvertImagesToIndexed true
  /PassThroughJPEGImages true
  /CreateJobTicket false
  /DefaultRenderingIntent /Default
  /DetectBlends true
  /DetectCurves 0.0000
  /ColorConversionStrategy /CMYK
  /DoThumbnails false
  /EmbedAllFonts true
  /EmbedOpenType false
  /ParseICCProfilesInComments true
  /EmbedJobOptions true
  /DSCReportingLevel 0
  /EmitDSCWarnings false
  /EndPage -1
  /ImageMemory 1048576
  /LockDistillerParams false
  /MaxSubsetPct 100
  /Optimize true
  /OPM 1
  /ParseDSCComments true
  /ParseDSCCommentsForDocInfo true
  /PreserveCopyPage true
  /PreserveDICMYKValues true
  /PreserveEPSInfo true
  /PreserveFlatness true
  /PreserveHalftoneInfo false
  /PreserveOPIComments true
  /PreserveOverprintSettings true
  /StartPage 1
  /SubsetFonts true
  /TransferFunctionInfo /Apply
  /UCRandBGInfo /Preserve
  /UsePrologue false
  /ColorSettingsFile ()
  /AlwaysEmbed [ true
  ]
  /NeverEmbed [ true
  ]
  /AntiAliasColorImages false
  /CropColorImages true
  /ColorImageMinResolution 300
  /ColorImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleColorImages true
  /ColorImageDownsampleType /Bicubic
  /ColorImageResolution 300
  /ColorImageDepth -1
  /ColorImageMinDownsampleDepth 1
  /ColorImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeColorImages true
  /ColorImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterColorImages true
  /ColorImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /ColorACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /ColorImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000ColorACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000ColorImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasGrayImages false
  /CropGrayImages true
  /GrayImageMinResolution 300
  /GrayImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleGrayImages true
  /GrayImageDownsampleType /Bicubic
  /GrayImageResolution 300
  /GrayImageDepth -1
  /GrayImageMinDownsampleDepth 2
  /GrayImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeGrayImages true
  /GrayImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterGrayImages true
  /GrayImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /GrayACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /GrayImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000GrayACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000GrayImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasMonoImages false
  /CropMonoImages true
  /MonoImageMinResolution 1200
  /MonoImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleMonoImages true
  /MonoImageDownsampleType /Bicubic
  /MonoImageResolution 1200
  /MonoImageDepth -1
  /MonoImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeMonoImages true
  /MonoImageFilter /CCITTFaxEncode
  /MonoImageDict <<
    /K -1
  >>
  /AllowPSXObjects false
  /CheckCompliance [
    /None
  ]
  /PDFX1aCheck false
  /PDFX3Check false
  /PDFXCompliantPDFOnly false
  /PDFXNoTrimBoxError true
  /PDFXTrimBoxToMediaBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXSetBleedBoxToMediaBox true
  /PDFXBleedBoxToTrimBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXOutputIntentProfile ()
  /PDFXOutputConditionIdentifier ()
  /PDFXOutputCondition ()
  /PDFXRegistryName ()
  /PDFXTrapped /False

  /CreateJDFFile false
  /Description <<

    /BGR <>
    /CHS <FEFF4f7f75288fd94e9b8bbe5b9a521b5efa7684002000410064006f006200650020005000440046002065876863900275284e8e9ad88d2891cf76845370524d53705237300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c676562535f00521b5efa768400200050004400460020658768633002>
    /CHT <FEFF4f7f752890194e9b8a2d7f6e5efa7acb7684002000410064006f006200650020005000440046002065874ef69069752865bc9ad854c18cea76845370524d5370523786557406300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c4f86958b555f5df25efa7acb76840020005000440046002065874ef63002>
    /CZE <>
    /DAN <>
    /DEU <>
    /ESP <>
    /ETI <>
    /FRA <>
    /GRE <>

    /HRV (Za stvaranje Adobe PDF dokumenata najpogodnijih za visokokvalitetni ispis prije tiskanja koristite ove postavke.  Stvoreni PDF dokumenti mogu se otvoriti Acrobat i Adobe Reader 5.0 i kasnijim verzijama.)
    /HUN <>
    /ITA <>
    /JPN <FEFF9ad854c18cea306a30d730ea30d730ec30b951fa529b7528002000410064006f0062006500200050004400460020658766f8306e4f5c6210306b4f7f75283057307e305930023053306e8a2d5b9a30674f5c62103055308c305f0020005000440046002030d530a130a430eb306f3001004100630072006f0062006100740020304a30883073002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee5964d3067958b304f30533068304c3067304d307e305930023053306e8a2d5b9a306b306f30d530a930f330c8306e57cb30818fbc307f304c5fc59808306730593002>
    /KOR <FEFFc7740020c124c815c7440020c0acc6a9d558c5ec0020ace0d488c9c80020c2dcd5d80020c778c1c4c5d00020ac00c7a50020c801d569d55c002000410064006f0062006500200050004400460020bb38c11cb97c0020c791c131d569b2c8b2e4002e0020c774b807ac8c0020c791c131b41c00200050004400460020bb38c11cb2940020004100630072006f0062006100740020bc0f002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e00300020c774c0c1c5d0c11c0020c5f40020c2180020c788c2b5b2c8b2e4002e>
    /LTH <>
    /LVI <>
    /NLD (Gebruik deze instellingen om Adobe PDF-documenten te maken die zijn geoptimaliseerd voor prepress-afdrukken van hoge kwaliteit. De gemaakte PDF-documenten kunnen worden geopend met Acrobat en Adobe Reader 5.0 en hoger.)
    /NOR <>
    /POL <>
    /PTB <>
    /RUM <>
    /RUS <>
    /SKY <>
    /SLV <>
    /SUO <>
    /SVE <>
    /TUR <>
    /UKR <>
    /ENU (Use these settings to create Adobe PDF documents best suited for high-quality prepress printing.  Created PDF documents can be opened with Acrobat and Adobe Reader 5.0 and later.)
  >>
  /Namespace [
    (Adobe)
    (Common)
    (1.0)
  ]
  /OtherNamespaces [
    <<
      /AsReaderSpreads false
      /CropImagesToFrames true
      /ErrorControl /WarnAndContinue
      /FlattenerIgnoreSpreadOverrides false
      /IncludeGuidesGrids false
      /IncludeNonPrinting false
      /IncludeSlug false
      /Namespace [
        (Adobe)
        (InDesign)
        (4.0)
      ]
      /OmitPlacedBitmaps false
      /OmitPlacedEPS false
      /OmitPlacedPDF false
      /SimulateOverprint /Legacy
    >>
    <<
      /AddBleedMarks false
      /AddColorBars false
      /AddCropMarks false
      /AddPageInfo false
      /AddRegMarks false
      /ConvertColors /ConvertToCMYK
      /DestinationProfileName ()
      /DestinationProfileSelector /DocumentCMYK
      /Downsample16BitImages true
      /FlattenerPreset <<
        /PresetSelector /MediumResolution
      >>
      /FormElements false
      /GenerateStructure false
      /IncludeBookmarks false
      /IncludeHyperlinks false
      /IncludeInteractive false
      /IncludeLayers false
      /IncludeProfiles false
      /MultimediaHandling /UseObjectSettings
      /Namespace [
        (Adobe)
        (CreativeSuite)
        (2.0)
      ]
      /PDFXOutputIntentProfileSelector /DocumentCMYK
      /PreserveEditing true
      /UntaggedCMYKHandling /LeaveUntagged
      /UntaggedRGBHandling /UseDocumentProfile
      /UseDocumentBleed false
    >>
  ]
>> setdistillerparams
<<
  /HWResolution [2400 2400]
  /PageSize [612.000 792.000]
>> setpagedevice



<<
  /ASCII85EncodePages false
  /AllowTransparency false
  /AutoPositionEPSFiles true
  /AutoRotatePages /None
  /Binding /Left
  /CalGrayProfile (Dot Gain 20%)
  /CalRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CalCMYKProfile (U.S. Web Coated \050SWOP\051 v2)
  /sRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CannotEmbedFontPolicy /Error
  /CompatibilityLevel 1.4
  /CompressObjects /Tags
  /CompressPages true
  /ConvertImagesToIndexed true
  /PassThroughJPEGImages true
  /CreateJobTicket false
  /DefaultRenderingIntent /Default
  /DetectBlends true
  /DetectCurves 0.0000
  /ColorConversionStrategy /CMYK
  /DoThumbnails false
  /EmbedAllFonts true
  /EmbedOpenType false
  /ParseICCProfilesInComments true
  /EmbedJobOptions true
  /DSCReportingLevel 0
  /EmitDSCWarnings false
  /EndPage -1
  /ImageMemory 1048576
  /LockDistillerParams false
  /MaxSubsetPct 100
  /Optimize true
  /OPM 1
  /ParseDSCComments true
  /ParseDSCCommentsForDocInfo true
  /PreserveCopyPage true
  /PreserveDICMYKValues true
  /PreserveEPSInfo true
  /PreserveFlatness true
  /PreserveHalftoneInfo false
  /PreserveOPIComments true
  /PreserveOverprintSettings true
  /StartPage 1
  /SubsetFonts true
  /TransferFunctionInfo /Apply
  /UCRandBGInfo /Preserve
  /UsePrologue false
  /ColorSettingsFile ()
  /AlwaysEmbed [ true
  ]
  /NeverEmbed [ true
  ]
  /AntiAliasColorImages false
  /CropColorImages true
  /ColorImageMinResolution 300
  /ColorImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleColorImages true
  /ColorImageDownsampleType /Bicubic
  /ColorImageResolution 300
  /ColorImageDepth -1
  /ColorImageMinDownsampleDepth 1
  /ColorImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeColorImages true
  /ColorImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterColorImages true
  /ColorImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /ColorACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /ColorImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000ColorACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000ColorImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasGrayImages false
  /CropGrayImages true
  /GrayImageMinResolution 300
  /GrayImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleGrayImages true
  /GrayImageDownsampleType /Bicubic
  /GrayImageResolution 300
  /GrayImageDepth -1
  /GrayImageMinDownsampleDepth 2
  /GrayImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeGrayImages true
  /GrayImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterGrayImages true
  /GrayImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /GrayACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /GrayImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000GrayACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000GrayImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasMonoImages false
  /CropMonoImages true
  /MonoImageMinResolution 1200
  /MonoImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleMonoImages true
  /MonoImageDownsampleType /Bicubic
  /MonoImageResolution 1200
  /MonoImageDepth -1
  /MonoImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeMonoImages true
  /MonoImageFilter /CCITTFaxEncode
  /MonoImageDict <<
    /K -1
  >>
  /AllowPSXObjects false
  /CheckCompliance [
    /None
  ]
  /PDFX1aCheck false
  /PDFX3Check false
  /PDFXCompliantPDFOnly false
  /PDFXNoTrimBoxError true
  /PDFXTrimBoxToMediaBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXSetBleedBoxToMediaBox true
  /PDFXBleedBoxToTrimBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXOutputIntentProfile ()
  /PDFXOutputConditionIdentifier ()
  /PDFXOutputCondition ()
  /PDFXRegistryName ()
  /PDFXTrapped /False

  /CreateJDFFile false
  /Description <<

    /BGR <>
    /CHS <FEFF4f7f75288fd94e9b8bbe5b9a521b5efa7684002000410064006f006200650020005000440046002065876863900275284e8e9ad88d2891cf76845370524d53705237300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c676562535f00521b5efa768400200050004400460020658768633002>
    /CHT <FEFF4f7f752890194e9b8a2d7f6e5efa7acb7684002000410064006f006200650020005000440046002065874ef69069752865bc9ad854c18cea76845370524d5370523786557406300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c4f86958b555f5df25efa7acb76840020005000440046002065874ef63002>
    /CZE <>
    /DAN <>
    /DEU <>
    /ESP <>
    /ETI <>
    /FRA <>
    /GRE <>

    /HRV (Za stvaranje Adobe PDF dokumenata najpogodnijih za visokokvalitetni ispis prije tiskanja koristite ove postavke.  Stvoreni PDF dokumenti mogu se otvoriti Acrobat i Adobe Reader 5.0 i kasnijim verzijama.)
    /HUN <>
    /ITA <>
    /JPN <FEFF9ad854c18cea306a30d730ea30d730ec30b951fa529b7528002000410064006f0062006500200050004400460020658766f8306e4f5c6210306b4f7f75283057307e305930023053306e8a2d5b9a30674f5c62103055308c305f0020005000440046002030d530a130a430eb306f3001004100630072006f0062006100740020304a30883073002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee5964d3067958b304f30533068304c3067304d307e305930023053306e8a2d5b9a306b306f30d530a930f330c8306e57cb30818fbc307f304c5fc59808306730593002>
    /KOR <FEFFc7740020c124c815c7440020c0acc6a9d558c5ec0020ace0d488c9c80020c2dcd5d80020c778c1c4c5d00020ac00c7a50020c801d569d55c002000410064006f0062006500200050004400460020bb38c11cb97c0020c791c131d569b2c8b2e4002e0020c774b807ac8c0020c791c131b41c00200050004400460020bb38c11cb2940020004100630072006f0062006100740020bc0f002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e00300020c774c0c1c5d0c11c0020c5f40020c2180020c788c2b5b2c8b2e4002e>
    /LTH <>
    /LVI <>
    /NLD (Gebruik deze instellingen om Adobe PDF-documenten te maken die zijn geoptimaliseerd voor prepress-afdrukken van hoge kwaliteit. De gemaakte PDF-documenten kunnen worden geopend met Acrobat en Adobe Reader 5.0 en hoger.)
    /NOR <>
    /POL <>
    /PTB <>
    /RUM <>
    /RUS <>
    /SKY <>
    /SLV <>
    /SUO <>
    /SVE <>
    /TUR <>
    /UKR <>
    /ENU (Use these settings to create Adobe PDF documents best suited for high-quality prepress printing.  Created PDF documents can be opened with Acrobat and Adobe Reader 5.0 and later.)
  >>
  /Namespace [
    (Adobe)
    (Common)
    (1.0)
  ]
  /OtherNamespaces [
    <<
      /AsReaderSpreads false
      /CropImagesToFrames true
      /ErrorControl /WarnAndContinue
      /FlattenerIgnoreSpreadOverrides false
      /IncludeGuidesGrids false
      /IncludeNonPrinting false
      /IncludeSlug false
      /Namespace [
        (Adobe)
        (InDesign)
        (4.0)
      ]
      /OmitPlacedBitmaps false
      /OmitPlacedEPS false
      /OmitPlacedPDF false
      /SimulateOverprint /Legacy
    >>
    <<
      /AddBleedMarks false
      /AddColorBars false
      /AddCropMarks false
      /AddPageInfo false
      /AddRegMarks false
      /ConvertColors /ConvertToCMYK
      /DestinationProfileName ()
      /DestinationProfileSelector /DocumentCMYK
      /Downsample16BitImages true
      /FlattenerPreset <<
        /PresetSelector /MediumResolution
      >>
      /FormElements false
      /GenerateStructure false
      /IncludeBookmarks false
      /IncludeHyperlinks false
      /IncludeInteractive false
      /IncludeLayers false
      /IncludeProfiles false
      /MultimediaHandling /UseObjectSettings
      /Namespace [
        (Adobe)
        (CreativeSuite)
        (2.0)
      ]
      /PDFXOutputIntentProfileSelector /DocumentCMYK
      /PreserveEditing true
      /UntaggedCMYKHandling /LeaveUntagged
      /UntaggedRGBHandling /UseDocumentProfile
      /UseDocumentBleed false
    >>
  ]
>> setdistillerparams
<<
  /HWResolution [2400 2400]
  /PageSize [612.000 792.000]
>> setpagedevice



<<
  /ASCII85EncodePages false
  /AllowTransparency false
  /AutoPositionEPSFiles true
  /AutoRotatePages /None
  /Binding /Left
  /CalGrayProfile (Dot Gain 20%)
  /CalRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CalCMYKProfile (U.S. Web Coated \050SWOP\051 v2)
  /sRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CannotEmbedFontPolicy /Error
  /CompatibilityLevel 1.4
  /CompressObjects /Tags
  /CompressPages true
  /ConvertImagesToIndexed true
  /PassThroughJPEGImages true
  /CreateJobTicket false
  /DefaultRenderingIntent /Default
  /DetectBlends true
  /DetectCurves 0.0000
  /ColorConversionStrategy /CMYK
  /DoThumbnails false
  /EmbedAllFonts true
  /EmbedOpenType false
  /ParseICCProfilesInComments true
  /EmbedJobOptions true
  /DSCReportingLevel 0
  /EmitDSCWarnings false
  /EndPage -1
  /ImageMemory 1048576
  /LockDistillerParams false
  /MaxSubsetPct 100
  /Optimize true
  /OPM 1
  /ParseDSCComments true
  /ParseDSCCommentsForDocInfo true
  /PreserveCopyPage true
  /PreserveDICMYKValues true
  /PreserveEPSInfo true
  /PreserveFlatness true
  /PreserveHalftoneInfo false
  /PreserveOPIComments true
  /PreserveOverprintSettings true
  /StartPage 1
  /SubsetFonts true
  /TransferFunctionInfo /Apply
  /UCRandBGInfo /Preserve
  /UsePrologue false
  /ColorSettingsFile ()
  /AlwaysEmbed [ true
  ]
  /NeverEmbed [ true
  ]
  /AntiAliasColorImages false
  /CropColorImages true
  /ColorImageMinResolution 300
  /ColorImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleColorImages true
  /ColorImageDownsampleType /Bicubic
  /ColorImageResolution 300
  /ColorImageDepth -1
  /ColorImageMinDownsampleDepth 1
  /ColorImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeColorImages true
  /ColorImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterColorImages true
  /ColorImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /ColorACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /ColorImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000ColorACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000ColorImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasGrayImages false
  /CropGrayImages true
  /GrayImageMinResolution 300
  /GrayImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleGrayImages true
  /GrayImageDownsampleType /Bicubic
  /GrayImageResolution 300
  /GrayImageDepth -1
  /GrayImageMinDownsampleDepth 2
  /GrayImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeGrayImages true
  /GrayImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterGrayImages true
  /GrayImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /GrayACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /GrayImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000GrayACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000GrayImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasMonoImages false
  /CropMonoImages true
  /MonoImageMinResolution 1200
  /MonoImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleMonoImages true
  /MonoImageDownsampleType /Bicubic
  /MonoImageResolution 1200
  /MonoImageDepth -1
  /MonoImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeMonoImages true
  /MonoImageFilter /CCITTFaxEncode
  /MonoImageDict <<
    /K -1
  >>
  /AllowPSXObjects false
  /CheckCompliance [
    /None
  ]
  /PDFX1aCheck false
  /PDFX3Check false
  /PDFXCompliantPDFOnly false
  /PDFXNoTrimBoxError true
  /PDFXTrimBoxToMediaBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXSetBleedBoxToMediaBox true
  /PDFXBleedBoxToTrimBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXOutputIntentProfile ()
  /PDFXOutputConditionIdentifier ()
  /PDFXOutputCondition ()
  /PDFXRegistryName ()
  /PDFXTrapped /False

  /CreateJDFFile false
  /Description <<

    /BGR <>
    /CHS <FEFF4f7f75288fd94e9b8bbe5b9a521b5efa7684002000410064006f006200650020005000440046002065876863900275284e8e9ad88d2891cf76845370524d53705237300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c676562535f00521b5efa768400200050004400460020658768633002>
    /CHT <FEFF4f7f752890194e9b8a2d7f6e5efa7acb7684002000410064006f006200650020005000440046002065874ef69069752865bc9ad854c18cea76845370524d5370523786557406300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c4f86958b555f5df25efa7acb76840020005000440046002065874ef63002>
    /CZE <>
    /DAN <>
    /DEU <>
    /ESP <>
    /ETI <>
    /FRA <>
    /GRE <>

    /HRV (Za stvaranje Adobe PDF dokumenata najpogodnijih za visokokvalitetni ispis prije tiskanja koristite ove postavke.  Stvoreni PDF dokumenti mogu se otvoriti Acrobat i Adobe Reader 5.0 i kasnijim verzijama.)
    /HUN <>
    /ITA <>
    /JPN <FEFF9ad854c18cea306a30d730ea30d730ec30b951fa529b7528002000410064006f0062006500200050004400460020658766f8306e4f5c6210306b4f7f75283057307e305930023053306e8a2d5b9a30674f5c62103055308c305f0020005000440046002030d530a130a430eb306f3001004100630072006f0062006100740020304a30883073002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee5964d3067958b304f30533068304c3067304d307e305930023053306e8a2d5b9a306b306f30d530a930f330c8306e57cb30818fbc307f304c5fc59808306730593002>
    /KOR <FEFFc7740020c124c815c7440020c0acc6a9d558c5ec0020ace0d488c9c80020c2dcd5d80020c778c1c4c5d00020ac00c7a50020c801d569d55c002000410064006f0062006500200050004400460020bb38c11cb97c0020c791c131d569b2c8b2e4002e0020c774b807ac8c0020c791c131b41c00200050004400460020bb38c11cb2940020004100630072006f0062006100740020bc0f002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e00300020c774c0c1c5d0c11c0020c5f40020c2180020c788c2b5b2c8b2e4002e>
    /LTH <>
    /LVI <>
    /NLD (Gebruik deze instellingen om Adobe PDF-documenten te maken die zijn geoptimaliseerd voor prepress-afdrukken van hoge kwaliteit. De gemaakte PDF-documenten kunnen worden geopend met Acrobat en Adobe Reader 5.0 en hoger.)
    /NOR <>
    /POL <>
    /PTB <>
    /RUM <>
    /RUS <>
    /SKY <>
    /SLV <>
    /SUO <>
    /SVE <>
    /TUR <>
    /UKR <>
    /ENU (Use these settings to create Adobe PDF documents best suited for high-quality prepress printing.  Created PDF documents can be opened with Acrobat and Adobe Reader 5.0 and later.)
  >>
  /Namespace [
    (Adobe)
    (Common)
    (1.0)
  ]
  /OtherNamespaces [
    <<
      /AsReaderSpreads false
      /CropImagesToFrames true
      /ErrorControl /WarnAndContinue
      /FlattenerIgnoreSpreadOverrides false
      /IncludeGuidesGrids false
      /IncludeNonPrinting false
      /IncludeSlug false
      /Namespace [
        (Adobe)
        (InDesign)
        (4.0)
      ]
      /OmitPlacedBitmaps false
      /OmitPlacedEPS false
      /OmitPlacedPDF false
      /SimulateOverprint /Legacy
    >>
    <<
      /AddBleedMarks false
      /AddColorBars false
      /AddCropMarks false
      /AddPageInfo false
      /AddRegMarks false
      /ConvertColors /ConvertToCMYK
      /DestinationProfileName ()
      /DestinationProfileSelector /DocumentCMYK
      /Downsample16BitImages true
      /FlattenerPreset <<
        /PresetSelector /MediumResolution
      >>
      /FormElements false
      /GenerateStructure false
      /IncludeBookmarks false
      /IncludeHyperlinks false
      /IncludeInteractive false
      /IncludeLayers false
      /IncludeProfiles false
      /MultimediaHandling /UseObjectSettings
      /Namespace [
        (Adobe)
        (CreativeSuite)
        (2.0)
      ]
      /PDFXOutputIntentProfileSelector /DocumentCMYK
      /PreserveEditing true
      /UntaggedCMYKHandling /LeaveUntagged
      /UntaggedRGBHandling /UseDocumentProfile
      /UseDocumentBleed false
    >>
  ]
>> setdistillerparams
<<
  /HWResolution [2400 2400]
  /PageSize [612.000 792.000]
>> setpagedevice



<<
  /ASCII85EncodePages false
  /AllowTransparency false
  /AutoPositionEPSFiles true
  /AutoRotatePages /None
  /Binding /Left
  /CalGrayProfile (Dot Gain 20%)
  /CalRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CalCMYKProfile (U.S. Web Coated \050SWOP\051 v2)
  /sRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CannotEmbedFontPolicy /Error
  /CompatibilityLevel 1.4
  /CompressObjects /Tags
  /CompressPages true
  /ConvertImagesToIndexed true
  /PassThroughJPEGImages true
  /CreateJobTicket false
  /DefaultRenderingIntent /Default
  /DetectBlends true
  /DetectCurves 0.0000
  /ColorConversionStrategy /CMYK
  /DoThumbnails false
  /EmbedAllFonts true
  /EmbedOpenType false
  /ParseICCProfilesInComments true
  /EmbedJobOptions true
  /DSCReportingLevel 0
  /EmitDSCWarnings false
  /EndPage -1
  /ImageMemory 1048576
  /LockDistillerParams false
  /MaxSubsetPct 100
  /Optimize true
  /OPM 1
  /ParseDSCComments true
  /ParseDSCCommentsForDocInfo true
  /PreserveCopyPage true
  /PreserveDICMYKValues true
  /PreserveEPSInfo true
  /PreserveFlatness true
  /PreserveHalftoneInfo false
  /PreserveOPIComments true
  /PreserveOverprintSettings true
  /StartPage 1
  /SubsetFonts true
  /TransferFunctionInfo /Apply
  /UCRandBGInfo /Preserve
  /UsePrologue false
  /ColorSettingsFile ()
  /AlwaysEmbed [ true
  ]
  /NeverEmbed [ true
  ]
  /AntiAliasColorImages false
  /CropColorImages true
  /ColorImageMinResolution 300
  /ColorImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleColorImages true
  /ColorImageDownsampleType /Bicubic
  /ColorImageResolution 300
  /ColorImageDepth -1
  /ColorImageMinDownsampleDepth 1
  /ColorImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeColorImages true
  /ColorImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterColorImages true
  /ColorImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /ColorACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /ColorImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000ColorACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000ColorImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasGrayImages false
  /CropGrayImages true
  /GrayImageMinResolution 300
  /GrayImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleGrayImages true
  /GrayImageDownsampleType /Bicubic
  /GrayImageResolution 300
  /GrayImageDepth -1
  /GrayImageMinDownsampleDepth 2
  /GrayImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeGrayImages true
  /GrayImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterGrayImages true
  /GrayImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /GrayACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /GrayImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000GrayACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000GrayImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasMonoImages false
  /CropMonoImages true
  /MonoImageMinResolution 1200
  /MonoImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleMonoImages true
  /MonoImageDownsampleType /Bicubic
  /MonoImageResolution 1200
  /MonoImageDepth -1
  /MonoImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeMonoImages true
  /MonoImageFilter /CCITTFaxEncode
  /MonoImageDict <<
    /K -1
  >>
  /AllowPSXObjects false
  /CheckCompliance [
    /None
  ]
  /PDFX1aCheck false
  /PDFX3Check false
  /PDFXCompliantPDFOnly false
  /PDFXNoTrimBoxError true
  /PDFXTrimBoxToMediaBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXSetBleedBoxToMediaBox true
  /PDFXBleedBoxToTrimBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXOutputIntentProfile ()
  /PDFXOutputConditionIdentifier ()
  /PDFXOutputCondition ()
  /PDFXRegistryName ()
  /PDFXTrapped /False

  /CreateJDFFile false
  /Description <<

    /BGR <>
    /CHS <FEFF4f7f75288fd94e9b8bbe5b9a521b5efa7684002000410064006f006200650020005000440046002065876863900275284e8e9ad88d2891cf76845370524d53705237300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c676562535f00521b5efa768400200050004400460020658768633002>
    /CHT <FEFF4f7f752890194e9b8a2d7f6e5efa7acb7684002000410064006f006200650020005000440046002065874ef69069752865bc9ad854c18cea76845370524d5370523786557406300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c4f86958b555f5df25efa7acb76840020005000440046002065874ef63002>
    /CZE <>
    /DAN <>
    /DEU <>
    /ESP <>
    /ETI <>
    /FRA <>
    /GRE <>

    /HRV (Za stvaranje Adobe PDF dokumenata najpogodnijih za visokokvalitetni ispis prije tiskanja koristite ove postavke.  Stvoreni PDF dokumenti mogu se otvoriti Acrobat i Adobe Reader 5.0 i kasnijim verzijama.)
    /HUN <>
    /ITA <>
    /JPN <FEFF9ad854c18cea306a30d730ea30d730ec30b951fa529b7528002000410064006f0062006500200050004400460020658766f8306e4f5c6210306b4f7f75283057307e305930023053306e8a2d5b9a30674f5c62103055308c305f0020005000440046002030d530a130a430eb306f3001004100630072006f0062006100740020304a30883073002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee5964d3067958b304f30533068304c3067304d307e305930023053306e8a2d5b9a306b306f30d530a930f330c8306e57cb30818fbc307f304c5fc59808306730593002>
    /KOR <FEFFc7740020c124c815c7440020c0acc6a9d558c5ec0020ace0d488c9c80020c2dcd5d80020c778c1c4c5d00020ac00c7a50020c801d569d55c002000410064006f0062006500200050004400460020bb38c11cb97c0020c791c131d569b2c8b2e4002e0020c774b807ac8c0020c791c131b41c00200050004400460020bb38c11cb2940020004100630072006f0062006100740020bc0f002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e00300020c774c0c1c5d0c11c0020c5f40020c2180020c788c2b5b2c8b2e4002e>
    /LTH <>
    /LVI <>
    /NLD (Gebruik deze instellingen om Adobe PDF-documenten te maken die zijn geoptimaliseerd voor prepress-afdrukken van hoge kwaliteit. De gemaakte PDF-documenten kunnen worden geopend met Acrobat en Adobe Reader 5.0 en hoger.)
    /NOR <>
    /POL <>
    /PTB <>
    /RUM <>
    /RUS <>
    /SKY <>
    /SLV <>
    /SUO <>
    /SVE <>
    /TUR <>
    /UKR <>
    /ENU (Use these settings to create Adobe PDF documents best suited for high-quality prepress printing.  Created PDF documents can be opened with Acrobat and Adobe Reader 5.0 and later.)
  >>
  /Namespace [
    (Adobe)
    (Common)
    (1.0)
  ]
  /OtherNamespaces [
    <<
      /AsReaderSpreads false
      /CropImagesToFrames true
      /ErrorControl /WarnAndContinue
      /FlattenerIgnoreSpreadOverrides false
      /IncludeGuidesGrids false
      /IncludeNonPrinting false
      /IncludeSlug false
      /Namespace [
        (Adobe)
        (InDesign)
        (4.0)
      ]
      /OmitPlacedBitmaps false
      /OmitPlacedEPS false
      /OmitPlacedPDF false
      /SimulateOverprint /Legacy
    >>
    <<
      /AddBleedMarks false
      /AddColorBars false
      /AddCropMarks false
      /AddPageInfo false
      /AddRegMarks false
      /ConvertColors /ConvertToCMYK
      /DestinationProfileName ()
      /DestinationProfileSelector /DocumentCMYK
      /Downsample16BitImages true
      /FlattenerPreset <<
        /PresetSelector /MediumResolution
      >>
      /FormElements false
      /GenerateStructure false
      /IncludeBookmarks false
      /IncludeHyperlinks false
      /IncludeInteractive false
      /IncludeLayers false
      /IncludeProfiles false
      /MultimediaHandling /UseObjectSettings
      /Namespace [
        (Adobe)
        (CreativeSuite)
        (2.0)
      ]
      /PDFXOutputIntentProfileSelector /DocumentCMYK
      /PreserveEditing true
      /UntaggedCMYKHandling /LeaveUntagged
      /UntaggedRGBHandling /UseDocumentProfile
      /UseDocumentBleed false
    >>
  ]
>> setdistillerparams
<<
  /HWResolution [2400 2400]
  /PageSize [612.000 792.000]
>> setpagedevice



<<
  /ASCII85EncodePages false
  /AllowTransparency false
  /AutoPositionEPSFiles true
  /AutoRotatePages /None
  /Binding /Left
  /CalGrayProfile (Dot Gain 20%)
  /CalRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CalCMYKProfile (U.S. Web Coated \050SWOP\051 v2)
  /sRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CannotEmbedFontPolicy /Error
  /CompatibilityLevel 1.4
  /CompressObjects /Tags
  /CompressPages true
  /ConvertImagesToIndexed true
  /PassThroughJPEGImages true
  /CreateJobTicket false
  /DefaultRenderingIntent /Default
  /DetectBlends true
  /DetectCurves 0.0000
  /ColorConversionStrategy /CMYK
  /DoThumbnails false
  /EmbedAllFonts true
  /EmbedOpenType false
  /ParseICCProfilesInComments true
  /EmbedJobOptions true
  /DSCReportingLevel 0
  /EmitDSCWarnings false
  /EndPage -1
  /ImageMemory 1048576
  /LockDistillerParams false
  /MaxSubsetPct 100
  /Optimize true
  /OPM 1
  /ParseDSCComments true
  /ParseDSCCommentsForDocInfo true
  /PreserveCopyPage true
  /PreserveDICMYKValues true
  /PreserveEPSInfo true
  /PreserveFlatness true
  /PreserveHalftoneInfo false
  /PreserveOPIComments true
  /PreserveOverprintSettings true
  /StartPage 1
  /SubsetFonts true
  /TransferFunctionInfo /Apply
  /UCRandBGInfo /Preserve
  /UsePrologue false
  /ColorSettingsFile ()
  /AlwaysEmbed [ true
  ]
  /NeverEmbed [ true
  ]
  /AntiAliasColorImages false
  /CropColorImages true
  /ColorImageMinResolution 300
  /ColorImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleColorImages true
  /ColorImageDownsampleType /Bicubic
  /ColorImageResolution 300
  /ColorImageDepth -1
  /ColorImageMinDownsampleDepth 1
  /ColorImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeColorImages true
  /ColorImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterColorImages true
  /ColorImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /ColorACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /ColorImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000ColorACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000ColorImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasGrayImages false
  /CropGrayImages true
  /GrayImageMinResolution 300
  /GrayImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleGrayImages true
  /GrayImageDownsampleType /Bicubic
  /GrayImageResolution 300
  /GrayImageDepth -1
  /GrayImageMinDownsampleDepth 2
  /GrayImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeGrayImages true
  /GrayImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterGrayImages true
  /GrayImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /GrayACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /GrayImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000GrayACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000GrayImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasMonoImages false
  /CropMonoImages true
  /MonoImageMinResolution 1200
  /MonoImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleMonoImages true
  /MonoImageDownsampleType /Bicubic
  /MonoImageResolution 1200
  /MonoImageDepth -1
  /MonoImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeMonoImages true
  /MonoImageFilter /CCITTFaxEncode
  /MonoImageDict <<
    /K -1
  >>
  /AllowPSXObjects false
  /CheckCompliance [
    /None
  ]
  /PDFX1aCheck false
  /PDFX3Check false
  /PDFXCompliantPDFOnly false
  /PDFXNoTrimBoxError true
  /PDFXTrimBoxToMediaBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXSetBleedBoxToMediaBox true
  /PDFXBleedBoxToTrimBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXOutputIntentProfile ()
  /PDFXOutputConditionIdentifier ()
  /PDFXOutputCondition ()
  /PDFXRegistryName ()
  /PDFXTrapped /False

  /CreateJDFFile false
  /Description <<

    /BGR <>
    /CHS <FEFF4f7f75288fd94e9b8bbe5b9a521b5efa7684002000410064006f006200650020005000440046002065876863900275284e8e9ad88d2891cf76845370524d53705237300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c676562535f00521b5efa768400200050004400460020658768633002>
    /CHT <FEFF4f7f752890194e9b8a2d7f6e5efa7acb7684002000410064006f006200650020005000440046002065874ef69069752865bc9ad854c18cea76845370524d5370523786557406300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c4f86958b555f5df25efa7acb76840020005000440046002065874ef63002>
    /CZE <>
    /DAN <>
    /DEU <>
    /ESP <>
    /ETI <>
    /FRA <>
    /GRE <>

    /HRV (Za stvaranje Adobe PDF dokumenata najpogodnijih za visokokvalitetni ispis prije tiskanja koristite ove postavke.  Stvoreni PDF dokumenti mogu se otvoriti Acrobat i Adobe Reader 5.0 i kasnijim verzijama.)
    /HUN <>
    /ITA <>
    /JPN <FEFF9ad854c18cea306a30d730ea30d730ec30b951fa529b7528002000410064006f0062006500200050004400460020658766f8306e4f5c6210306b4f7f75283057307e305930023053306e8a2d5b9a30674f5c62103055308c305f0020005000440046002030d530a130a430eb306f3001004100630072006f0062006100740020304a30883073002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee5964d3067958b304f30533068304c3067304d307e305930023053306e8a2d5b9a306b306f30d530a930f330c8306e57cb30818fbc307f304c5fc59808306730593002>
    /KOR <FEFFc7740020c124c815c7440020c0acc6a9d558c5ec0020ace0d488c9c80020c2dcd5d80020c778c1c4c5d00020ac00c7a50020c801d569d55c002000410064006f0062006500200050004400460020bb38c11cb97c0020c791c131d569b2c8b2e4002e0020c774b807ac8c0020c791c131b41c00200050004400460020bb38c11cb2940020004100630072006f0062006100740020bc0f002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e00300020c774c0c1c5d0c11c0020c5f40020c2180020c788c2b5b2c8b2e4002e>
    /LTH <>
    /LVI <>
    /NLD (Gebruik deze instellingen om Adobe PDF-documenten te maken die zijn geoptimaliseerd voor prepress-afdrukken van hoge kwaliteit. De gemaakte PDF-documenten kunnen worden geopend met Acrobat en Adobe Reader 5.0 en hoger.)
    /NOR <>
    /POL <>
    /PTB <>
    /RUM <>
    /RUS <>
    /SKY <>
    /SLV <>
    /SUO <>
    /SVE <>
    /TUR <>
    /UKR <>
    /ENU (Use these settings to create Adobe PDF documents best suited for high-quality prepress printing.  Created PDF documents can be opened with Acrobat and Adobe Reader 5.0 and later.)
  >>
  /Namespace [
    (Adobe)
    (Common)
    (1.0)
  ]
  /OtherNamespaces [
    <<
      /AsReaderSpreads false
      /CropImagesToFrames true
      /ErrorControl /WarnAndContinue
      /FlattenerIgnoreSpreadOverrides false
      /IncludeGuidesGrids false
      /IncludeNonPrinting false
      /IncludeSlug false
      /Namespace [
        (Adobe)
        (InDesign)
        (4.0)
      ]
      /OmitPlacedBitmaps false
      /OmitPlacedEPS false
      /OmitPlacedPDF false
      /SimulateOverprint /Legacy
    >>
    <<
      /AddBleedMarks false
      /AddColorBars false
      /AddCropMarks false
      /AddPageInfo false
      /AddRegMarks false
      /ConvertColors /ConvertToCMYK
      /DestinationProfileName ()
      /DestinationProfileSelector /DocumentCMYK
      /Downsample16BitImages true
      /FlattenerPreset <<
        /PresetSelector /MediumResolution
      >>
      /FormElements false
      /GenerateStructure false
      /IncludeBookmarks false
      /IncludeHyperlinks false
      /IncludeInteractive false
      /IncludeLayers false
      /IncludeProfiles false
      /MultimediaHandling /UseObjectSettings
      /Namespace [
        (Adobe)
        (CreativeSuite)
        (2.0)
      ]
      /PDFXOutputIntentProfileSelector /DocumentCMYK
      /PreserveEditing true
      /UntaggedCMYKHandling /LeaveUntagged
      /UntaggedRGBHandling /UseDocumentProfile
      /UseDocumentBleed false
    >>
  ]
>> setdistillerparams
<<
  /HWResolution [2400 2400]
  /PageSize [612.000 792.000]
>> setpagedevice



<<
  /ASCII85EncodePages false
  /AllowTransparency false
  /AutoPositionEPSFiles true
  /AutoRotatePages /None
  /Binding /Left
  /CalGrayProfile (Dot Gain 20%)
  /CalRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CalCMYKProfile (U.S. Web Coated \050SWOP\051 v2)
  /sRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CannotEmbedFontPolicy /Error
  /CompatibilityLevel 1.4
  /CompressObjects /Tags
  /CompressPages true
  /ConvertImagesToIndexed true
  /PassThroughJPEGImages true
  /CreateJobTicket false
  /DefaultRenderingIntent /Default
  /DetectBlends true
  /DetectCurves 0.0000
  /ColorConversionStrategy /CMYK
  /DoThumbnails false
  /EmbedAllFonts true
  /EmbedOpenType false
  /ParseICCProfilesInComments true
  /EmbedJobOptions true
  /DSCReportingLevel 0
  /EmitDSCWarnings false
  /EndPage -1
  /ImageMemory 1048576
  /LockDistillerParams false
  /MaxSubsetPct 100
  /Optimize true
  /OPM 1
  /ParseDSCComments true
  /ParseDSCCommentsForDocInfo true
  /PreserveCopyPage true
  /PreserveDICMYKValues true
  /PreserveEPSInfo true
  /PreserveFlatness true
  /PreserveHalftoneInfo false
  /PreserveOPIComments true
  /PreserveOverprintSettings true
  /StartPage 1
  /SubsetFonts true
  /TransferFunctionInfo /Apply
  /UCRandBGInfo /Preserve
  /UsePrologue false
  /ColorSettingsFile ()
  /AlwaysEmbed [ true
  ]
  /NeverEmbed [ true
  ]
  /AntiAliasColorImages false
  /CropColorImages true
  /ColorImageMinResolution 300
  /ColorImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleColorImages true
  /ColorImageDownsampleType /Bicubic
  /ColorImageResolution 300
  /ColorImageDepth -1
  /ColorImageMinDownsampleDepth 1
  /ColorImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeColorImages true
  /ColorImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterColorImages true
  /ColorImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /ColorACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /ColorImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000ColorACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000ColorImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasGrayImages false
  /CropGrayImages true
  /GrayImageMinResolution 300
  /GrayImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleGrayImages true
  /GrayImageDownsampleType /Bicubic
  /GrayImageResolution 300
  /GrayImageDepth -1
  /GrayImageMinDownsampleDepth 2
  /GrayImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeGrayImages true
  /GrayImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterGrayImages true
  /GrayImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /GrayACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /GrayImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000GrayACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000GrayImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasMonoImages false
  /CropMonoImages true
  /MonoImageMinResolution 1200
  /MonoImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleMonoImages true
  /MonoImageDownsampleType /Bicubic
  /MonoImageResolution 1200
  /MonoImageDepth -1
  /MonoImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeMonoImages true
  /MonoImageFilter /CCITTFaxEncode
  /MonoImageDict <<
    /K -1
  >>
  /AllowPSXObjects false
  /CheckCompliance [
    /None
  ]
  /PDFX1aCheck false
  /PDFX3Check false
  /PDFXCompliantPDFOnly false
  /PDFXNoTrimBoxError true
  /PDFXTrimBoxToMediaBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXSetBleedBoxToMediaBox true
  /PDFXBleedBoxToTrimBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXOutputIntentProfile ()
  /PDFXOutputConditionIdentifier ()
  /PDFXOutputCondition ()
  /PDFXRegistryName ()
  /PDFXTrapped /False

  /CreateJDFFile false
  /Description <<

    /BGR <>
    /CHS <FEFF4f7f75288fd94e9b8bbe5b9a521b5efa7684002000410064006f006200650020005000440046002065876863900275284e8e9ad88d2891cf76845370524d53705237300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c676562535f00521b5efa768400200050004400460020658768633002>
    /CHT <FEFF4f7f752890194e9b8a2d7f6e5efa7acb7684002000410064006f006200650020005000440046002065874ef69069752865bc9ad854c18cea76845370524d5370523786557406300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c4f86958b555f5df25efa7acb76840020005000440046002065874ef63002>
    /CZE <>
    /DAN <>
    /DEU <>
    /ESP <>
    /ETI <>
    /FRA <>
    /GRE <>

    /HRV (Za stvaranje Adobe PDF dokumenata najpogodnijih za visokokvalitetni ispis prije tiskanja koristite ove postavke.  Stvoreni PDF dokumenti mogu se otvoriti Acrobat i Adobe Reader 5.0 i kasnijim verzijama.)
    /HUN <>
    /ITA <>
    /JPN <FEFF9ad854c18cea306a30d730ea30d730ec30b951fa529b7528002000410064006f0062006500200050004400460020658766f8306e4f5c6210306b4f7f75283057307e305930023053306e8a2d5b9a30674f5c62103055308c305f0020005000440046002030d530a130a430eb306f3001004100630072006f0062006100740020304a30883073002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee5964d3067958b304f30533068304c3067304d307e305930023053306e8a2d5b9a306b306f30d530a930f330c8306e57cb30818fbc307f304c5fc59808306730593002>
    /KOR <FEFFc7740020c124c815c7440020c0acc6a9d558c5ec0020ace0d488c9c80020c2dcd5d80020c778c1c4c5d00020ac00c7a50020c801d569d55c002000410064006f0062006500200050004400460020bb38c11cb97c0020c791c131d569b2c8b2e4002e0020c774b807ac8c0020c791c131b41c00200050004400460020bb38c11cb2940020004100630072006f0062006100740020bc0f002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e00300020c774c0c1c5d0c11c0020c5f40020c2180020c788c2b5b2c8b2e4002e>
    /LTH <>
    /LVI <>
    /NLD (Gebruik deze instellingen om Adobe PDF-documenten te maken die zijn geoptimaliseerd voor prepress-afdrukken van hoge kwaliteit. De gemaakte PDF-documenten kunnen worden geopend met Acrobat en Adobe Reader 5.0 en hoger.)
    /NOR <>
    /POL <>
    /PTB <>
    /RUM <>
    /RUS <>
    /SKY <>
    /SLV <>
    /SUO <>
    /SVE <>
    /TUR <>
    /UKR <>
    /ENU (Use these settings to create Adobe PDF documents best suited for high-quality prepress printing.  Created PDF documents can be opened with Acrobat and Adobe Reader 5.0 and later.)
  >>
  /Namespace [
    (Adobe)
    (Common)
    (1.0)
  ]
  /OtherNamespaces [
    <<
      /AsReaderSpreads false
      /CropImagesToFrames true
      /ErrorControl /WarnAndContinue
      /FlattenerIgnoreSpreadOverrides false
      /IncludeGuidesGrids false
      /IncludeNonPrinting false
      /IncludeSlug false
      /Namespace [
        (Adobe)
        (InDesign)
        (4.0)
      ]
      /OmitPlacedBitmaps false
      /OmitPlacedEPS false
      /OmitPlacedPDF false
      /SimulateOverprint /Legacy
    >>
    <<
      /AddBleedMarks false
      /AddColorBars false
      /AddCropMarks false
      /AddPageInfo false
      /AddRegMarks false
      /ConvertColors /ConvertToCMYK
      /DestinationProfileName ()
      /DestinationProfileSelector /DocumentCMYK
      /Downsample16BitImages true
      /FlattenerPreset <<
        /PresetSelector /MediumResolution
      >>
      /FormElements false
      /GenerateStructure false
      /IncludeBookmarks false
      /IncludeHyperlinks false
      /IncludeInteractive false
      /IncludeLayers false
      /IncludeProfiles false
      /MultimediaHandling /UseObjectSettings
      /Namespace [
        (Adobe)
        (CreativeSuite)
        (2.0)
      ]
      /PDFXOutputIntentProfileSelector /DocumentCMYK
      /PreserveEditing true
      /UntaggedCMYKHandling /LeaveUntagged
      /UntaggedRGBHandling /UseDocumentProfile
      /UseDocumentBleed false
    >>
  ]
>> setdistillerparams
<<
  /HWResolution [2400 2400]
  /PageSize [612.000 792.000]
>> setpagedevice



<<
  /ASCII85EncodePages false
  /AllowTransparency false
  /AutoPositionEPSFiles true
  /AutoRotatePages /None
  /Binding /Left
  /CalGrayProfile (Dot Gain 20%)
  /CalRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CalCMYKProfile (U.S. Web Coated \050SWOP\051 v2)
  /sRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CannotEmbedFontPolicy /Error
  /CompatibilityLevel 1.4
  /CompressObjects /Tags
  /CompressPages true
  /ConvertImagesToIndexed true
  /PassThroughJPEGImages true
  /CreateJobTicket false
  /DefaultRenderingIntent /Default
  /DetectBlends true
  /DetectCurves 0.0000
  /ColorConversionStrategy /CMYK
  /DoThumbnails false
  /EmbedAllFonts true
  /EmbedOpenType false
  /ParseICCProfilesInComments true
  /EmbedJobOptions true
  /DSCReportingLevel 0
  /EmitDSCWarnings false
  /EndPage -1
  /ImageMemory 1048576
  /LockDistillerParams false
  /MaxSubsetPct 100
  /Optimize true
  /OPM 1
  /ParseDSCComments true
  /ParseDSCCommentsForDocInfo true
  /PreserveCopyPage true
  /PreserveDICMYKValues true
  /PreserveEPSInfo true
  /PreserveFlatness true
  /PreserveHalftoneInfo false
  /PreserveOPIComments true
  /PreserveOverprintSettings true
  /StartPage 1
  /SubsetFonts true
  /TransferFunctionInfo /Apply
  /UCRandBGInfo /Preserve
  /UsePrologue false
  /ColorSettingsFile ()
  /AlwaysEmbed [ true
  ]
  /NeverEmbed [ true
  ]
  /AntiAliasColorImages false
  /CropColorImages true
  /ColorImageMinResolution 300
  /ColorImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleColorImages true
  /ColorImageDownsampleType /Bicubic
  /ColorImageResolution 300
  /ColorImageDepth -1
  /ColorImageMinDownsampleDepth 1
  /ColorImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeColorImages true
  /ColorImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterColorImages true
  /ColorImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /ColorACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /ColorImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000ColorACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000ColorImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasGrayImages false
  /CropGrayImages true
  /GrayImageMinResolution 300
  /GrayImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleGrayImages true
  /GrayImageDownsampleType /Bicubic
  /GrayImageResolution 300
  /GrayImageDepth -1
  /GrayImageMinDownsampleDepth 2
  /GrayImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeGrayImages true
  /GrayImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterGrayImages true
  /GrayImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /GrayACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /GrayImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000GrayACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000GrayImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasMonoImages false
  /CropMonoImages true
  /MonoImageMinResolution 1200
  /MonoImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleMonoImages true
  /MonoImageDownsampleType /Bicubic
  /MonoImageResolution 1200
  /MonoImageDepth -1
  /MonoImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeMonoImages true
  /MonoImageFilter /CCITTFaxEncode
  /MonoImageDict <<
    /K -1
  >>
  /AllowPSXObjects false
  /CheckCompliance [
    /None
  ]
  /PDFX1aCheck false
  /PDFX3Check false
  /PDFXCompliantPDFOnly false
  /PDFXNoTrimBoxError true
  /PDFXTrimBoxToMediaBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXSetBleedBoxToMediaBox true
  /PDFXBleedBoxToTrimBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXOutputIntentProfile ()
  /PDFXOutputConditionIdentifier ()
  /PDFXOutputCondition ()
  /PDFXRegistryName ()
  /PDFXTrapped /False

  /CreateJDFFile false
  /Description <<

    /BGR <>
    /CHS <FEFF4f7f75288fd94e9b8bbe5b9a521b5efa7684002000410064006f006200650020005000440046002065876863900275284e8e9ad88d2891cf76845370524d53705237300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c676562535f00521b5efa768400200050004400460020658768633002>
    /CHT <FEFF4f7f752890194e9b8a2d7f6e5efa7acb7684002000410064006f006200650020005000440046002065874ef69069752865bc9ad854c18cea76845370524d5370523786557406300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c4f86958b555f5df25efa7acb76840020005000440046002065874ef63002>
    /CZE <>
    /DAN <>
    /DEU <>
    /ESP <>
    /ETI <>
    /FRA <>
    /GRE <>

    /HRV (Za stvaranje Adobe PDF dokumenata najpogodnijih za visokokvalitetni ispis prije tiskanja koristite ove postavke.  Stvoreni PDF dokumenti mogu se otvoriti Acrobat i Adobe Reader 5.0 i kasnijim verzijama.)
    /HUN <>
    /ITA <>
    /JPN <FEFF9ad854c18cea306a30d730ea30d730ec30b951fa529b7528002000410064006f0062006500200050004400460020658766f8306e4f5c6210306b4f7f75283057307e305930023053306e8a2d5b9a30674f5c62103055308c305f0020005000440046002030d530a130a430eb306f3001004100630072006f0062006100740020304a30883073002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee5964d3067958b304f30533068304c3067304d307e305930023053306e8a2d5b9a306b306f30d530a930f330c8306e57cb30818fbc307f304c5fc59808306730593002>
    /KOR <FEFFc7740020c124c815c7440020c0acc6a9d558c5ec0020ace0d488c9c80020c2dcd5d80020c778c1c4c5d00020ac00c7a50020c801d569d55c002000410064006f0062006500200050004400460020bb38c11cb97c0020c791c131d569b2c8b2e4002e0020c774b807ac8c0020c791c131b41c00200050004400460020bb38c11cb2940020004100630072006f0062006100740020bc0f002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e00300020c774c0c1c5d0c11c0020c5f40020c2180020c788c2b5b2c8b2e4002e>
    /LTH <>
    /LVI <>
    /NLD (Gebruik deze instellingen om Adobe PDF-documenten te maken die zijn geoptimaliseerd voor prepress-afdrukken van hoge kwaliteit. De gemaakte PDF-documenten kunnen worden geopend met Acrobat en Adobe Reader 5.0 en hoger.)
    /NOR <>
    /POL <>
    /PTB <>
    /RUM <>
    /RUS <>
    /SKY <>
    /SLV <>
    /SUO <>
    /SVE <>
    /TUR <>
    /UKR <>
    /ENU (Use these settings to create Adobe PDF documents best suited for high-quality prepress printing.  Created PDF documents can be opened with Acrobat and Adobe Reader 5.0 and later.)
  >>
  /Namespace [
    (Adobe)
    (Common)
    (1.0)
  ]
  /OtherNamespaces [
    <<
      /AsReaderSpreads false
      /CropImagesToFrames true
      /ErrorControl /WarnAndContinue
      /FlattenerIgnoreSpreadOverrides false
      /IncludeGuidesGrids false
      /IncludeNonPrinting false
      /IncludeSlug false
      /Namespace [
        (Adobe)
        (InDesign)
        (4.0)
      ]
      /OmitPlacedBitmaps false
      /OmitPlacedEPS false
      /OmitPlacedPDF false
      /SimulateOverprint /Legacy
    >>
    <<
      /AddBleedMarks false
      /AddColorBars false
      /AddCropMarks false
      /AddPageInfo false
      /AddRegMarks false
      /ConvertColors /ConvertToCMYK
      /DestinationProfileName ()
      /DestinationProfileSelector /DocumentCMYK
      /Downsample16BitImages true
      /FlattenerPreset <<
        /PresetSelector /MediumResolution
      >>
      /FormElements false
      /GenerateStructure false
      /IncludeBookmarks false
      /IncludeHyperlinks false
      /IncludeInteractive false
      /IncludeLayers false
      /IncludeProfiles false
      /MultimediaHandling /UseObjectSettings
      /Namespace [
        (Adobe)
        (CreativeSuite)
        (2.0)
      ]
      /PDFXOutputIntentProfileSelector /DocumentCMYK
      /PreserveEditing true
      /UntaggedCMYKHandling /LeaveUntagged
      /UntaggedRGBHandling /UseDocumentProfile
      /UseDocumentBleed false
    >>
  ]
>> setdistillerparams
<<
  /HWResolution [2400 2400]
  /PageSize [612.000 792.000]
>> setpagedevice



<<
  /ASCII85EncodePages false
  /AllowTransparency false
  /AutoPositionEPSFiles true
  /AutoRotatePages /None
  /Binding /Left
  /CalGrayProfile (Dot Gain 20%)
  /CalRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CalCMYKProfile (U.S. Web Coated \050SWOP\051 v2)
  /sRGBProfile (sRGB IEC61966-2.1)
  /CannotEmbedFontPolicy /Error
  /CompatibilityLevel 1.4
  /CompressObjects /Tags
  /CompressPages true
  /ConvertImagesToIndexed true
  /PassThroughJPEGImages true
  /CreateJobTicket false
  /DefaultRenderingIntent /Default
  /DetectBlends true
  /DetectCurves 0.0000
  /ColorConversionStrategy /CMYK
  /DoThumbnails false
  /EmbedAllFonts true
  /EmbedOpenType false
  /ParseICCProfilesInComments true
  /EmbedJobOptions true
  /DSCReportingLevel 0
  /EmitDSCWarnings false
  /EndPage -1
  /ImageMemory 1048576
  /LockDistillerParams false
  /MaxSubsetPct 100
  /Optimize true
  /OPM 1
  /ParseDSCComments true
  /ParseDSCCommentsForDocInfo true
  /PreserveCopyPage true
  /PreserveDICMYKValues true
  /PreserveEPSInfo true
  /PreserveFlatness true
  /PreserveHalftoneInfo false
  /PreserveOPIComments true
  /PreserveOverprintSettings true
  /StartPage 1
  /SubsetFonts true
  /TransferFunctionInfo /Apply
  /UCRandBGInfo /Preserve
  /UsePrologue false
  /ColorSettingsFile ()
  /AlwaysEmbed [ true
  ]
  /NeverEmbed [ true
  ]
  /AntiAliasColorImages false
  /CropColorImages true
  /ColorImageMinResolution 300
  /ColorImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleColorImages true
  /ColorImageDownsampleType /Bicubic
  /ColorImageResolution 300
  /ColorImageDepth -1
  /ColorImageMinDownsampleDepth 1
  /ColorImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeColorImages true
  /ColorImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterColorImages true
  /ColorImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /ColorACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /ColorImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000ColorACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000ColorImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasGrayImages false
  /CropGrayImages true
  /GrayImageMinResolution 300
  /GrayImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleGrayImages true
  /GrayImageDownsampleType /Bicubic
  /GrayImageResolution 300
  /GrayImageDepth -1
  /GrayImageMinDownsampleDepth 2
  /GrayImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeGrayImages true
  /GrayImageFilter /DCTEncode
  /AutoFilterGrayImages true
  /GrayImageAutoFilterStrategy /JPEG
  /GrayACSImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /GrayImageDict <<
    /QFactor 0.15
    /HSamples [1 1 1 1] /VSamples [1 1 1 1]
  >>
  /JPEG2000GrayACSImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /JPEG2000GrayImageDict <<
    /TileWidth 256
    /TileHeight 256
    /Quality 30
  >>
  /AntiAliasMonoImages false
  /CropMonoImages true
  /MonoImageMinResolution 1200
  /MonoImageMinResolutionPolicy /OK
  /DownsampleMonoImages true
  /MonoImageDownsampleType /Bicubic
  /MonoImageResolution 1200
  /MonoImageDepth -1
  /MonoImageDownsampleThreshold 1.50000
  /EncodeMonoImages true
  /MonoImageFilter /CCITTFaxEncode
  /MonoImageDict <<
    /K -1
  >>
  /AllowPSXObjects false
  /CheckCompliance [
    /None
  ]
  /PDFX1aCheck false
  /PDFX3Check false
  /PDFXCompliantPDFOnly false
  /PDFXNoTrimBoxError true
  /PDFXTrimBoxToMediaBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXSetBleedBoxToMediaBox true
  /PDFXBleedBoxToTrimBoxOffset [
    0.00000
    0.00000
    0.00000
    0.00000
  ]
  /PDFXOutputIntentProfile ()
  /PDFXOutputConditionIdentifier ()
  /PDFXOutputCondition ()
  /PDFXRegistryName ()
  /PDFXTrapped /False

  /CreateJDFFile false
  /Description <<

    /BGR <>
    /CHS <FEFF4f7f75288fd94e9b8bbe5b9a521b5efa7684002000410064006f006200650020005000440046002065876863900275284e8e9ad88d2891cf76845370524d53705237300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c676562535f00521b5efa768400200050004400460020658768633002>
    /CHT <FEFF4f7f752890194e9b8a2d7f6e5efa7acb7684002000410064006f006200650020005000440046002065874ef69069752865bc9ad854c18cea76845370524d5370523786557406300260a853ef4ee54f7f75280020004100630072006f0062006100740020548c002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee553ca66f49ad87248672c4f86958b555f5df25efa7acb76840020005000440046002065874ef63002>
    /CZE <>
    /DAN <>
    /DEU <>
    /ESP <>
    /ETI <>
    /FRA <>
    /GRE <>

    /HRV (Za stvaranje Adobe PDF dokumenata najpogodnijih za visokokvalitetni ispis prije tiskanja koristite ove postavke.  Stvoreni PDF dokumenti mogu se otvoriti Acrobat i Adobe Reader 5.0 i kasnijim verzijama.)
    /HUN <>
    /ITA <>
    /JPN <FEFF9ad854c18cea306a30d730ea30d730ec30b951fa529b7528002000410064006f0062006500200050004400460020658766f8306e4f5c6210306b4f7f75283057307e305930023053306e8a2d5b9a30674f5c62103055308c305f0020005000440046002030d530a130a430eb306f3001004100630072006f0062006100740020304a30883073002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e003000204ee5964d3067958b304f30533068304c3067304d307e305930023053306e8a2d5b9a306b306f30d530a930f330c8306e57cb30818fbc307f304c5fc59808306730593002>
    /KOR <FEFFc7740020c124c815c7440020c0acc6a9d558c5ec0020ace0d488c9c80020c2dcd5d80020c778c1c4c5d00020ac00c7a50020c801d569d55c002000410064006f0062006500200050004400460020bb38c11cb97c0020c791c131d569b2c8b2e4002e0020c774b807ac8c0020c791c131b41c00200050004400460020bb38c11cb2940020004100630072006f0062006100740020bc0f002000410064006f00620065002000520065006100640065007200200035002e00300020c774c0c1c5d0c11c0020c5f40020c2180020c788c2b5b2c8b2e4002e>
    /LTH <>
    /LVI <>
    /NLD (Gebruik deze instellingen om Adobe PDF-documenten te maken die zijn geoptimaliseerd voor prepress-afdrukken van hoge kwaliteit. De gemaakte PDF-documenten kunnen worden geopend met Acrobat en Adobe Reader 5.0 en hoger.)
    /NOR <>
    /POL <>
    /PTB <>
    /RUM <>
    /RUS <>
    /SKY <>
    /SLV <>
    /SUO <>
    /SVE <>
    /TUR <>
    /UKR <>
    /ENU (Use these settings to create Adobe PDF documents best suited for high-quality prepress printing.  Created PDF documents can be opened with Acrobat and Adobe Reader 5.0 and later.)
  >>
  /Namespace [
    (Adobe)
    (Common)
    (1.0)
  ]
  /OtherNamespaces [
    <<
      /AsReaderSpreads false
      /CropImagesToFrames true
      /ErrorControl /WarnAndContinue
      /FlattenerIgnoreSpreadOverrides false
      /IncludeGuidesGrids false
      /IncludeNonPrinting false
      /IncludeSlug false
      /Namespace [
        (Adobe)
        (InDesign)
        (4.0)
      ]
      /OmitPlacedBitmaps false
      /OmitPlacedEPS false
      /OmitPlacedPDF false
      /SimulateOverprint /Legacy
    >>
    <<
      /AddBleedMarks false
      /AddColorBars false
      /AddCropMarks false
      /AddPageInfo false
      /AddRegMarks false
      /ConvertColors /ConvertToCMYK
      /DestinationProfileName ()
      /DestinationProfileSelector /DocumentCMYK
      /Downsample16BitImages true
      /FlattenerPreset <<
        /PresetSelector /MediumResolution
      >>
      /FormElements false
      /GenerateStructure false
      /IncludeBookmarks false
      /IncludeHyperlinks false
      /IncludeInteractive false
      /IncludeLayers false
      /IncludeProfiles false
      /MultimediaHandling /UseObjectSettings
      /Namespace [
        (Adobe)
        (CreativeSuite)
        (2.0)
      ]
      /PDFXOutputIntentProfileSelector /DocumentCMYK
      /PreserveEditing true
      /UntaggedCMYKHandling /LeaveUntagged
      /UntaggedRGBHandling /UseDocumentProfile
      /UseDocumentBleed false
    >>
  ]
>> setdistillerparams
<<
  /HWResolution [2400 2400]
  /PageSize [612.000 792.000]
>> setpagedevice


